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TE ZEW PZ PE NT NA 


PA EEN m © 


Sobota, 18 Lutego 1882. 


Wychodzi codziennie o godzinie 4 po południu 
z wyjątkiem świąt i niedziel. 

Numer pojedyńczy kosztuje w miejscu 5 centów, 
pocztą 7 centów, — Biuro Redakcyi i Admistracyi 
ulica Wałowa nr. 29. — Listy należy frankować. — 
keklamacye otwarte wolne od opłaty. 


OR ZZL Kae === 


Prenumerata z przesyłką pocztową wynosi rocznie 16 zł., półrocznie 8 zł., kwartalnie 4 zł., mie- 
sięeznie I zł. 3- et. W miejscu rocznie 12 zł., półrocznie 6 zł., kwartalnie 3 zł., miesięcznie 1 zł. 


Przewodnik naukowy i literacki, 


dodatek miesięczny do „Gazety Lwowskiej“ 


otrzymują cafa- i półroczni abonenci bezpłatnie, jednakże ci tyłko, którzy prenumerują od 1 stycznia do 
końca czerwca lub od ł£ lipca do końca grudnia, ćwierćroczni zaś i miesięcznie za dopłatą, pierwsi 75 et, 
drudzy 30 ct. — Przewodnik prenumerowany osobno kosztuje 4 zł. 


Jednorazowe inseraty obliczają się po 7 centów 
kiłkorazowe po 6 centów od miejsca 1 wiersza. 

Ivseraty przyjmują w Austryi i Niemczech 
wszystkie agencye anonsów; we Francyi w Paryżu 
wyłącznie agencya p. Adama, 4. Rue Clóment 4. 


CZĘŚĆ URZĘDOWA 


Lwowski e. k. wyższy sąd krajowy 
nadał Aleksemu Taniaczkiewiezowi, prak- 
tykantowi sądowemu, posadę 
w Galicyi wschodniej. 


auskultanta | 


C. k. krajowa Rada szkolna zamiano- 
wała rzeczywistymi nauczycielami szkół eta- 
towych: Antoniego Janowskiego w Chle- 
bowieach SŚwirskich, Mieczysława Kownac- 
kiego w Błażkowej, Franciszka Kinsnera 
w Olszynach i Wacława Kaisera w Zem- 
brzycach, zaś Ludwikę Szotównę i Helenę 
Matlakównę rzeczywistemi nanczycielkami 
szkół etatowych , pierwszą w Sanoku, drugą 
w Wieliczce. 


Od dnia 4go do 12go lutego b. r. spra- 
wdzono w kraju następujące choroby stadne : 
Zarazę racie w Łapszynie (pow. Brzeża- 
ny). Zarazę płueną w Komorowie (pow. 
Kolbuszowa). Nosacianę w  Podgrodziu 
(pow. Rohatyn). Świerzb u koni w No- 
wosiółce juzłowieckiej (pow. Buczacz), w Ho- 
rodyszczu (pow. Brzeżany). w Horoholimie 
(pow. Bohorodczany), w Baworowie (pow. 
Tarnopol), w Zarwanicy (pow. Złoczów). 
Nadto panują w kraju następujące choroby 
stadne: Nosacizna i tylezak w Zar- 
wanicy (pow. Podhajce), w Martynowie sta- 
rym, Bukaczowceach i Bołszowcach (pow. Ro- 
hatyn). Swierzb u koni: w  Strzyleu 
(pow. Horodenka), w Woli zarzyckiej (pow. 
Łańcut), w Horysławicach (pow. Mościska), 
w Dworzyskach i Tucznem (pow. Przemyśla- 
ny), w Uhnowie (pow. Rawa), w Zagórzu 
konkolnickim (pow. Rohatyn), w Krystyno- 
polu, Korczynie (pow. Sokal), w Sniatyczu 
(pow Stryj), w Kołodziejówce, Horodnicy 
(pow. Skałat). w Chodaczkowie małym (pow. 
Tarnopol), w Zukowcach, Jackowcach (pow. 
Złoczów). 

Z c.k. Namiestnietwa. 
Lwów, dnia 12 lutego 1682. 


Dnia 17 lutego 1882 r. wydany i roze- 
słany został w e. k. nadwornej i rządowej dru- 
karni w Wiedniu zeszyt V dziennika ustaw 
państwa. 
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FERYE ALPEJSKIE 


WRAŻENIA MIEJSCILUDZI 
PRZEZ 
LUC YANA TATOMIRA. 


"ma 


Część druga. 


III. 
(Ciąg dalszy.) 

— Bzezycić się nim nie myślimy! — 
odparł kapelan. — Ale pomimo sarkazmów, 
któremi tak zasypywał duchowieństwo, Jes 
dnak Fallmerayer byłby zginął w niepamię- 
ci, pasąe owce jako syn biednego wyrobni- 
ka, obarczonego dwanaściorgiem dzieci, i nie 
byłby się nigdy wyłamał z ubóstwa i cie- 
mnoty, gdyby nie zacni kapłani z jego oko- 
lie rodzinnych, i chociaż, juk pan powiadasz, 
Jego duchowni nauczyciele i opiekunowie 
chcieli mu zamącić głowę świętemi legenda- 
mi, toć jednak on sam przyznaje, że ks. 
Walentemu Fover zawdzięcza gruntowną pod- 
stawę znajomości języka starożytnych Helle- 
nów, a właśnie ta znajomość greczyzny sta- 
ła się piewszą podwaliną jego sławy autor- 
skiej. Ale wy, przesiąknięci nowymi prąda- 
mi, nie przestaniecie nas nazywać apostola- 
mi obskurantyzmu , chociażby staraniem na- 
szem 1 miłosierdziem naszem wychowały się 
na waszą pociechę nawet całe tuziay blu- 
śmierców, chłoszezących swoim zjadliwym do- 
wcipem tych, którzy ich wykarmili. Szezę- 
ściem dla naszego społeczeństwa, że masy 
ludu nie poszły jeszcze dotad za wami i za 
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Zeszyt ten zawiera: 
Nr. 17. Ustawę z 9 lutego 1882 r. o zmianie 
ustaw o podatku od budynków. 
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CZĘŚĆ NIEURZĘDOWA 


p ET PO a AAE WACC BRAY ZZA 


Lwów, 18 lutego. 


Organa prawicy z słuszną duma 


| podnoszą najświeższy okres obrad Ra- 
idy państwa jako dowód ustalenia się 


stosunków z rękojmia dobrych nadzieji 
na przyszłość. W obu Izbach prawica 
wykazała się przed światem większo- 
ścią numeryczną i roztropnem umiar- 
kowaniem, nawet abnegacyą polityczną, 
jak np. w sprawie opodatkowania naf- 
ty. Duma ta nie sięga jednak tak da- 
leko, żeby zapoznawano przytem tę 0- 
koliezność, że cała obecna przewaga 
prawicy zawisła od zgodnego postępo- 
wania z gabinetem. Słuszne sa pod 
tym względem uwagi wiedeńskiego 
korespondenta P. Lloyda, który nieraz 
już okazał się bardzo bystrym i tra- 
fnym obserwatorem stosunków parla- 
mentarnych w Wiedniu. Prawica, mó- 
wi ten korespondent, nie posiadałaby, 
jak się pokazało z ostatnich głosowań, 
bez gabinetu większości ani w Izbie 
deputowanych ani w Izbie panów. W 
głosowaniu nad podatkiem od nafty 
zwyciężyła prawica tylko większością 
12 głosów. W tej większości byli czte- 
rej ministrowie i czterej posłowie z 
morawskiej większej posiadłości, któ- 
rzy rządowi a nie prawicy głosy swo- 
je ofiarowali. Dziesięciu posłów ze 
względu na rząd, usunęło się od gło- 
sowania, aby umożliwić uzyskanie wię- 
kszości. Wbrew życzeniom minister- 
stwa, prawica w obecnym składzie nie 
zdołałaby w Izbie deputowanych prze- 
przeć żadnej sprawy, tem więcej, że 
jak się w ostatnich czasach pokazało, 
nie posiada jednolitości potrzebnej do 


utworzenia całego gabinetu ze swoje- 
go łona. 

Jeszcze wyraźniej występuje w 
Izbie panów na jaw ta potrzeba zgo- 
dnego postępowania prawicy z rządem. 
Tam bowiem rozstrzyga frakcya środ- 
kowa idąca za gabinetem, a dla tej 
frakcyi rozstrzygajacem było w spra- 
wie uniwersytetu czeskiego oświad- 
czenie ministra-prezydenta, że ciągle 
stoi na stanowisku ugodowem, że cią- 
gle ma przed oczyma te same cele, 
jakie sobie wytknął w chwili objęcia 
steru. Wobec takiego oświadczenia 
dziwne zdanie ks. Schónburga, że tyl- 
ko ministerstwo z urzędników złożone, 
byłoby pożądanem, dopełniło polity- 
cznej klęski stronnictwa przeciwnego. 
Nie może ono myśleć i rzeczywiście 
jak wypływa z tego oświadczenia, nie 
myśli nawet o rychłem objęciu rzą- 
dów. Ale także gabinet, któryby był 
tylko gabinetem prawicy, jako jednego 
stronnictwa, nie mógłby się utrzymać, 
co więcej, nie mógłby nawet liczyć na 
zwycięztwo wyborcze w razie rozwią- 
zania Rady państwa. W czeskiej i mo- 
rawskiej kuryi większej posiadłości nie 
poszliby za hr. Clam - Martinitzem lub 
hr. Hohenwartem ci, którzy poszli już 
raz i pójdą znowu w danym razie za 
hr. Taaffem. 


Tak przedstawia sytuacyę organ, 
który nie schlehiał nigdy prawicy, 
który nawet z nią nie sympalyzuje, 
chociaż zawsze w tonie ostrym kry- 
tykuje opozycyę liberalną, zarzucając 
jej n. p. w tej chwili uleganie szowi- 
nizmowi przewódzców i uganianie za 
popularnością. Sa to słowa prawdy 
wypowiedziane przez nieinteresowane- 
go świadka rozwoju stosunków parla- 
mentarnych w Austryi, słowa zasłu- 
gujace na powtórzenie na pożytek sa- 
mej prawicy. Nie ma bowiem watpli- 
wości, że w łonie prawicy istnieją 


żywioły, które, chociaż teraz słuchają | 


głosu umiarkowania, zawsze myślą 
o tem, że przyjdzie niebawem czas na 
gabinet z więcej zdeklarowanym cha- 
rakterem partyjnym, a tem samem i 
pora do wystąpienia z dalej sięgające- 
mi planami. Klub centrum najwięcej 
posiada takich żywiołów a nadto i 
w klubie czeskim nie braknie może 
marzycieli, którzy w stanie obecnym 
chcieliby widzieć tylko przygotowanie 
do kroków więcej stanowczych. Pra- 
wica może wzmącniać się ciągle, na- 
wet niezawodnie wzrastać będzie na 
siłach wobec ciągłych błędów strony 
przeciwnej, ale nigdy nie dosięgnie 
takiego szczytu, żeby nie potrzebowała 
się miarkować i pamiętać o tem, iż 
popadłszy w jednostronną politykę, da- 
leko prędzej skończyłaby swoją karyerę, 
aniżeli przedtem stronnictwo wierno- 
konstytucyjne na tej samej drodze. 


"Rada państwa. 


(CZCY posiedzenie Izby poselskiej.) 


Wiedeń, 16 lutego. (Korespon. Gazety 
Iwowskiej). Prezes Smolka zagaja posie- 
dzenie o godz. 10 min. 20. 

Minister handlu bar. Pino odpowiada 
na interpelacyę pos. Doblhammera o zam- 
knięciu granicy niemieckiej dla dowozu i 
przewozu bydła z austryackich krajów alpej- 
skich. Od czasu zamknięcia granicy w roku 
1877 rząd czynił u rządu niemieckiego wszel- 
kie starania, naprzód sposobem dyplomatycz- 
nym, a potem z okoliczności rokowań o tra- 
ktacie handlowym, ale wszystko napróżno. 
Jedyne ustępstwo uczynił rząd niemiecki w 
tem, że pozwolił rolnikom pogranicznym za- 
opatrzyć się w bydło do pługa i do chowu, 
o ile własna ich potrzeba tego wymaga, z 
alpejskich krajów austryackich, ale i to je- 
szcze z rozlicznemi ograniczeniami. Jak na 
teraz nie ma też wcale widoków, aby rząd 
niemiecki odstąpił od zamknięcia granicy. 
W ogóle trudno zaprzeczyć, że postradanych 
pól zbytu bydła w krajach zachodnich pew- 
nie się juź nie odzyska; szczególniej korzy- 
stne targowisko angielskie pozostanie już dla 


waszymi apostołami bezwyznaniowej oświaty. | targnęłyby się jutro i na własność inną; wiesz 


Chociaż z drugiej strony możecie się cieszyć, 
że wasz posiew, jakkolwiek staramy się wy- 
plenić go, poczyna już kiełkować i pomiędzy 
naszym ludem. Grabienie dóbr duchownych 
u naszych południowych sąsiadów, nie pozo- 
stało bez wpływu na Tyrolczyków, a i wy- 
padki we Francyi i stosunki w Szwajearyi 
oddziaływają na nich. Już w roku 1848, kie- 
dy wiedeńscy demokraci chcieli poznosić wszy- 
stkie klasztory, cieszyli się chłopi z doliny 
górnego Innu, że zbliża się czas, w którym 
mnisi bogatego opactwa Stams koło Insbru- 
ku będą musieli ustąpić im miejsca. Od tego 
czasu złe wzrasta. W wysokich dolinach pół- 
nocnego Tyrolu, a szezegółnie w dolinie gór- 
nego Innu, grunta są nadzwyczajnie rozdro- 
bnione, a do tego mało urodzajne, i zbiory 
skutkiem klimatycznych stosunków często chy- 
biają; koniecznem następstwem tego jest zu- 
bożenie coraz większe poszczególnych gospo- 
darzy i całych gmin. Mało okolie jest tak 
urodzajnych , żeby ich mieszkańcy cały rok 
plonem swoich ról wyżywić się mogli. Młódź 
dorosla i podrostki wychodzą więc co wio- 
sny za zarobkiem w obezyznę i wędrują czę- 
sto aż do Francyi i do Włoch, Ci wychodź- 
cy powracając, przynoszą ze sobą zachcianki 
podkopujące stary porządek rzeczy, przyno- 
szą idee, które rozkładają nasz organizm i 
pracują nie w winnicy Pańskiej, ale w wa- 
szej panowie nowatorowie. 

— Jużto gdyby cokolwiek podskubano 
waszych bogatych opatów i biskupów — wtrą- 
cil major — toby, jak Bóg na niebie, nie za- 
szkodziło. 

— Nicby nie zaszkodziło? — zawołał 
zawołał ksiądz, zapalające się. — Tak pan 
sadzisz? A wiesz pan, że te same ręce, które- 
by się dziś targnęły na własność kościoła, 


pan, że te samie usta, któreby dziś krzyknę- 
ły: precz z mnichami! mogłyby jutro krzy- 
knąć : precz z panami, precz z wszelką wła- 
dzą, potrafimy się sami rządzić! Tyrolezyk 
nie jest tak potulnym, jak się zdaje tym, 
którzy nie znają go do głębi. Jego swobo- 
dna, bujna natura góralska prze go do wy- 
łamywania się z karbów ścisłego, prawem 
przepisanego porządku, podnosi w jego oczach 
zawadywków karczemnych , zuchwałych kłu- 
sowników i przemytników do wysokości bo- 
haterów — a że dotąd trzyma on się w kar- 
bach prawem Bożem i ludzkiem przepisane- 
go porządku, że owszem pod wielu względa- 
mi jest nawet lepszym, uczciwszym, moral- 
niejszym od swoich sąsiadów, to macie do 
zawdzięczenia tylko tej pobożności , tej reli- 
gijności, z której nuśmiewać się jest dziś 
modą, a którą my w nim żywimy i utrzy- 
mujemy. ] 
Przysłuchiwałem się z wielką uwagą 
tej rozmowie, gdy przez furtkę prowadzącą 
z ogródka na ulicę wszedł chłop, którego 
strój wskazywał, że pochodził z Zillerthalu. 
Spostrzegłszy księdza, zbliżył się z uszano- 
waniem z odkrytą głową 1 pocałował go 
rękę. 

SLA e Dokądże to Bóg prowadzi? — za- 
tał go kapelan. 

H Ę Do Endt, do św. Leonarda. 

— To zapewne ponieśliście jakąś szko- 
dę w oborze? 

— A tak! — odpowiedział chłop smu- 
tno — kilka sztuk mi choruje, a dwoje po- 
rwał mi potok wezbrany podczas ostatniej 
nawałnicy. 

— Das ist einer von den Echten — mru- 
knął major półgłosem i rzekł, zwracając się 
do chłopa. — Dlaczegóż podróżujecie aż do 


św. Leonarda, czyż nie moglibyście się z ró- 
wnym skutkiem pomodlić u siebie do Matki 
Boskiej lub do Pana Jezusa ? 

Chłop wypatrzył się na niego zdziwio- 
ny, a potem odpowiedział kiwając głową : 

— Aj! Zaraz widać, że nie macie re- 
ligii, bo inaczej wiedzielibyście, że św. Leo- 
nard jest patronem bydła. 

— Ale czyż Matka Boska i Pan Jezus 
nie byliby w stanie zrobić tego samego, co 
św. Leonard? — zapytał dalej major, nie- 
zbity z toru tą odpowiedzią. s 

Zagadnięty zamyślił się, szukając ar- 
gumentu na odparcie, i po chwili odpowie- 
dział : 3 

— No, to powiedzcież mi, gdyby was 
ząb bolał, czy udalibyście się do samego 
księcia i jego matki, czy do cyrulika? Jak 
księcia nie obchodzi nie rwanie zębów, tak 
Pan Jezus i Najśw. Matka Jego nie troszczą 
się o nasze obory, bo zdali tę troskę na św. 
Leonarda i to już teraz należy do niego. 

Roześmieliśmy się wszyscy na tę od- 
powiedź, a Zillertalezyk odszedł spokojnie i 
kazawszy sobie podać kufel piwa , usiadł opo- 
dal pod drzewem, żeby wypocząć nogom do 
dalszej pielgrzymki. 

— I cóż panie majorze ? — ozwał się 
po chwili ksiądz z tryumfującą miną — kto 
kogo pobił? Czy pańska przemądrzała sofi- 
sterya ten prosty chłopski rozum, czy pań- 
ską sofisteryę religijna wiara tego chłopa! 

— To nie jest religia — odparł major, 
trochę zmięszany — to jest zabobon, prze- 
sąd i nie więcej. Jużeiż pozwolisz ksiądz 
przecież, że powinien był przedewszystkiem 
udać się do weterynarza. 

— Zgadzam się z tem najzupełniej — 
odpowiedział kapelan — z tą małą różnicą, 
że słówko: przedewszystkiem, zastąpiłbym 


producentów austryackich nieprzystępnem , 
zwłaszcza gdy tam stałe już zdobyła sobie sta- 
nowisko produkcya amerykańska. W r. 1876 
dowóz bydła amerykańskiego do Anglii wy- 
nosił tylko 392 sztuk, w r. 1880 zaś już 
154.000 sztuk. 

Izba przystępuje do porządku dzienne- 
gc. Projekt nowej taryfy celnej w pierwszem 
czytaniu na wniosek pos. Grocholskiego 
przekazano osobnej komisyi z 24 członków. 
Na wniosek pos. Bareuthera uchwalono, 
że obrady komisyi tej będą dla członków 
Izby jawne. Postanowiono także petycye od- 
noszące się do ceł wycofać z komisyl eko- 
nomicznej, a przekazać je nowej komisyi 
celnej. Projekt o prowizorycznych dodatkach 
do ceł niektórych w pierwszem czytaniu 
przekazano tejże komisyi. Projekt ten zmie- 
rza oczywiście, jak widać z samych pierw- 
szych słów $. 1go, do tego, aby kupcy w 
czasie od wniesienia nowej taryfy celnej, aż 
do jej wejścia w życie nie mogli zaopatrzyć 
się w towary po cle niższem; brzmi zaś, jak 
następuje : 

$. 1. Ku zabezpieczeniu dochodów zu- 
stanowionych nową taryfą celna najważniej- 
szych ceł finansowych pobierać się będzie 
od dnia 1 marca r. b. dodatki do ceł taryfo- 
wych od następująch towarów: od centnara 
metrycznego kawy surowej 16 zł., palonej 
20 zł, rodzenek małych i wielkich 6 zł, 
herbaty 50 zł, win szumiących 30 zł. 

S$. 2. Pobór tych dodatków skończy się 
w trzy miesiący po ich rozpoczęciu, jeżeli 
wcześniej już nie będą ustanowione nowe 
normy celne na rzeczone towary nową tary- 
fą celną. 

Na zakończenie ogólnej dyskusyi bu- 
dżetowej pierwszy dziś zabiera głos mowca 
generalny z lewicy p. Herbst, który wyli- 
czywszy, że niedobór jest o wiele większy, 
niż się to przedstawia w budżecie, i stwier- 
dziwszy, że sytuacya finansowa rządu teraź- 
niejszego jest o wiele korzystniejsza, niż 
rządów poprzednich, które w podobnych wa- 
runkach byłyby się już uporały z niedobora- 
mi, powtórzywszy więc, acz w nieco innej for- 
mie i bardzo obszernie wszystko, co już in- 
ni przed nim powiedzieli, upatrzył sobie no- 
wy materyał w wczorajszej mowie prezesa 
gabinetu hr. Taałtego. Już w r. 1880 wy- 
sławiano jako jedyny środek na niedobory 
rozszerzenie autonomii; w roku zeszłym na- 
koniec rząd wniósł do sejmów tak zwany 
projekt autonomiczny. Rezultat był zdumie- 
wający. Pan prezes ministrów powiedział 
wczoraj, że chce pojednania przez połączenie. 
Otóż wszystkie szesnaście sejmów były zgo- 
dne w odrzuceniu projektu rządowego, nawet 
ten, który odrzucenie połączył z podziękowa- 
niem; a w sejmach znowu wszyscy członko- 
wie zgodzili się na to odrzucenie. Czyż 
można wyobrazić sobie czulsze pojednanie i 
łączność ? (Wesołość na lewicy.) A co rząd 
potem uczynił? Co zwykle — ustanowił ko- 
misyę, komisyę do obmyślenia oszczędności 
przez uproszczenie administracyi. Jeśli ten 
jest pierwszy i najważniejszy krok ku upro- 
szczeniu administracyi, to pytam, dlaczego 
już dawno go nie uczyniono? P. prezes mi- 
nistrów protestował wczoraj przeciw tortu- 
rom, na jakie go bierze jego własne stron- 
nietwo. Ja nie widzę w tem wyrażeniu nic 
niestosownego. Zniesiono tortury dopiero za 
Maryi Teresy i Józefa II. A ponieważ dzi- 


siejsza tendencya chce nas cofnąć aż po za 
Maryę Teresę, więc trzeba się pogodzić tak- 
że z torturami. (Wesołość na lewicy.) Z go- 
dną uznania otwartościa p. prezes ministrów 
przyznał wczoraj, że swoją polityka pojednaw- 
czą wywołał rozgoryczenie. Powiedział to 
wyraźnie mówiąc: „...ale, aby to panujące 
wrzekomo rozgoryczenie złożyć należało je- 
dynie na karb rządu teraźniejszego, nie wy- 
daje mi się rzeczą słuszną.“ Ale wszakże to 
rzecz jasna: rząd teraźniejszy czyni wszystko, 
co sprowadza nie pojednanie, lecz wzajemne 
rozgoryczenie. P. minister-prezydent powie- 
dział dalej, że lewica odmawia rządowi bu- 
dżetu „może jedynie jako niemiecka, ale nie 
jako austryacka,* P. minister-prezydent przy- 
znaje więc, że jako Niemcy musimy odmó- 
wić budżetu, to znaczy, że jako Niemcy nie 
możemy mieć doń zaufania. (Głosy z lewi- 
cy: bardzo dobrze!) Ale jako Austryacy nie po- 
winniśmy, mówi pan prezes ministrów. Otóż 
w tem przeciwstawieniu niemieckości a au- 
stryackości jest coś — na co trudno mi zna- 
leźć właściwy wyraz , jest, aby trzymać się 
zwyczajów parlamentarnych — insynuacya! 
Mianowicie ta insynuaceya, że między Niemcami 
a Austryakami nietylko jest różnica, lecz i 
sprzeczność. Pojmujemy nasz obowiązek jako 
święty, a nie jako frazes; nie jest on fraze- 
sem ani dla nas, ani dla ludu niemieckiego. 
Nie powiemy przeto. że do ostatniej kropli 
krwi bronić będziemy praw Korony; nie po- 
wiemy tego, bo jest w ten zarazem insy- 
nuacya , jakoby ktokolwiek uderzał na prawa 
Korony (brawo z lewicy), jak gdyby Korona 
stała kroplą krwi i ostatniem tchnieniem pa- 
na ministru.-prezydenta. (Oklaski na lewicy i 
na galery). 

Prezes wzywa galeryę, aby zachowy- 
wała się spokojnie, bo inaczej każe ją 0- 
próżnić. (Glosy z lewicy: To myśmy kla- 
skali!) 

Poseł Herbst mówi dalej: Oto mamy 
dowód, że słowa moje wypłynęły z serca 
prawego Niemca a zarazem wiernego Au- 
stryaka, który mówił imieniem ludu swoje- 
go. (Ponowne oklaski na lewicy). Stoimy wier- 
nie przy państwie; bronić będziemy starej 
Austryi w nadziei, że kiedyś wyczerpną się 
koncesye a pan minister nie będzie już nie 
mógł poświęcić z starej Austryl, a wtedy 
będzie koniec jego działalności. (Brawo z le- 
wicy). Ale jak wtedy Austrya wyglądać bę- 
dzie — myśl ta trwogą napełnia serce, i że 
to dzieje się w chwili, gdy przyszłość nie- 
pewna, gdy półurzędowe dzienniki wywołu- 
ja widmo panslawizmu, przeciwko któremu 
my Niemcy jesteśmy zaiste najsilniejszem 
przedmurzem, my, którzy jesteśmy przedsta- 
wiani jako zdrajcy stanu! (Głosy: Oho! oko! 
z prawicy). Mimo tej przykrej sytuacyi jako 
wierni Niemcy wytrwamy na naszem stano- 
wisku. Głosować będziemy przeciw budżeto- 
wi, aby wynurzyć nieufność rządowi, który 
faworyzuje niektóre narodowości; uczynimy 
to jako Austryacy , wierni ideom Maryi Te- 
resy i Cesarza Józefa. (Przeciągle oklaski na 
lewicy). 

Pos. Rieger jako mowca generalny 
z prawicy odpiera niesłuszny zarzut lewicy, 
że niedoboru jeszcze nie usunięto, bo 
w zarzucie tym żąda czegoś, na co nawet w 
18 latach własnych rządów sama się nie 
zdobyła. Wielkość niedoboru spada w zna- 
cznej części na karb panowania lewicy, bo 
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słówkiem : także. Byłbym mu to sam powie- 
dział nawet, dodając, że kto sobie sam ra- 
dzi, temu i Bóg dopomaga, gdybyś pan nie 
był przerwał. Ale czemużeś pan nie dał mu 
tej rady zdrowej, a wolałeś się zamiast tego 
zdobyć na dowcip? Z weterynarzem byłby 
się św. Leonard zgodził wyśmienicie i nic- 
by sobie byli nie przeszkadzali wzajemnie, 
ale na pański dowcip odparł panu przez usta 
tego chłopa argumentem, na który pan nie 
znalazłeś już odpowiedzi. A eo do zabobo- 
nu — ciągnął dalej — nie będę panu tego 
tłómaczył z mego stanowiska jako kapłan, 
jaka jest różnica między religią a zabobo- 
nem, bobym marnował słowa bez pożytku, 
ale to panu powiem, że granica pomiędzy 
tem, c0 co wy nazywacie zabobonem, a co 
u was zowie się religia, jest tak subtelna, 
że walcząc z pierwszym, zabijacie zawsze dru- 
ga, und ihr giesset das Kind mit dem Bade aus. 
Zresztą cóż to, co dla nas jest zabobonem, 
komu szkodzi, lub czemu przeszkadza? — 
a przeciwnie, ileż może zrobić często dobre- 
go! — Pozwółcie panowie, że wam opowiem 
zdarzenie z własnego doświadczenia. W jed- 
nej gminie w Rosterthalu koło Lienz, której 
parafią przez kilka lat administrowałem, zu- 
bożało kilku mniej zamożnych gospodarzy 
skutkiem pożaru tak, że nie mieli z czego 
odbudować się i popadli w nędzę. Robiłem 
kwestę w kościele na biednych pogorzelców, 
ale to nie wystarczało. Chwyciłem się więc 
innego środka. Jest w tej miejscowości taki 
„zabobon —mówiąc w duchu p. majora — 
że lud okoliczny ma szczególne nabożeństwo 
do cudownego obrazu Bogarodzicy, uważanej 
za ochronicielkę od wszelkich klęsk elemen- 
tarnych i pożarów. Obraz ten znajduje się 
w ustronnej otwartej kaplicy, położonej w le- 
sie przy głównym trakcie do Karyntyi. Otóż 


| kazałem zrobić litografowaną kopię cudow- 

nego obrazu w małym formacie i złożyłem 
w kaplicy sto egzemplarzy, a obok nich u- 
mieściłem skarbonkę i tablicę z napisem ogła- 
szającym, że obrazki sprzedaje się po 10 
centów, a dochód, który stąd wpłynie, prze- 
znacza się na wsparcie pogorzelców ; kto wiec 
chce sobie wziąć obrazek cudownej. Matki 
Boskiej, chroniącej od ognia, niechaj rzuci 
dziesiątak do skarbonki. I wiecie panowie, 
co się stało? — W przeciągu kilku tygodni 
sprzedałem kilka tysięcy tych obrazków i ze- 
brałem kilkaset guldenów dla pogorzelców. 
Ale co się panu wyda zapewne dziwniej- 
szem, panie majorze, to że ten ciemny, zabo- 
bonny lud, pomimo że nikt „tego nie pilno- 
wał, nie przywłaszczył sobie ani jednego 
obrazka bezpłatnie i nie zdarzyło się ani 
razu, żeby z przeliezonej paczki ubył cho- 
ciażby jeden obrazek więcej, niż przybyło 
dziesiątaków do skarbonki. Radbym widzieć 
wentę na ubogich urządzoną w ten sposób, 
w którem z waszych wysoko oświeconych 
miast. — I cóż pan na to, panie majorze ? 

Major chciał coś odpowiedzieć, gdy 
wpadł zadyszany chłopak, wzywając księdza 
do chorego. Kapelan powstał skwapliwie, po- 
chwycił laskę i kapelusz z szerokiemi kry- 
sami, pożegnał nas tylko skinieniem głowy, 
nie rzekłszy w pospiechu ani słowa, i wy- 
biegł za chłopcem na ulicę. 

— Diese tirolischen Pfaffen sind doch 
nicht so schwarz, wie mam sie malt — rzekł 
major, patrząe za odchodzącym. 

Pożegnałem także profesora i majora, 
którzy zasiedli do szachów i poszedłem z na- 
uczycielem. 

(Ciąg dalszy nastąpi ) 
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subwencye dla dróg żelaznych wynoszą 15 
milionów i to dlu kolei, które nie potrzebo- 
wały bynajmniej takiego kapitału, jaki od- 
powiada sumie poręczonych przez państwo za 
sprawą lewicy procentów. Mowca zwalcza 
dalej pobudki lewicy do wynurzenia rządowi 
nieufności, omawiając naprzód sprawę Län- 
derbanku. dalej wrzekome  faworyzowanie 
Słowian, nakoniec niespełnienie programu 
mowy tronowej z r. 1879. Co do pierw- 
szego punktu, wywody mowcy streszczają 
się w przytoczeniu jednego z dzienników 
lewicy, który nie chcąc, wyjawił właściwą po- 
budkę wrzawy o Länderbank, pisząc, że „te- 
raz rząd będzie przecież zniewolony udawać 
się w sprawach finansowych do Rotschil- 
dów“. Co do drugiego punktu, mowca w bar- 
dzo szerokim wywodzie wykazuje, że naro- 
dowości słowiańskie chcą tylko równoupra- 
wnienia z niemiecką, a bądź co bądź nikt 
o hr. Taaffem nie powie, że wynalazł Cze- 
chów i Polaków, jak powiedziano o hr. Sta- 
dionie, że wynalazł naród ruski. Uo do pun- 
ktu trzeciego, pyta lewicę o jej własny 
program, któryby mogła przeciwstawić bra- 
kowi programu rządowego. Lewica nie ma 
programu, łączy ją tylko negacya w celu o- 
balenia gabinetu hr. Taaffego. Rozwodząc się 
w tej także części mowy o narodowościach, 
mowca pomiędzy innemi powiada, że jeżeli 
posłowie tego pochodzenia, co'n. p. pos. 
Jaques, są uznawani przez lewicę za repre- 
zentantów  niemieckości, to nie możnaby 
Niemcom powinszować takiej reprezentacyi 
niemieckiego geniuszu (Pos. Schönerer wota: 
Bardzo slusznie! Wielka wesołość na prawi- 
cy). O żydach mowca mówi, że powinniby 
nieco skromniej się zachowywać, a tymcza- 
sem występują właśnie najzuchwalej. Wyka- 
zawszy, że dla własnego bytu Austrya musi 
pielęgnować ideę narodowości, w nadziei, 
że gabinet Taaffego stanie się wyrazem tej 
zasady, mowca głosować będzie za budżetem 
(Oklaski 2 prawicy). 

Generalny sprawozdawca komisyi bu- 
dżetowej pos. Henr. Clam zwaleza wywody 
wszystkich mowców z lewicy, a między in- 
nemi, mówiąc o „wyciśnionych* na rządzie 
przez prawicę ustępstwach na rzecz celów 
partykularnych, kosztem skarbu i jedności 
państwa, odpiera także zarzut co do kolei 
Podkarpackiej. Pierwotny projekt rządowy 
oddania budowy tej kolei Ldnderbankowi 
mowca uznaje za rzeczywiście niewłaściwy — 
ale kolej podkarpacką buduje państwo wię- 
cej dla celów strategicznych, niż ze wzglę- 
dów ekonomicznych. Więc jakże to ma być 
ustępstwem na rzecz partykularyamu naro- 
dowego kosztem państwa? Wszakże ustawę 
o kolei podkarpackiej uchwalono głosami 
także lewicy. 

Po ostatniem przemówieniu następuje 
niezmiernie długi szereg sprostowań faktycz- 
nych, które wywołały nietylko z samej le- 
wicy wniosek pos. Schóffela, aby zam- 
knąć już sprotowania faktyczne, lecz także 
kilka scen burzliwych, z których najburzliw- 
sza była następująca : 

Pos. Neuwirth, zniecierpliwiwszy już 
prawicę obszernem sprostowaniem skierowa- 
nem przeciw pos. Riegerowi o drobnostkę, 
dodaje jeszcze: A ponieważ już mam głos 
(Glosy e prawicy: kończyć! kończyć! Z lewicy: 
spokój!). Tylko kilka słów jeszcze... (Z pra- 
wicy : kończyć ! kończyć !) Pan minister skarbu 
powiedział wczoraj słowa następujące: „Kto 
ma śmiałość obrażać innych, nie ukrywa się 
poza bezpieczny schowek nietykalności po- 
selskiej; na innem miejseu będzie można z 
nim się rozprawić“. Publiczna mównica tej 
wys. Izby wogóle nie jest kryjówką (bardzo 
slusznie! z lewicy), a jest tem mniej bezpie- 
czną kryjówką, ile że od dziewięciu tygodni 
ściga mię cała smycz.... ( Wesołość na lewicy; 
oburzenie ma prawicy). Muszę oświadczyć, że 
to nieprawda... (Na prawicy; kończyć! kon- 
czyć !) iż obraziłem kogoxolwiek osobiście, bo 
inaczej wysokie prezydyum byłoby mi to 
zganiło i przyzwało mię do porządku. Jakoż 
z tego, com powiedział dnia 15 grudnia, nie 
cofam zgoła nic (Brawo z lewicy). 

Prezes: Nie mogę uważać tego za 
faktyczne sprostowanie — (Brawo z pra- 
wicy). 

Poseł Neuwirth: Jaż kończę, tylko 
proszę jeszcze pana ministra skarbu, aby ze- 
chciał wskazać mi miejsce, gdzie móglbym 
z nim spotkać się po za wys. Izbą. 

Prezes: Pos. Neuwirth mówił o smy- 
czy. Wiadomo, co słowo to oznacza. Nie mo- 
gę dopuścić, aby używano tego wyrazu 
wobec organów publicznych (Głosy z lewicy: 
Nie! mie!) lub wobec członków tej wys. Izby 
(Glosy z lewicy: Nie! nie!) i dlatego przy- 
zawam go do porządku. 

W głosowaniu uchwalono głosami pra- 
wicy przeciw głosom lewicy przejść do dysku- 
syi szczegółowej i na tem przerwano obrady 
nad budżetem. 

Z ministerstwa sprawiedliwości wnie- 
siono jeszcze projekt ustawy o sądownictwie 
doraźnem w Dalmacyi. Na wniosek pos. Gr o- 
cholskiego przystąpiono zaraz do pier- 
wszego czytania i przekazano projekt komi- 
syi karno-prawniczej. 

Koniec posiedzenia o godz 3. Następne 
w czwartek, dnia 23 b. m. 


Podajemy mowę JE. pana ministra skar- 
ba dr. Dunajewskiego, miana w Izbie de- 
putowanych podczas rozpraw ogólnych nad 
przedłożeniem budżetowem : 

Z góry muszę prosić wys. Izbę o po- 
błażliwość, że zabieram głos w dyskusyi nad 
budżetem z świadomością, iż w sprawach 
finansowych nie nowego —- dziś przynaj- 
mniej -- powiedzieć nie mogę, i z prze- 
konaniem, że moje przemówienie nie będzie 
miało skutku praktycznego. Widać to jasno 
z zakończeniu mowy każdego z szanownych 
członków opozycyi; każdy z nich bowiem 
obfitą wiązankę grzeczności i ekspektoracyj. 
przeznaczoną dla większości i rządu, koń- 
czył słowy: Będę głosował przeciw budżeto- 
wi! Otóż skoro decyzya już powzięta, wszel- 
kie mowy na nie się nie zdadzą mimo ge- 
nialnych wywodów (p. Herbsta w dyskusyi 
nad ustawą o nafcie), że parlamentowi po- 
trzeba szerokich rozpraw. Ponieważ z dru- 
giej strony nie mam powodn przekonywać 
tych panów, którzy oświadczyli, że będą gło- 
sowali za budżetem, przeto muszę prosić 
wys. Izbę o przebaczenie, że mimo to biorę 
udział w dyskusyi z tej jedynie przyczyny, 
aby milczenie moje nie było tak mylnie tłó- 
maczone, jak zbyt często bywają mylnie tłó- 
maczone, mimo najlepszej woli mojej, słowa 
moje. 

(o się tyczy uwag finansowych, nad- 
mieniłem właśnie, że nie mogę służyć wys. 
Izbie niczem nowem, a panowie, którzy tak 
ujemnie się wyrażali o finansach, ile mi wia- 
domo, także nie nowego przywieść nie zdo- 
łali. Wspólna cechą wszystkich uwag kry: 
tycznych, o ile rzeczywiście tyczyły się fi- 
nansów i rzeczy samej, jest powtarzający się 
od roku do roku zarzut: nie ma systemu; 
nie ma szeroko założonego planu; nikt wie- 
dzieć nie może, ezy postępowanie rządu, a 
względnie administracyi skarbowej, rzeczy- 
wiście zbliży nas do celu zarówno przez 
wszystkich upragnionego. Muszę niestety po- 
wtórzyć, co tak często już z tego miejsca 
miałem zaszczyt powiedzieć, że jeśli się przez 
system rozumie ów ład zaprowadzony mię- 
dzy pewnemi zjawiskami faktycznemi, lub 
pewnemi zasadami, lub pewnemi doświad- 
czeniami, ów ład między wszystkiemi temi 
objawami na zewnątrz, który rzeczy jedno- 
rodne wewnętrznym łączy węzłem, rzeczy 
odrębne odłącza, a wszystko sprowadza do 
znamienia ogółnych zasad, natenczas wy- 
znać mi trzeba, że czegoś podobnego żądać 
od ministra skarbu, jest wedle mojego prze- 
konania rzeczą zupełnie nienzasadnioną, bo 
minister-nie-na to jest, żeby stwarzał  sy- 
stemy, żeby układał plany doktryn umiejęt- 
nych, leez na to, żeby w miarę sił starał 
się o potrzeby państwa, które ma już swoją 
historyą finansową i swoje ustawodawstwo 
finansowe. Musi więc liczyć się z tem, co 
już jest, a zmieniać o tyle tylko, o ile naj- 
naglejsza potrzeba chwili tego wymaga. Je- 
Śli zaś pojmuje się system w ten sposób, że 
żąda się od administracyi finansowej samego 
logicznego szeregu środków, które nie dając 
absolutnej pewności, przynajmniej otwierają 
widoki, że osiągnięcie właściwego celu jest 
możliwe — to pozwolę sobie przypomnieć 
tylko wys. Izbie, eo już w listopadzie r. 1880 
i w listopadzie r. 1881 wypowiedzieć mia- 
łem zaszczyt, gdym wnosił preliminarze bu- 
dżetu. Chodzi tu — i na to wszyscy pewnie 
się zgodzą — o szereg środków, za pomocą 
których możnaby usunąć powtarzający się 
chronieznie niedobór naszych finansów. Qzę- 
sto powtarzalem, że niepodobna myśleć o 
znacznych oszezędnościach ku usunięciu nie- 
doboru, że do celu tego zbliżyć się można 
tylko przez naturalne podwyższenie istnieją- 
cych już dochodów i że o resztę, o bardzo 
dzo znaczną resztę, trzeba postarać się albo 
przez zaprowadzenie nowych, albo przez pod- 
wyższenie dotychczasowych podatków. 

Wypadło tedy — a wypada to każde- 
mu i wypadnie także przyszłemu ministrowi 
skarbu — zastanowić się, co jest rzeczą pra- 
ktyczniejszą, czy powszechna reforma pobo- 
rów stałych, o których tak często tu się mó- 
wi, czy też wstąpienie na drogę opodatko- 
wania pośredniego? Wedle mojego przeko- 
nania szybciej, praktyczniej i w sposób mniej 
uciążliwy prowadzi do celu podatek pośredni, 
spożywczy. Dla czego? Tak często już mia- 
łem zaszczyt wyłuszczać to wys. Izbie, że 
zdaje mi się, iż nie wypada mi nużyć was 
tem raz jeszcze. Powołuje się na to, że nie 
jest to idea nowa, nie wynalazek oryginalny, 
lecz droga praktyczna, której tyle innych 
panstw w podobny sposób trzymało się z do- 
brym skutkiem. Przypominam, jak to często 
już uczyniłem, Francyę i Włochy. Przez to 
bynajmniej nie powiadam, iż w ogóle nie 
trzeba tykać się podatków bezpośrednich, ale 
mniemam, że co do nich trzeba być ostro- 
źniejszym, bo chodzi w nich o opodatkowa- 
nie, które tak zrosło się z własnością i do- 
robkiem, że trudno wiedzieć, czy przez dot- 
knięcie się podatków stałych nie podkopało- 
by się także innych godnych zachowania 
stosunków własności i dorobku. 

Ze stanowiska teoretycznego bardzo ła- 
two wydać sąd o tym lub owym  podatkn. 
Kto atoli raz miał sposobność wejść w try- 
by życia praktycznego, i widzi, jakiemi to 


sposobami trzeba ściągać podatki stałe, z ja- 
kiemi trudnościami przychodzi walczyć opo- 
datkowanemu, chociażby miał najsłuszniejsze 
po swej stronie tytuły do ulgi, gdy ulżenie 
takie chce znaleźć wobec ustaw obowiązują- 
cych i obowiązkowego postępowania władz 
podatkowych — io wszystko zważywszy, 
przyzna, że droga ku przysporzeniu skarbo- 
wi dochodów przedewszystkiem za pomocą 
reformy poborów niestałych nie jest przy- 
najmniej tak absolutnie godna potępienia, 
jak ją tu i ówdzie przedstawiają. Ale przy- 
bywa jeszcze jeden moment. Usunięcie nie- 
doboru w budżecie jest nietylko ważnym ce- 
lem administracyi państwa i ustawodawstwa, 
lecz mojem zdaniem jest to także nagła ko- 
nieczność. Pominąwszy nawet wszelkie szko- 
dy, na jakie państwo narazić się może, nie 
pokrywając regularnie normalnych potrzeb 
normalnemi dochodami, widzimy rzecz jasno 
jak na dłoni -— na co też ostatni szanowny 
breopinant (Plener) taki przycisk polożył, 
wymieniając długi szereg pożyczek, które 
przyrosły — że pomnażające się z roku na 
rok procenta przysparzają wydatków na rok 
następny. 

Wołanie o reformę podatków stałych 
nie jest przecie w Austryi niczem nowem. 
W r. 1861 ówezesny minister skarbu (ojciec 
posła) p. Plener, wniósł projekt o uregulo- 
waniu katastru podatku gruntowego ; drugie- 
go czytania nie przeprowadzono. W r. 1868 
ten sam pan minister skarbu wniósł projek- 
ty o reformie podatków gruntowego, budyn- 
kowych i zarobkowego, tudzież o zaprowa- 
dzeniu podatków rentowego, osobowego, zbyt- 
kowego i klasowego. Projekty o podatkach 
osobowym i klasowym cofnięto, z reszty ża- 
den nie stał się ustawą. Rozpoczynam umyśl- 
nie od roku 1861 jako pierwszego roku ery 
konstytucyjnej. Podobnego losu doznały wnie- 
sione przez tegoż ministra nowe projekty 
rządowe o podatkach gruntowym, budynko- 
wych, zarobkowym, czynszowym, rentowym, 
tudzież o powszechnym podatku klasowym i 
dochodowym. 

Nie był szczęśliwszy wielce szanowny, 
niestety już nie żyjący, minister skarbu dr. 
Brestl z swojemi projektami w roku 1867 o 


podatkach majątkowym, gruntowym, budyn- | 


kowym, zarobkowym. osobisto - dochodowym 
i rentowym; tylko podatek gruntowy przy- 
szedł do skutku. 

Następny minister skarbu br. Pretis 
wniósł w roku 1874 nowe projekty o podat- 
kach budynkowych, zarobkowym, rentowym 
i osobisto-dochodowym, a d. 19 października 
r. 1876 projekt o prowizorycznem uregulo- 
waniu podatków stałych. Przez dni czterdzie- 
ści Izba in pleno obradowała nad temi pro- 
jektami, a nie doszła do końca; nie przyszła 
do skutku żadna z tych ustaw. (D. n.) 


KORESPONDENCYE 


Berlin, 16 lutego. 


[) Jedną z najdziwaczniejszych i naj- 
nieszezęśliwszych instytucyj ustawodawstwa 
majowego było ustanowienie tak zwanych 
księży rządowych, jak lud nasz nazwał owych 
kapłanów, którzy nietylko bez pozwolenia 
władzy duehownej, lecz wbrew jej woli i 
mimo zagrożonej im klątwy kościelnej przy- 
jęli z poręki rządn lub osób prywatnych pro- 
bostwa i występowali jako proboszezowie mi- 
mo to, że ludność katolicka systematycznie 
ich unikała. Rozumie się samo przez się, że 
ci panowie wybierali sobie zawsze najlepsze 
beneficia wakujące, opuściwszy posady, które 
dzierżyli poprzednio. Było takich księży, 
którzy prawie wszyscy już przed walką ko- 
ścielną mieli z władzą duchowną rozmaite 
zatargi, w całych Prusiech mniej więcej 
dwudziestu, głównie na Szłąsku i w księst- 
wie Poznańskiem, gdzie umyślnie katolikom 
robiono największe trudności. Prawie wszę- 
dzie, gdzie osiadł ksiądz rządowy, przycho- 
dziło do większych lub mniejszych wykro- 
czeń, za które znowu cały szereg osób ska- 
zywany bywał na znaczne kary więzienne. 
Ludność unikała kościołów, gdzie księża eks- 
komunikowani wobec ławek próżnych lub 
protestantów i żydów mszę odprawiali, za- 
wierała śluby w sąsiednich parafiach i po- 
syłała tam dzieci do chrztu; mimo to Sclą- 
gali księża rządowi z biednych nawet ludzi 
akcydensa za funkeye, których nie, sprawo- 
wali wcale, a kiedy parafianie nie płacili do- 
browolnie, przyszło do licznych procesów, 
które znowu wiele wywołały zgorszenia. Ar- 
cybiskup Ledóchowskiekskomunikował wszyst- 
kich tych księży, za co na niego i na wy- 
konawców klątwy kościelnej spadały kary 
Jak z rogu obfitości. Miasta, gdzie rezydo- 
wali księża rządowi, znaczne ponosiły straty, 
gdyż ludność wiejska wolała tam załatwiać 
w niedziele swoje interesa, gdzie można było 
Zarazem być na nabożeństwie, i z tego po- 
wodu kilkakrotnie nawet żydzi podpisywali pe- 
tycye o usunięcie księży rządowych, niestety 
dotychczas bezskutecznie. : 

Z przyczyn wspomnianych postawił te- 
raz członek centrum dr. Briiel (protestant) 
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w komisyi kościelnopolitycznej wniosek, aby 
na przyszłość nie ustanawiano już księży 
rządowych. Minister zgodził się na to w za- 
sadzie, lecz sądził, że wniosek jest zbytecz- 
ny, ponieważ rząd już dawno żadnego księ- 
dza takiego nie ustanowił. Dr. Briiel nie co- 
fnął swego wniosku, gdyż każdego czasu po- 
wtórzyć się może, co się działo dawniej. 
Większość komisyi przyjęła wniosek stron- 
nictwa środkowego; liberali i wolnokonser- 
watywni głosowali przeciwko niemu, jakkol- 
wiek instytucyi samej nikt bronić nie śmiał. 
Dalej obradowała komisya dzisiaj nad 
obowiązkiem donoszenia 0 „Rominacyi du- 
chownych. Chodziło o to, z jakich powodów 
rząd miałby prawo do odrzucenia księdza. 
Podług przedłożenia rządowego, władza świe- 
cka wykluczyćby mogła „księży, którychby 
uważala „z powodów cywilnych lub politycz- 
nych* za niezdolnych do piastowania posad. 
Centrum uważa takie umotywowanie za nie- 
dostateczne i zbyt ogólne. Poseł Drüel są- 
dził, że wykluezyć można księży ukaranych 
za występki hańbiące, lub „majdujących się 
za tukie sprawy w śledztwie; centrum nie 
ma nie przeciwko temu, ponieważ władza du- 
chowna takim księżom w ogólności żadnej 
posady nie powierza. Dr. Briiel dopuścilby 
weto rządowe i przeciwko takim księżom, 
którzy nie posiadają wymaganej kwalifikacyi 
naukowej, lecz sprzeciwia się temu, żeby rząd 
mógł założyć weto z powodów wyłącznie po- 
lityeznych, zwłaszcza, kiedy posadzenia, do- 
mysły i frazesa pod tym względem obszerną 
odgrywałyby rolę. Windthorst zastrzegł, że 
obowiązek donoszenia o Rominacyi duchow- 
nych winien być uregulowanym w porozu- 
mieniu z Stolicą Apostolską, zresztą przema- 
wiał za poprawkami Briiela; jako instancyę 
wyższą, do której mógłby się udać kapłan 
nieprzyjęty przez rząd, polecił najwyższy sąd 
administracyjny; trybunał kościelny odrzucił 
zupełnie. Mowcy stronnietwa środkowego 
przytoczyli ustawy austryackie, które nie 
wdzierają się w zakres czysto duchownych 
funkcyj kapłanów. Minister oświadczył, że 
sprawa ta ma być teraz uregulowaną stanow- 
czo; pan Gossler spodziewa się, że głosowa- 
uia stronnictwa środkowego mie są wyra- 
zem  zapadłych już decyzyj Stolicy Apostol- 
skiej. Windthorst protestował przeciwko przy- 
puszczeniu, jakoby centrum nie było samo- 
dzielnem i wyprowadził z oświadczeń mi- 
nisteryalnych wniosek, że sprawa donosze- 
nia o nominacyi księży z Stolicą Apostolską 
nie została jeszcze załatwioną. Przywódzca 
narodowo liberalnych poseł Bennigsen; znaj- 
dnje w mowach posłów katoliekich także do- 
wody na to, że centrum zależnem jest od 
Rzymu; mimo to gotów jest mowca przyjąć 
paragraf 4 projekiu rządowego, skoro się 
przystąpi do rewizyi ustaw majowych; w obe- 
enej zaś chwali nie chce pan Bennigsen 
wstrząsać podwalinami ustaw majowych. 
Hrabia Limburg-Stirum (wolnokonserwatysta) 
sądzi, że rząd w sprawie obowiązku dono- 
szenia dalszych ustępstw już poczynić nie 
może; projekt rządowy spełnia pod tym 
względem nadzieje, jakie kościół żywić mo- 
że; podług nieyo instancyą wyższą, do któ- 
rejby się apelowało od zdania prezesa na- 
czelnego każdej prowincyi, powinien być mi- 
nister wyznań. Windthorst zauważył, że 
kiedy rząd szuka informacyi w Rzymie, i je- 
mu jak każdemu innemu posłowi katolickie- 
mu wolno uczynić to samo. Ostatecznie 
przybrały rozprawy charakter dość namiętny, 
kiedy Bennigsen przestrzegał zachowawców, 
aby nie popierali zamiarów centrum. | 
Po trzygodzinnej dyskusyi przystąpiono 
do głosowania. Poprawki Briiela upadły, gdyż 
oprócz centrum tylko ksiądz Stablewski za 
niemi głosował. Ponieważ centrum przedło- 
żenie rządowe w brzmienia obeenem uważa 
za niedostateczne i zbyt ogółnikowe, i libe- 
rali wszyscy tego samego byli zdania, upadł 
cały paragraf czwarty, który miał uregulo- 
wać obowiązek donoszenia o nominacyl du- 
chownych, 13 głosami przeciwko 8 głosom 
konserwatystów i wolnokonserwatystów. Bez 
tego paragrafu, na mocy którego probostwa 
miały być obsadzone, projekt cały nie ma 
prawie żadnego znaczenia; pozostał z niego 
dotychczas tylko paragraf o przywołaniu na- 
powrót biskupów. 
. Rozprawy nad pozostalym jeszcze osta- 
tnim paragrafem przedłożenia rządowego bę- 
dą zakończone w piątek. 


EN A aers 


(Gladstone i autonomisci iriandzey.) 

Oświadczenie Gladstona podezas dysku- 
syi nad adresem, w którem uznał za upra- 
wnione nadzieje Irlandezyków, zajmuje cię- 
gle jeszeze kraj cały i wszystkie frakcye par- 
lamentarne w Anglii. Zajmuje się niem również 
gorąco prasa angielska nie tając, że wywo- 
łało ono niesłychaną sensacyę. Opinia publi- 
czna tłómaczy słowa kanclerza w tym du- 
chu, iż rząd gotów jest popierać plan utwo- 
rzenia parlamentu irlandzkiego. 

London Corresp. zapewnia jednak, że 
zwolennicy gabinetu, członkowie stronnictwa 
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wybitnie liberalnego, wykładają oświadczenie 
Gladstona tylko jako zdanie wypowiedziane 
pod wpływem chwilowego wrażenia i odma- 
wiają mu znaczenia, jakieby miało, gdyby w 
istocie było wynikiem dawno obmyślanego 
planu. Wielu członków parlamentu usiłowało 
zaraz po posiedzeniu i w ciągu posiedzenia 
w pogadankach poufnych osłabić znaczenie 
słów Gladstona. Zapatrywania jednak były 
podzielone. Co do tej kwestyi nie ma jedno- 
myślności ani pomiędzy wigami, ani w stron- 
nictwie radykalnem, ani pomiędzy Irlandezy- 
kami. Nagłe to wystąpienie Gladstona rozbi- 
ło Izbę na więcej jeszcze frakcyj. 

Stronnictwo irlandzkie Parnellistów wi- 
dzi w mowie kanclerza wielki postęp w kie- 
runku nadania koncesyj, widzi uznanie dla 
„uprawnionych* życzeń autonomistów. Ci sa- 
mi jednak homerulerowie z niedowierzaniem 
podnoszą jedną okoliczność w przemówieniu 
ministra, a mianowicie żądanie, ażeby stron- 
nictwo autonomistów sformułowało swoje żą- 
dania. Niektóre frakcye liberalne upatrują w 
słowach Gladstona obiecankę, za którą chciał 
pozyskać poparcie deputowanych irlandzkich 
przy zapowiedzianej dyskusyi nad artykułem 
regulaminu o zamykaniu obrad, jakoteż chęć 
pozyskania głosów irlandzkich w miejskich 
okręgach wyborczych przy zbliżających się 
nowych wyborach. Toż samo stronnietwo są- 
dzi, że gdyby Gladstone szczerze miał po- 
przeć życzenia autonomistów, to poczytowa- 
liby krok podobny za niebezpieczną w naj- 
wyższym stopniu próbę. Wszelki zatem pro- 
jekt w powyższym duchu spotkałby się z o- 
pozycyą wigów. Nie mieliby oni nie przeciw 
posiedzeniom i obradom komisyj generalnych, 
któreby roztrząsały lokalne sprawy angiełskie, 
irladzkie, szkockie i walijskie, ale mowę mi- 
nistra poczytują z przerażeniem za zmianę 
frontu i dlatego zdecydowani są również wy- 
stąpić przeciw projektowi zamykania dyskusy1. 

Natomiast stronnictwo skrajnych libe- 
rałów w lubie jest zachwycone mową Glad- 
stona i uważa dane przez niego przyrzecze- 
nie uczynienia zadość życzeniom autonomi- 
stów za rozumną koncesyę. Gotowi są zatem 
popierać każdy projekt rządowy, zmierzający 
do nadania Irlandyi samorządu administra- 
cyjnego. Radykalni członkowie tego stron- 
nietwa widzą w oświadczeniu Gladstona re- 
zultat dojrzałego namysłu, przyjście do prze- 
konania, że stronnictwu irlandzkiemu należy 
zrobić ustępstwa w drodze prawodawczej. 
Przypuszczają oni, że skoro Gladstone zbie- 
rze wszechstronny materyał i przekona się, 
jaka forma samorządu zaspokoi najlepiej 
życzenia Irlandczyków, to wypracuje sam 
plan odnośny i przedłoży go, czem uspokoi 
opinię publicaną w Irlandyi i pojedna ją z 
Anglią. 

Podany przez nas wczoraj tele- 
gram z posiedzenia Izby gmin jest zna 
czącym komentarzem w tej sprawie. Glad- 
stone nie cofa bynajmniej swoich słów, 
ale modyfikuje ich znaczenie, kładąc tamę 
zbyt daleko sięgającym domysłom. Oświad- 
cza , że powiedział tylko to, co już dawniej 
wielokrotnie mówiono, że zgadza się na na- 
danie Trlandyi autonomii lokalnej, ale pod- 
porządkowanej pod wspólny parlament trzech 
zjednoczonych królestw. W takich granicach 
zawarta myśl Gladstona nie jest bynajmniej 
niebezpieczną, owszem staje się rozważnym 
krokiem naprzód na drodze wiodącej ku za- 
dośćuczynieniu słusznym żądaniom Irland- 
czyków, i w tej też formie, a nie w rozmia- 
rach, jakie jej nadały rozgorączkowane dzien- 
niwarskie fantazye, łatwiej niezawodnie znaj- 
dzie poparcie. 


(Kraktat rossyjsko-perski.) 

W ostatnich dniach wyszła znowu na 
widownię sprawa rywalizacyi Anglii z Ros- 
sya w Azyi środkowej. Odpowiadając na za- 
pytanie jednego z członków opozycji podse- 
kretarz stanu Dilke potwierdził istnienie 
nieporozumienia, które od kilku dni jest 
przedmiotem komunikacyj urzędowych pomię- 
dzy rządami obu państw. Wbrew zobowiąza- 
niom przyjętym wobec rządu angielskie- 
go, rząd rossyjski traktatem zawartym z rzą- 
dem perskim zaokrąglił swoje posiadłości od 
strony Merwu i zbliżył swoje granice do 
granic cesarstwa indyjskiego. Wywiązała się 
z tąd korespondencya, której istnienia Dilke 
nie zaprzeczył, dodał tylko, że, oile mu wia- 
domo, rozstawienie i liczba wojsk ros- 
syjskich w Azyi środkowej nie uległy zmia- 
nie, oraz że nie może dać żadnych wyjaś- 
nień co do wieści, jakoby ajenci rossyjscy 
knuli jakieś intrygi nad granicą afganistań - 
ska. Według doniesień otrzymanych przez 
gabinet angielski, rząd rossyjski nie ma na- 
wet zamiaru przedłużać kolei żelaznej kau- 
kazkiej dalej niż do Kizilarvat. 

Według telegramów otrzymanych ;przez 
dzienniki angielskie traktat rossyjsko-perski. 
o którym mowa w tem oświadczeniu, podpi- 
suny został w dniu 22 grudnia r z. i ma 
za przedmiot ostateczne rozgraniczenie obu 
państw. Według tego traktatu Rossya otrzy- 
muje całą oazę Akkal-Tekę, z wyjątkiem 
miasta Serak z 16-wiorstowym okręgiem, 
które przostaje przy Persyi. Terytoryum od- 
stąpione Rossyi zostanie jeszeza pod władzą, 
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szacha przez pięć lat od dnia ratyfikacyi 
traktatu, która ma nastąpić w d. 22 marca 
r.b w Teheranie, ale będzie uwolnione od 
wszelkich podatków. 

Dzienniki angielskie uważają ten trak- 
tat za nowy krok Rossyi na drodze ciągłych 
zdobyczy w Azyi środkowej i wyrzucają Per- 
syi, że mogła zgodzić się na podobne ustęp- 
stwo Persya jest w tym wypadku zupełnie 
usprawiedliwioną. Pamięta ona dobrze, że 
wojnę w r 1828 z potężnym sąsiadem przy- 
płaciła utratą chanatów erywańskiego i na 
chiczewańskiego, woli więc teraz czynić do- 
browolne ustępstwa niż być do nich zmu- 
SZoną. 


KRONIKA 


Na obiedzie u Najjaśniejszego Pana 
dnia 15 b. m. znajdowali się obok innych wy- 
sokich osobistości i dostojników JE. pan Na- 
miestnik hr. Alfred Potocki, JE. hr. Włodzi- 
mierz Dzieduszycki i książę Eustachy Sangu- 
szko. 

= JE. p. Namiestnik hr. Alfred Po- 
tocki powróci dzisiejszyta wieczornym pociągiem 
do Lwowa. 

== Magistrat łwowski oznajmia w wy- 
konaniu uchwały Rady miejskiej, ze względów 
publicznych zasazuje się bezwarunkowo jeździć 
w dniach powszednich wozami ciężarowemi przez 
całą ulicę Kamienną, zaś przez ulicę Halicką 
wzdłuż gmachu, gdzie się znajduje gimnazyum 
imienia Franciszka Józefa, na przestrzeni tabli- 
cami osobnemi oznaczonej, a to w czasie od 
godziny 7 z rana do 5 po południu; i posta- 
nawia zarazem, że na wymienionych przestrze- 
niach i w tych samych godzinach wolno powo- 
zom i wozom niewiozącym ciężarów jechać tylko 
stępo. Przekroczenia będą karane grzywną od 1 
zł. do 10 zł. lub aresztem od 6 do 48 go- 
dzin. 

(—) Polskiemu bałowi, który, jak 
wiadomo, odbędzie się w Wiedniu w przyszły 
wtorek. dnia 21 lutego, dzienniki wiedeńskie 
zapowiadają świetne powodzenie Na gospodynie 
balu zostały przez komitet uproszone następu- 
jące panie: hr. Baworowska-Hardegg. hr. Marya 
z Romaszkanów Bonda, Ludwika Cbameowa, 
Stefania Ohłędowska, hr. Augusta Clam-Martinic, 
księżna Marya Czartoryska, hr. Marya Droho- 
jowska, Marya Dunajewska, małżonka JE. p. 
ministra skarbu, hr. Anna Dzieduszycka, hr. 
Seweryna Dzieduszycka, hr. Zofia Kińska, hr. 
Helena Mierowa, hr. Orsini-Rosenburg, Józefina 
Romaszkanowa, br. Zofia Siemieńska Lewicka, 
hr. Irma Taaffe, hr. Ida Vetter von der Lilie, 
hr. Jadwiga Wodzieka, hr. Zamoyska- Pellissier 
i bar. Helena Ziemiałkowska. 

(—) W procesie, z którego wczoraj zda- 
liśmy sprawę, trybunał na podstawie werdyktu 
sędziów przysięgłych, uwolnił Jana Szeinera 
od oskarżenia. 

= Wybór uzupełniający dwóch człon- 
ków Rady powiatowej w Nisku z grupy wię- 
kszych posiadłości rozpisano na dzień 23 marca, 
zaś jednego członka Rady powiatowej w Rze- 
szowie z grupy gmin miejskich na dzień 28 
marca bież. roku. Wybory te odbędą się w mie- 
ście powiatowem o godzinie i w lokalnościach 
wskazanych w kartach legitymacyjnych, które 
doręczy wyborcom e. k. starostwo. 

(—) Szlachetny dar. Od zarządu mu- 
żeum przemysłowego otrzymujemy następujące 


pismo: Pan dr. Kajetan Orlecki, e k. radca 
Namiestnictwa, ofiarował na zasiłek funduszu 


muzeum przemysłowego miejskiego w celu po- 
pierania drobnego rękodzielnietwa i przemysłu 
domowego cały dochód ze sprzedaży 375 egzem- 
plarzy dzieła swego p. t. Owładnięcie i użycie 
wód, który wynosi 187 zł. 50 ct. Za tak szezo- 
drą i szlachetną ofiarę zarząd muzeum poczytuje 
sobie za obowiązek wyrazić łaskawemu ofiaro- 
dawcy najszczersze podziękowanie, oceniając wy- 
soko Jego tak życzliwe i niejednokrotnie już 
zaznaczone hojną ofiarnością względy dla tej 
instytueji. 

(—) Zarząd muzeum przemysłowego 
miejskiego uwiadamia, że Z loteryi fantowej, 
która się odbyła na dniu 15 stycznia b. r. przy 
wystawie robót kobiecych i wyrobów tkackich 
przemysłu domowego, pozostały jeszcze nieode- 
brane fanty, które odpowiadają następującym 
numerom losów: 320, 368, 514, 520, 599, 
603, 704, 774, 809, 1.000, 1.232, 1.412, 
1.424, 1.5622, 1.079, 2.006, 2.281, 2.675, 
os23 436, 31158, 58936, 8.862, 3.610, 
4.139, 4.246, 4.445, 4.448, 4.728, 4.828, 
4.988, 5.415, 5.953, 5.940, 6.481. Zarząd 
muzeum uprasza strony interesowane o przy- 
spieszenie odbioru pozostałych fantów, nadmie- 
niając przytem, że po upływie trzech miesięcy 
od dnia ciągnienia loteryi t. j. od dnia 15 sty- 
cznia b. r. fanty nieodebrane zostaną sprze- 
dane na rzecz funduszu muzealnego. 


$ Na poczcie lwowskiej oddano w 
styczniu roku zeszłego 199.988 listów prywa- 
tnych niepołeconych (między temi do osób w 
miejscu 6.184): dalej 58.145 kart korespon- 
dencyjnych: 17.682 posyłek pod opaską; 7.995 
pospłek z próbkami; 168.983 egzemplarzy ga- 
zet; 81.022 listów urzędowych; 39.144 listów 


poleconych; 8.5638 przekazów nu kwotę 198.725 
zł 95 et; 40.876 posyłek wartościowych 
(między temi 9.184, za pobraniem w kwocie 
84.421 zł. 15 ct.). Ogółem 616.848 posyłek, 
zatem o 985 więcej niż w styczniu roku z. 
Nadeszło zaś do Lwowa: 165.956 listów pry- 
watnych niepoleconych; 57.984 kart korespon- 
dencyjnych; 16524 posyłek pod opaską: 5.215 
posyłek z próbkami; 30.326 egzemplarzy gazet; 
52.064 listów urzędowych; 31.886 listów po- 
leconych; 12.754 przekazów na kwotę 240.882 
zł. lóct.; 28.682 posyłek wartościowych (mię- 
dzy temi 8.275 za pobraniem w kwocie 18.275 
zł. 45 ct). Ogółem 401.381 przesyłek, zatem o 
1.67% więcej niż w styczniu roku zeszłego. 

* Zapiski policyjne. Skradziono panu 
L. G. z pomieszkania dwa pierścionki i 5 szpinki 
złote z dyamencikami w łącznej wartości około 
45 zł. Poszlakowaną o tę kradzież osobę ujęto. 

t Zmarli w ostatnich dniach: we Lwo- 
wie jeden z najwybitniejszych dowódzców od- 
działów powstańczych r. 1563 Antoni Jeziorań- 
ski, wsławiony zwycięztwem odniesionem pod 
Kobylanką, w ostatnich latach urzędnik techni- 
czny Wydziału krajowego, w GQ roku życia; 
w Warszawie zasłużona na polu pedagogicznem 
oraz piśmiennictwa dla młedzieży pani Paulina 
z Radziejowskich Krakowowa, autorka „Pamię- 
tników młodej sieroty,“ „Rozmowy matki z 
dziećmi* i t. d.; w Wiedniu prezydent senatu 
trybunału administracyjnego Maurycy Sehmer- 
ling, brat młodszy Antoniego i generała broni 
Józefa. w 59 rokn życia; w Paryżu senator 
Jacques Mongaret - Keryegu; w  Kochinchinie 
uczony geograf i podróżnik francuski M. Curtin; 
w Komarewie, w Kroacyi, poeta chorwacki ksiądz 
Andrzej Palmowicz, w 34 roku życia; w Medyo- 
lanie malarz Francesco Hayez, jeden z najzna- 
komitszych współczesnych artystów włoskich, 
w 92 roku życia; w Darmstadt kompozytor 
muzyczny Gustaw Schmidt, autor kilku oper, 
przeżywszy lat 65. 

— Popioły Lavatera. Wiedeńska Presse 
dowiaduje się z Zurychu: Śmiertelne szezątki 
Lavatera złożone zostały w tych dniach w no- 
wym grobowcu przy północnym murze kościoła 
św. Piotra. Jeden z prawnuków Lavatera, dr. 
Finsler, wyraził zurychskiej władzy gminnej 
imieniem całej rodziny podziękowanie za ten 
akt pietyzmu wobec zmarłego. 

— Teatr niemiecki w Poznaniu został 
zamknięty z powodu słabego udziału publi- 
czności. 

— Meteoryt, ważący 35 kilogramów, 
spadł dnia 3 b. m. o godzinie 4 po południu 
na gruntach gminy Moc pod Kołoszwarem, w 
Siedmiogrodzie, a to z silnym łoskotem i prze- 
błyskiem, który nawet za dnia można było 
okiem rozeznać na pogodnem niebie. Ciężki ten 
kamień zarył się 68 em. głęboko w ziemię, 
W sąsiednich miejscowościach Visa i Bare spa- 
dło około 60 mniejszych meteorytów. 

— Świetne polowanie odbyło się nie- 

dawno w dobrach barona Wolffa, w ziemi in- 
flanckiej Sprawdzono, że w lasach należących 
do tych dóbr żyje obecnie do tysiąca sztuk łosi, 
a ponieważ tak znaczna liczba tych zwierząt 
mogłaby juź przynieść szkodę gospodarstwu ic- 
śnemu, właściciel zarządził łowy, które trwały 
dwa dniina których padło 70 sztuk łosi. Naj- 
piękniejsze okazy rozesłano po muzeach peters- 
burskich i berlińskich. 
Pięcioraezki. Warszawska Medy- 
cyna donosi, że niedawno w Paryżu 25-letnia 
kobieta powiła pięcioro dobrze rozwiniętych nie- 
mowląt, mianowicie czterech chłopczyków i je- 
dną dziewczynkę. Wszystkie te dzieci w ciągu 
pięciu godzin umarły, matka zaś ma się sto- 
sunkowo dobrze. 

-- © sensacyjnym wypadku krymi- 
nainym donoszą dzienniki wiedeńskie. W roku 
1878 zamordowana została w Wiedniu przez 
uduszenie 19-letnia złej sławy dziewczyna Ka- 
tarzyna Balogh. Wszelkie poszlaki sprawstwa 
tej zbrodni zwróciły się były wówczas przeciw 
towarzyszce zamordowanej, niejakiej Katarzynie 
Steiner, która też zasądzona została na 6-letnie 
ciężkie więzienie. AŻ tu naraz przedwezoraj sta- 
wił się w sądzie w Znaliuie 20-letni żołnierz 
stojącego tami załogą pułku z wyznaniem, iż on 
to zamordował Katarzynę balogh, mieszkając 
w r. 1878 jako student w Wiedniu, Uczynił 
to jakoby bez rozmysłu i prawie przypadkiem, 
opowiada bowiem, że będąc zniechęconym do 
życia, chciał się otruć sinkiem potasu, wsypa- 
nym do herbaty, którą jednak wypiła Baloghó- 
wna tak niespodzianie, że nie mógł jej w tem 
przeszkodzić. Ujrzawszy otrutą w konwulsyach, 
udusił ją w obawie, ażeby jękiem jej sprowadzeni 
domownicy nie wzięli go za inordercę! Całe 
to zeznanie mało ma cech prawdy, a zeznający, 
syn zacnych rodziców i nieposzlakowany dotąd 
wcale, robi wrażenie obłąkanego. 

Arcykapłan buddystów nazwi- 
skiem Kitabatake podróżuje po Europie i bawi 
obecnie w Berlinie. 

— 0 tragicznym wypadku opowia- 
dają dzienniki warszawskie. W mieszkaniu maj- 
stra bronzowniczego F. w Warszawie we śro- 
dę zasiadło do gry w domino dwóch uczniów 
bronzowniczych Julian D., liczący lat 19 i nie- 
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wający trzy partye z rzędu obowiązany był o0- 


truć się. Dla spełnienia natychmiastowego za- | naddunajskich 


Konferencya czterech państw, 
ośmiomiesięcznej | 


po 


'miaru, nalali dwaj gracze trujących kwasów do | przerwie zebrała się onegdaj o godzinie 4ej 
| kubka z gąsiorów niezamkniętych, w których | po południu w Wiedniu na pierwsze posie- 


| do pozłacania trzymał je majster. 


Nieszczęśli- | dzenie. Wzięli w niem udział ze strony au- 


wym graczem był D., który po przegraniu trzech į stryacko-węgierskiej szefowie sekcyi Kallay 
.partyj przygotowany płyn wypił od razu i w li Wolkenstein, radca dworu Wittek, radey 
'sekcyjni Kilenyi i baron Glanz. Turcyę re- 


15 minut życie zakończył. Ani partner szczęśli- 
wy, ani też trzeci świadek gry nie usiłowaji 
i przeszkodzić samobójstwu. Owszem przy bada- 
| niu partner oświadczył, że w razie przegrania, 
„on byłby toż samo uczynił — gdyż takie sobie 
|przed grą dali słowo. Przyczyna tego wypadku 
o -— domyślać się jednak należy, że mi- 
| 


łość i zazdrość grały tutaj główne role. 

— Kościół Grobu Zbawiciela w Je- 
| rozolimie, według dzienników rossyjskich, był 
(niedawno widownią smutnego i gorszącego zaj- 
ścia Około 60 Chaldejczyków rzucić się miało 
na jeden z oltarzów znajdujących się u Grobu, 
mianowicie na ołtarz ormiański i wzburzywszy 
zarówno wspomniony ołtarz, jak i znajdujące się 
na nim „ikony“, napastnicy poturbowali dyako- 
na ormiańskiego i kilku Ormian, usiłujących 
stawić im opór. Bójka miała być tak zacięta, 
że dopiero z przybyciem gubernatora Jerozoli- 
my zdołano przywrócić porządek w świętem 
miejscu. 

(r) Vanitas vanitatis. Niejeden biedak 
zazdrości losowi konia wyścigowego, co przy- 
bywszy do Paryża w sabotach, wraca po wy- 
ścigach obsypany złotem i laurami, jeżeli wy- 
szedł zwycięzko. Niestety te szczęśliwe czworo- 
nogi nie długo zwykle cieszą się skarbami ja- 
| Kie wygrywają... dla swoich panów. W tych 
dniach w dobrach hr. Lauedale sprzedany zo- 


stał koń, o którym w swoim czasie nie mało 
mówiono i pisano. W roku 1871 Somerset ku- 
piony został przez lorda Anglesay za 700 gwi- 
nei; w rok potem odbył wyścig w Stockbridge 
i nazajutrz F. Jonstone odkupił go za 1800 
gwinei. W cztery dni później odniósł zwycię- 
stwo w Goodwood nad sławnym Molecomp. 
Kapitan Machel kupił go za 4000 gwinei a od- 
przedał prawie zaraz za 600 hrabiemu Laus- 
dale który go użył tako rozgłodnika w swojej 
stadninie. Upłynęło zaledwie dziesięć la od 
jego pierwszego trynmfu i Somerset, który kic- 
dyś wart był 60U0 gw., przedany został za 30. 
Że 157.000 franków spaść na 707 franków, co 
za okropność. 
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GOSPODARSTWO I HANDEL 


% Szkółki owocowe. Komitet Towa- 
rzystwa gospuńarskiego uchwałą z dnia 5 sty- 
postanowił z uzyskanej od c. k. 


na tok 188i przeznaczyć kwotę 400 zł na:6 
zasiłków pieniężnych po 25 zł. dla tych nau- 
czycieli szkół ludowych, którzy się gorliwie i sku- 
tecznie, t. j. z korzyścią dla ladu. zajmują u- 
tr.ymaniem szkółek drzew owocowych, i rozdać 
takowe za pośrednictwem Rad oddziałowych ja- 
koteż pp. delegatów na podstawie ich propozy- 
cyj. Zawiadamiając o tej uchwale, prosi komi- 
tet o wyszukanie i przedstawienie zasłużonych 
kandydatów, z zastosowaniem się do następują- 
cych wskazówek: a) iż w przedstawieniach tych 
uwzględniać należy nietylko dobre urządzenie i 
prowadzenie szkółki, ale głównie i przedewszyst- 
kiem jej rzeczywistą korzyść, t. j. że znajduje 
się w okolicy, gdzie sadownictwe zyskało isto- 
tnych zwolenników staraniem tegoż nanczyciela 
i tylko zachęty i dobrych gatunków drzew o- 
wocowych do rozwoju potrzebuje, b) wykazać 
rok założenia szkółki, jej rozwój i stan obeeny, 
jakoteż korzyści, jakie już przyniosła. Na tych 
bowiem podstawach tylko da się uskutecznić 
słuszny rozdział zasiłków z pożytkiem dla spra- 
wy. Przedstawienia Rady i pp. delegaci 
słać mają do końca maja b. r, 
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Najbliższe posiedzenie Izby 
deputowanych, jak wiadomo z wezoraj- 
szego telegramu, odbędzie się dnia 23 b. m. 
Na porządku dziennym tego posiedzenia znaj- 
dują się: Drugie czytanie ustawy o sądach 
wyjątkowych w Dalmacyi: wybór komisyi z 
24 członków dla przedyskutowania przedło- 
żenia rządowego o taryfie celnej; rozprawy 
szczegółowe nad prelimmairzem pańttwa i 


ustawa finansowa na r. 1682. k 


Członkom komisyi reformy wy- 
borezej rozdano we czwartek wniosek Zeit- 
hammera w redakcyi zmienionej przez wnio- 
skodawcę według wyniku obrad komisyjnych. 


Najbliższe posiedzenie komisyi bu- 
dżetowej, na którem przyjdzie pod obra- 
dy kwestya ażia od złota, zostało zapowie- 


co od niego starszy Aleksander B. Gra w do- | dziane na 23 b. m. 


mino nie byłaby nadzwyczajnością, gdyby z nią 
nie łączyła się dziwnego rodzaju stawka. Staw- 
ką tę było życie jednego z grających: przegry- 


W czasie ośmiodniowych feryj parla- 
mentarnych jedna tylko z komisyi, to jest 


przemysłowa, zbierze się na parę posiedzeń. | skę, że Parnellowi 


prezentowali: ambasador EHdhem-basza i p. 
Galand, Serbię p. Bogicsewic, Dułgaryę zaś 


| bułgarski minister spraw zagranicznych, Vut- 


wma żamiar wkrótce 


kowic i p. Harrower. Przed rozpoczęciem na- 
rad odczytano oświadczenie Porty zezwala- 
jące na połączenie Saloniki koleją żelazną i 
oznajmiające, że rząd turecki postanowił roz- 
począć budowę linii saloniekiej równocześnie 
z linią mającą połączyć Salonikę 4 Carogro- 
dem. Po załatwieniu kilku czynności formal- 
nych odroczono posiedzenie do wtorku. 


Z powodu wspomnianego przez nas 
wczoraj nieporozumienia pomiędzy 
Giersem i hr. Ignatjewem pojawiają 
się znowu doniesienia o demisyi br. Igna- 
tjewa. Wedłng jednego z telegramów hr. 
Ignatjew miał się już podać do demisyi, tylko 
niepewnem jest, czy car ją przyjmie; zdaje 
się wszakże, iż pierwsza połowa tego donie- 
sienia jest równie niepewną jak druga. Ten- 
że telegram wznawia pogłoskę o zamiarze 
powołania ks. Łabanowa na godność wice- 
kanclerza. 


Nowoje Wremja donosi, że rząd zatwier- 
dził trasę kolei petersbursko-archan- 
gielskiej. Kolej pójdzie na Petrozawodsk. 


O przebiegu obrad komisyi sejmu prus- 
kiego, której przekazano przedłożenia 
kościełno-polityezne, podaje bliższe 
szczegóły korespondencya berlińska. Sądząc 
z dotychezasowych obrad. zdaje się, że rząd 
będzie musiał wyrzec się albo władzy dys- 
krecyjnej, której domaga się w przedłożeniu, 
albo całej przedłożonej ustawy. Według 
Augsb. All. Ztg. w komisyi są tego zdania. 
że ministrowi wyznań panu Gosslerowi nie- 
wiele na tem zależy. aby ustawa została 
uchwaloną. (o się tyczy centrum, to nie 
może ono w żadnym razie zezwolić na na- 
danie rządowi władzy dyskrecyjnej, gdyby 
bowiem chciało zgodzić się na to, w takim 
razie Polaey odłączyliby się niezawodnie, a 
wtedy nie byłoby potrzebnej większości. 
Jak wiadomo, w motywach przedłożenia po- 
wiedziano. że rząd potrzebuje władzy dys- 
krecyonalnej ze względu na ludność palską, 
tymczasem okoliczności tak się złożyły, że 
własnie głosy polskie mają decydować, czy 
władza ta ma być rządowi nadana, czy też 
nie. 

Pruska rada ekonomiczna zosta- 
ła zwołana na 26 b. m. i ma obradować 
głównie nad projektem zabezpieczenia losu 
robotników, oraz nad nową ustawą sub- 
hastacyjną. 

W tych dniach organ urzędowy ma 
ogłosić nominacyę księdza Roberta Herzoga, 
proboszcza przy kościele św. Jadwigi w Der- 
linie księciem biskupem wrocław- 
skim. Kapituła wrocławska zniewoloną by- 
ła, jak wiadomo, % powodu wykreślenia z po- 
danej przez nią listy prawie wszystkich kan- 
dydatów, zdać wybór biskupa wrocławskiego 
na Stolicę św., która też zamianowała na tę 
godność księdza Herzoga, wymienionego na 
liście kapituły i popieranego przez rząd ber- 
liński. Nominat, urodzony d. 17 lutego 1823 
w Szywałdzie pod Srebrną-Górą, jest od ro- 
ku 1870 proboszczem przy kościele św. Ja- 
dwigi w Berlinie. 


Belgijska Izba deputowanych 
przyjęła budżet wojeuny według wniosku 
rządowego. Uchwała ta jest zwycięztwem 
gabinetu, Izba bowiem przez przyjęcie bu- 
dżetu zatwierdziłw postępowanie rządu, który 
nie uznał za potrzebne fortyfikować linii Mozy. 
Dep. Malou, przywódca prawiey, wyraził z 
tego powodu uznanie dla gabinetu imieniem 
swego stronnictwa. 


O czwartkowem posiedzeniu fran- 
cuskiej Izby deputowanych telegram 
podał już ważniejsze szczegóły. Tutaj doda- 
jemy, że na posiedzeniu tem uchwalono kre- 
dyt 100.000 fr. na koszta udziału Francyi w 
między-narodowej wystawie sztuk pięknych, 
mającej odbyć się w Wiedniu i przyjęto pro- 
jekt ustawy o budowie kolei żelaznej z Šu- 
kara do granicy tunetańskiej. 


Gambetta powrócił do Paryża 
we czwartek rano z wycieczki, przedsięwzię- 
tej do południowej Francyi i Włoch. 


Donoszono niedawno, że rząd angielski 
uwolnić Parnella, 
tymczasem Daily Telegraph zapisuje pogło- 
ma być wytoczony pro- 


ces o zdradę stanu, dodając jednak, że wia- 
domość ta potrzebuje potwierdzenia. 


Z Madrytu donoszą, że policya hiszpań- 
ską aresztowała trzech ludzi podejrzanych o 
wyjęcie szyn pod stacyą Caracolle- 
ra w czasie powrotu królestwa z 
Lizbony. Abrodniczy ten zamach został 
spostrzeżony przed przejazdem pociągu i u- 
daremniony. Policyw posiada nadto ślad czte- 
rech innych sprawców. 


ra 
w 


Senatorowi włoskie mu rząd przed- 
łożył projekt ustawy o wyborach zbiorowych, 
przyjęty przez Izbę deputowanych, z wnio- 
skiem, ażeby przedmiot ten był traktowany 
w sposób przyspieszony, jako sprawa nagła. 
Senat uznał nagłość przedłożenia i odesłał 
je do komisyi. 


. Nie mamy jeszcze dosłownego brzmie- 
niaencykliki papieskiej, o której wezo- 
raj doniósł telegram, znajdujemy tylko jej o- 
bszerniejszą telegraficzną analizę. ` 


Wstęp mówi o niebezpieczeństwach, 
grożących religii od instytucyj nowoczesnych. 
Papież podnosi miłość swą do Włoch, gdzie 
ze zrządzenia boskiego znajduje się punkt 
centralny jedności katoliekiej, i ubolewa, że 
pozbawiony władzy świeckiej, zależny jest od 
obcej potęgi. Wspominając o mającym się 
wkrótee odbyć w Rzymie kongresie wolno- 
myślnych, oświadeza papież: Ponieważ zna- 
ne są potrzeby kościoła, więc nie byłoby nie 
zgubniejszego nad obojętne przypatrywanie 
się szerzeniu grzesznych dążności, Wszysey 
wyznawcy i miłośnicy katolicyzmu powinni 
wiedzieć, iż należy wystąpić czynnie i nikt 
nie może pozostać obojętnym. Ponieważ na 
tego najczęściej przychodzi ucisk, kto był 
nieprzezornym i mniemał się bezpiecznym, 
powinnismy więc przedewszystkiem starać 
się o rozwój katolickiego życia społecznego, 
tworzyć stowarzyszenia rękodzielnicze kato- 
liekie i kasy wsparcia. Niezbędna zachodzi 
potrzeba uwolnienia papieża od wszelkich 
niebezpieczeństw, jako też od ograniczeń w 
wykonanin jego urzędu. Powinni zatem Wło- 
si założyć protestacyę na rzecz świeckiej 
władzy papieża i czynić wszystko, na co tyi- 
ko ustawy zezwalają, aby papieżowi przywró- 
cić tę wolność, która jest warunkiem po- 
myś!lności kościoła , odrodzenia stosunków 
włoskich i spokoju w łonie ludów chrześ- 
ciańskich. Oprócz tego należy wspierać do- 
bre katolickie dzienniki, a nadto byłoby po- 
żądanem założenie w każdej prowineyi przy- 
najmniej jednego codziennego czasopisma , 
któreby katolikom przypominało obowiązki 


względem kościoła. Dziennikarze katolie- 
cy powinni pisać w umiarkowanym to- 
nie, ale pamiętać ciągle o jedynym ce- 


lu. Pierwszym obowiązkiem bogatych jest 
wspierać swym majątkiem prasę katolicka. 
Nikt nie powinien uchylać się od tego 
obowiązku z bojaźni przed nieprzyjemnościa- 
mi, albowiem kościół, który wychował swo- 
ich synów, oczekuje po nich w uciskn, iż 
zbawienie dusz swoich i zwycięztwo intere- 
sów religijnych przeniosą nad spokój osobi- 
sty. Przechodząc do kwestyi wychowania sta- 
nu duchownego, żąda papież, ażeby ducho- 
wielistwo zajmowało się także studyami hi- 
storyi, filozofii i fizyki. jakoteż studyami, o- 
dnoszącemi się do krytyki pisma świętego. 


Skupezyna serbska odbiera ciągle 
z kraju adresy, wyrażające zadowolenie z po- 
stawy większości i konieczność dalszego 
współdziałania z rządem. 


Do Presse donoszą z Sofii, że b ułgar- 
garski minister wojny, generał ros- 
syjski Kryłow, podał się do demisyi i że 
stronnictwo liberalne urządza w całej Buł- 
garyj zgromadzenie ludowe, domagające się 
przywrócenia konstytucyi. Jedno z takich 
zgromadzeń, które miało odbyć się w Ło- 
wczy, rząd zakazał. 


Konsul angielski w Konstantynopolu 
miał udać się wczoraj w towarzystwie urzę- 
dnika tureckiego stacyjnym okrętem angiel- 
skim do Artakii, dla przeprowadzenia śled z- 
twa w sprawie napadu na polują- 
cych Anglików. Stan rannego poruczni- 
ku Selby jest bardzo nieb e.pieczny. 


Z Aleksandryi donoszą pod d. Lô b. ra., 
że pod górą Hnsi na północ od Sene po- 
wstańcy arabscy pobili oddział 
wojska tureckiego, które, porzuciwszy 
bagaże, ścigane przez powstańców, uszło do 
Sene i tam zostaje w oblężeniu. Telegram 
dodaje, że prawdopodobnie dowódca turecki 
będzie kapitulował. 


TELEGRAMI GET LWOWSKIE li krwawa, ale zakończy się zwyciez- 
AIDU | tyyvem Słowian. Chcecie wiedzieć czego 

ener | gie macie trzymać, ja wam powiem 
Bukareszt, 1% lutego. Izba przy- | tylko, że gdyby miano tknąć państw 
jęła projekt ustawy stanowiącej, że | zostających pod opieką traktatów eu- 
urzędnicy, którzy rozgłaszają, topejskich, w takim razie nie będzie- 
tajemnice państwowe, mogą być į CÍ walezyli sami. Do widzenia na 


| Niemcami i Słowianami będzie długa ' kontrolę 


Ə 


finansowa, nieinterwencye 
turecką i żeglugę na kanale suezkim. 


` Telegrařowany kurs wiedsński. 

i Wiedeń, 17 lutego 1882, godzia 2 m. 20, | Przyjechali do Lwowa. 
| Losy kredytowe 17550. Weg. akcye kredyt 29650, | dniu 18 Intego 1832 

j Akcje anglo-austr. 118:50, Akcye banku Union 116 50, Hiotel George'a 

' Akeye kolei Karole Ludwika 29250, Akeye kolei | Pp B. Horodyński z Zbydniowa. IL hr. 


północnej 244.50, Akcje kolei posudniowej 12750. | Kozisbrodzki z Skały F. Roder z Łoóziny. Pru- 


Preżność pary 4.lmm, Wilsoć 82%, Zackmurzeni . 
b- Wiar NWS Utr 9 
Temperatara powistrzą-- 1.10 R. 
Barometr opada.f 
Stau barometru wad pozive worst 755.6:am 


skazani na trzy do sześciu miesięcy 
więzienia, oraz na 1.000 do 10.000 fr. 
kary pieniężnej, 

Berlin, 17 lutego. Nordd. Allg. 
Zig wskazuje na pełne energii i godne 
męża stanu wystąpienie w Izbie 
deputowanych hr. Taaffego, któ- 
ry w odparciu argumentów tak prawicy 
jak lewicy, z których pierwsza chcia- 
łaby Austryę zrobić słowiańską, dru- 
ga niemiecką, oświadczył jędrnie i do- 
bitnie, że Austrya nie może być ani 
wyłącznie słowiańską ani niemiecką, 
lecz musi być tylko Austryą. 

Monachium, 17 lutego. Izba 
niższa przyjęła jednogłośnie ustawę 
o konkubinacie według uchwały Izby 
wyższej. Wniosek dep. Hofenbródela 
w przedmiocie skrócenia obowiązku 
uczęszczania do szkół z lat 7 na 6 


został przyjęty pomimo silnej opozy- ; 


cyi ze strony ministra oświecenia. 


Wiedeń, 18 lutego. (Tel. pryw.) 
Do N. fr. Pr. donoszą z Paryża, że 
generał Skobelew na adres wrę- 
czony przez mieszkających w Paryżu 
Serbów odpowiedział: „Szczęśliwym się 
czuję, widząc przed sobą młodych re- 
prezentantów Serbii, która pierwsza 
podniosła chorągiew wolności Słowian. 
Rossya nie zawsze stoi na wysokości 
patryotycznych obowiązków, ponieważ 
na wewnątrz i na zewnątrz zawład- 
niętą jest przez obce wpływy. Jeste- 
śmy oszukanemi ofiarami obcej poli- 
tyki, obcych intryg. Wyzwolenie, o 
które pokusiimy się kiedyś, może być 
osiągnięte tylko z szablą w ręku. Tym 


Niemiec. Nieunikniona walka pomiędzy mają prawo wyłączyć z pod układów | mar sushi- LEC. Pavchromen 


Cennik lwowskiej izby handlowej i przemysłowej. 
Lwów dnia {7 lutego 1952, 
j płci 


walutą austr 
I. Akcye za sztuką. A air, ot Zin. Ct. 
| 
Kol. g. Kar Lud. po 290 zł, m. k. S|291 — 295 — 
Kel Iwow.-czer.-jas. po 20027. w. a. Zjl65 50 160 59 
Banku hip. galio po 200 zł. w. a. sa — 305 — 
Banku kred. gal. po 200 zł, w.a. Z 50 — 255 — 
2. List. zasi. za 10V dł. 
Tow. kredyt. galic. 5 pr. w. a. 24] 99 50 10t 
3 k „ pr. wa. g|34— 96 — 
X: w „ 5 pr. okresowe $| 99 5) 101 — 
Wow. kred. gal. 4 pr, w.a. los 41'a L EUT 
Banku hip. galic. 6 pr. w. a. „10050 101 70 
= z ao © fax D sl 48 25 100 — 
w $$ w BE i W E- 
łosowalne z 10 pr. premią . .2|100 25 101 60 
Listy dłużne g. Ż. kr. wł.6pr.w.a. „J100 — 102 — 
MDL... BPW. 2] 95 sa) = 
8. Listy dłużne za 100 zł. 
Ogóln. rolu. kred. Zakład dla Gal. 
i Bukow. 6 pr. los. w 15 łat. 92 — 94 — 
4. Obligi za 100 zł. 
Indemniz. galie. 5 pre. m. k. 99 40 100 75 
Oblig. Komunalne gal. Zakł. kred. 
włościańskiego © proc. w. a. . [100 -= 102 — 
Pożyczki kr.zr. 1973 pa 6 pr. w.a. luO — 103 — 
5. Losy miasta Krakowa 3 JW == PU = 
, „ Stanisławowa . | 35 27 — 
b. Monety. 
Dukat nolenderski +2 5 > 5 e 
Dukat cesarski >» . « « : - 5 BT 5 67 
Napoleondor POTC y 46 2 R 
Połimperyał a 5 ać 9 a o a 
Rubel rossyjski srebrny a Ę 1 52 1 67 
i » papierowy . e) la 1 24 ja 
100 marek uiemieckich . - 58 20 59 — 
SOM GM s oo k. : — = => 


Kupony w srebrre 
Z AE SEEN 1 


amose Okieson Te | 
L 5075. C. k. Sąd powi 
mienicy zawiadam'a, 


preteusyi Abrabama Streita w kwocie 


alr. aw. z p.n. sprzedawać tędze w drodze, 


przymusowej licytaeyi realność w gmina 
Pizeniezniki położoną w Wyk byp ur. 60 
naimię dłużnika Hrynia Kasiuka inmoulowaną 
w trzech terminach mianowicie doia 24 iu- 


ego, 24 marca, i 26 kwietnia 1882 zawsze, 


o god. 10 rano w budynku tut Sądu z tem, 
że przy trzecim terminie realność teź poni- 


polu walki przeciwko wspólnemu wro- | Akcye kolei Alföld. 163—, Akege kolei Elżbiety | szęński z Woływia, 


gowi.* 

Kolonja, 13 lutego. (76. pr.) 
| Köln. Ztg. otrzymuje od swego kore- 
spondenta z Wiednia szczegółowe spra- 
|wozdanie o stosunkach zagra- 
nicznych Austryi, w którem au- 
itor na podstawie najlepszych źródeł 
dochodzi ostatecznie do wniosku, że 
nie ma żadnego powodu do pesymi- 
| stycznego zapatrywania się na położenie 
Europy. 

Belgrad, lógo lutego. Książę 
przyjał demisyę ministra wojny 
Leszjanina. 

Rzym, 15go lutego. (Tel. pryw.) 
Dzienniki wieczorne rozbierają szcze- 
| gółowo encyklikę papieską. Diritto 
cieszy się, że papież nareszcie wcho- 
dzi na drogę prawną. Udział stronnie- 
ltwa klerykalnego w życiu parlamen- 


| 


itarnem poruszy naród i wytworzy no- 
|we idee. Rassegna mówi, że encyklika 
| jest zwróconem do liberałów uroczystem 
wyzwaniem do walki. Ialia nie wątpi 
lze rozpocznie się walka kościelna. 
| Bersagliere zwraca uwagę, że wszyst- 
iko przygotowuje się do walki, tylko 
stronnictwa, do których z prawa na- 
leży kierownictwo państwa, pozostają 
bezczynne. Capitale i Lega wzywają 
liberałów do walki przeciw odwiecz- 
nym wrogom ojczyzny. 

Londyn, 18 lutego. Daily News 
dowiaduje się, że identyczna nota 
Anglii i Francyi w sprawie 
egipskiej znalazła przychylne przy- 
jęcie u innych mocarstw i będzie miała 
prawdopodobnie ten rezultat, że wyko- 
nanie wspólnych postanowień mocar- 
stwa poruczą Anglii i Francyi. Mo- 
carstwa uznały że Anglia i Francya 


Kurs giełdy wiedeńskiej 
z dnia 15 lutego 1382. 


1. Dług państwa. płacą kądają 
Jednolity dług państwa w haukuof. 4 
uaj-listopad . a gt 1415 14.35 
Inty-sierpień . . © . . . . 14.50 74.50 
Jodnolity dlug państwa w srebrze e £9 
styczeń-liviec 5 15.50 15.00 
kwiecień-październik . 14.50 75.70 
Losy z roku 1554 po 25u wł, m. k.. 118.75 119.35 

J „ 136: po5Owzł,w.a.5pr. 127.45 133.25 

0 „ 1866 po 100 zł. 5 pr.. 132.— 133.— 

D „ 1864 po 100 si. 172.50 173. 

p „, 146% po 50 zł. 163.— 176.— 
Mienty Com po 42 lir amar. . . „ == —=— 
listy zastaw. domen. puństw. po 120 4 

zin bór BROS a SO 
Austr. Asyg. skarb, zwrotne 1552 5pr. 100.50 101.— 
Renta papierowa 597, z r. 1581 . 83.— €825 
Aunstr. reula zł, wolna od podatku 4pr. 91.60 3130 


2. Gbligacye indemu. 5 pr. (za 100 zł. m. k.) 
Czech |. 17... 7 JWOLOŻE 
BMG) © e s 6 ae 6 s Bog  (HELz> IIR 
Galiey in Ara" Z. 4 95.50 1u0.25 
Niższej Austryi . . TE 105.— 106.— 


Sedana a a 1. ©... 93,— 96.50 
Węgier Ą 6.— Yg 50 
+ keye. 


117.— 117.50 
293.75 204.25 
855.— 900, — 


Bank Auglo-aust, 200 zi. emir. zł. 120 
insi. kred. dla handlu po 160 zł. . 
Niższo-austr. tow. eskomt. po 500 zł. 
Gal. banku hip. po 200 zł. . a 0 
Gal.bank d.han, i prz. a 200 zł.wpł.40pr. 
Gal. sakt. kred. ziemski à 200 złr. , 
Banku austro-węgiersk. a G0U zir. 

Kol. Albrechta a 200 zł. w srebrze , 
Aust.Tow. żeglugi par.dun.po 500 sł. m. 
Kol. Cesarzowej Elżbiety po 200 at.m. 


811.— 813.-— 
T:— 8] -— 
586.-— 538, — 
205.50 205,75 


My a R BE NA KW 


atowy w Tys- 


że celem wydoby ża 
i8 


Kol. Preszow-farn, (w. c.) a 200 zł. 
Północna kolej vo 1000 zł. m: x. |. 2430,—32485 


w tut registr turze przejraćć. ) 
'Tyśmienica 31 grudnia 1881 
(1008 2 —-3) Koh y ath 
L. 44347. Lwowski e. k. sąd krajowy 
wzywa niniejszym edy leim wszystkich któ- 
rzy byli w posiadaniu następujących gminie 


| 206-—, Akeye kolei Liwowsko-Czerniowieckiej 166: — 


i 
i 


3 
Akcya koloi węg północho-wschodniej 157:— , Wie- | 
| deńskie losy 122 —, Akcyv kolei Rudolia —--—, Akeyi | łyński ze Stryja. 


Fotel Europejski 
Pp. D Br. Kapri z Sewerynki. W. Ho- 


Dr. S. Mandel z Dobrowód. 


kolei Albrechta ——, Węgierskia »bligacya państw. | Dr. Berggriin ze Stryja. A. Baderle z Wiednia. 


w ułocia 98:50, Galicyjskie obligazya indemuizacyin: 
9925, Losy regulacyi Cissy 108.50, Losy tureckie 
28—, Węgierska renta 118'—, Akeya banku związ: 
kowego 11075, Akcye bauku obrotowego —, —, Ak 
eye kolei węgiersko-galicyjskiej ---—, Akcye kole 
państwowej —'-—-, Rube! papierowy 1-213/,, Węginte 
skię Josy 114*—, Marka niemiecka -—-—— Usnasohie 
nie osłabione. 

Wiedesi, 17 lutego 1882, godz. 5 min. 40. 
Akaye kradytowe 301—, Anglo-Austryaekie—— 
Uniousbank —*—, Kolej Karola Ludwika 291 50, Po 


U 


kotel Warszawski 
Pp. W. Semiłski 2 Rsssypi. T. Stachie- 
wicz z Tarnopola A. Basch z Wiednia. 
Fotel Angielski 
Pp W Kowuacki z Wołynia, R. Bart- 
mański z Leszczyny S. Smaławski z Słebudy. 
I. Agopsowież z Kolomyi. A. Barański z Dro- 
hybycza. A. Kressmanu z Gdańska. 
tiotel Langa 
Pp. A. Gradi z Brzeżan 
z Wiednia 


I. Kaczkowski 
R Szydłowski z Jarosławia E. 


łuduiowa ——, Renta papierowa 7445, Galicyjskie | Hammcddd z Wiednia. 


listy zastawne 100'75, Galicyjskie obligacye indemni- 
zacyjne ——, Galicyjski beuk rustykalny 10150, Los; 
z r. 1860 -—*—. Napoleandor 4:52--, Rubel parior, 
m="—-, Wisposobienie —-. 


Wiedeń, 18 lutego 1832, wodź, 10 m. 40. 
arcye kredytowe 29550, Auglo-Austx, 116. -, Akcye 
banku Unionu 115—, Kalej Karola Lud, 2389 -. Po- 


řuduiowa 125 —, Renta papierowa — —, Galieyjskie 


zacyjne ——, łalieyjski bank rustykalny —'—, osy 
z roku 1860 ——-, Napoleoudor 9,517j4. Rubel papie- 
toewy ——. Usposobienie gnuśne. 
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| Telegramy zbożowe a d. 17 lutego W ia- 


deñ: Pszenica za 100 kiiogr. 12.25 do 14:75 uł., żyto 


—— JO - — A, Jęczmień ——- do - A ku 
kurudzu —— 40 — — Ma, GWIR ve'zo go mo HY, 


okowita pr. 10.006 liter proceni 52:50 da 3215 zł. 
Bud»-Peszt: Psaeuica 100 kiloer. (ua jesieńt 1222 
do 12.25 zt., rzepak (sierpień—wrzesień; de | 
1375 z4.— Eerliu: Pszenica żółta (uawrzes. paźd.) 

22% = M. ŻytO —- — spirytus 5630 :a,, olej rue 

pakowy 4730 m., — Bzezcein: Pszeniez — — 
rzepik ——. — Paryż: mąki 159 kilogu, i 
olej rzepakowy 70:50 fr spirrtus —— fy, -— Wro: 
sław: Pszenica -—*—, àyte -—, owies —.—-, spi- 


rype — —-. 


11. 


puvowarą Wolanin: Pazo- 


nies — --- 


"biunwiańaialv redaktor: Włańysłuw £oziństi 


przę temp. UŚ. Vs 
wiizotny-| 


w 201. 7pr. 157. 


» n » n z 
n h] » » w Sól Dpi == —— 
Gal. Tow. kred. w. a. po 4 prost. t—  98,--- 
r > 5 „ po 5 proci MATA 100,50 
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37 latach zwrotne . ; « 5975 TVO 
Gai. banku hip. po 6 proc. 100.50 101.25 
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„n Zakł. kr. ziems. po 5'j4 proc. 101.— 103,— 


5. Qbligacye z prawem pierwszeństwa (za 100 l) 


listy zastawne —*—, Galieyjskie obligscya iucemui» | | 4 


z 
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Kol Albrechta a 300 zł. 5 pr. w. w. 32.50 93.50 
Tow. kol. żel. Preszów- Tarnów (w. cz.) 
a 800 zł. 5 proc, w srebrze 90.— 60,25 
Kol. pół. po 100 zł. m. k. . 103.50 104,— 
w pO N E Wa "=. „SOLO IŻ 
Kol. gal. Kar. Lud. omisya zr. 1531 k 
0 ija pr. % a sma Moc e, A S 
Kol, Lwow.-Czer.-Juss. 1H. emis. a 300 H A 
zèr. 5 proe, w srebrze z r. 1865 98.25 93.75] 
» r. 1867 98.50 99 — 
z r. 1868 Ht 95.75 
a r. 1812 SaO 93.50 
Weg. gal. kol. a 200 zł, Spr. w sr. 54.50 89.80 
86. Losy. 
Inst. kr. dia han. i pr. po 100zł. w.a. 174.75 175.25 
Clarego po 40 zł. T Ego 39.50 40 — 


Tow. żegl. par. na Dunaju pe 100zł.m.k, 
PTA ETAT 


wywarem m 


wi wojennej a to: 


| 274/10 ct. 
[4 dnis 7 listopada 1797 Ne 11505 na l4 sł 


6 ct. 
z dala 27 wrześna 1802 Nr. 16598 na 13 zł 
20 ct. 


August Schellenberg è 
we EWOWIUE 3 
Dom bankowy | Dom komisowy 


KANTOR WYNIANY.|  spedyeyiny. 


Polecenia z prowincyi bez doliczenia prowizyi. 


(2 J = w Sy C m N 
O A AJ T ŻĘ: ROZW ŁZE 


Pociągi Kkolejuwe. 
Przychodzą do kwowa. 
(Watag południka peszteńskiego.) 

7 Krakowa 


6 goaz. 5 min. ŻOsrano :po- 


e 


ag  perbłeszny): a gedz 9 min. 7 wie- 
wzór (pengg «ssb wy); u gudz. 11 przed 
pozudniem (poriąg mieszany). 

Z Czerniowieci © godz Y min. 40 wie 


ezér (psoclą. pospleszuy), o godz 3 min. 
45 rama (pociąg inięszany);, o godz 3 
min. 52 po południn (pociąg mięszany) 
Z Podwolłoczysik: (na dworzec w Pod- 
zaw: e goz. 3 min. 8 rano (pociąg 
mięszanył; o godz. Žž mia. 36 po połu- 
dniu (pociąg mięszany). 
Ze Btauisiawowa: (na Śtrj) de Lwowa 
o ents M oin B vano i $ goda wieczór 
Wodćwołeoczysk : (ns dworze jwowski 
głó.ny) o sody I0 min 16 wieczór (pa- 
aląg pospieszny); o godzinie 3 min. 30 
rano (pociąg osobowy); o godz 3 min. 52 
po porudiiu (psciąg męszanw), 


piaca żudają płacą żądają 

Kol. Kar. Ludw. po 200 zł, m. k. . 28250 290. Kegłevicha pe 10 zł. m. k. 13.— —— 
Lvow.-Czern kolej po200zł wa. wsr. 165.50 166 5a] Losy mbsa nriueowa . . . . - - — 19.50 
Tow. kol. żel. państw, po ŻU0 zł. m. k. 45v8.— 299,— | Pożyczka miasta Lublany po 20 zł, 23.50  24.— 
Poład. kol. państw. po 200 zł. w. a. 1 5.50 126 50) Pożyczka miasta Budy po 40 zł. w.a. 40— 4050 
I. kol węg. gal. a 200 zd, w srebrze "32.5: 158.— | Palfiego po 40 zł. m. k. . . . . 37.20 37.60 
Fundazya szpitala Arcyks. Rudolfa . 19.25 20.— 

zast: x Salica po 40 zł. mnk . . . . —.— 5,— 

1. Listy zalane CYGANA. St. Genois po 40 zł. m. k. 2. . 4450  45— 

Ogolny rolniezo-kredytowy Zakład dia Pożycz. m. Stanisławowa (po 20 «t. wa, —.- —— 
Gałicpi ! Bukowiny w )5 u 8 pr. ——- —,— | Poź. Tryestu pe 109 zł. m. k., —.— 127.50 
Powsz. xnstr. zak. kr. ziem. 5pr. wsr. LU0.—- 100.50] » po 50 zł. w. a. 6%,— 64.50 
s now  , premiowe po ŻY,  —.— „.—| Walisteina po 20 zł, m. k, . . s—— 29.50 
Gal, zak. kr. ziem. Krak. los w181. 6 pr. —.— 10440) Windisehg Atza po 20 ał. œ. k.. 36.50 81.— 


7. Weksle (ua A miesiące) 
na 100 zł. w. p. u. 
100 mark w. p. n. 
Frankfurt za 100 inark w. p. n. 
Iamburg ża 106 mark w. p. n. 
Londyn za ŁO fi. szt. 

Paryż za 109 fr. 


Augsburg 
Berlinu za 
` 100.16 120 45 
47.50.— 47.55.— 


Kurs zřotn. 


Dukat cesarski men. 5.64—  5.66.— 

„ pełnej wagi 5.60— 5.62. -- 
Korona „o ——— ——— 
Żu-frankówka . . a 9.52.—  9.52.50 
Rossyjski imperyał . 9.18.—  9.80.— 


Talar związkowy e « o 6 » s» == 
Srebro on” 


Z lwowskiej izby handlowej i przemysłowej. 
Telegrafowany kurs wiedeński 


z dnia 17 lutego 1882. zł.] ct 
Jednolity dług państwa w banknotach 7455 
m A s w srebrze = 
Renta w ocie . . . . We 92140 
Losy pożyczki z r. 1860. ga. eT 125125 
Akcye bauku austro węgierskiego 815|— 
ś „ kredytowego . 302/50 
Londyn PE F 8 woe 
Srebro . i . Fi r = 
Renovo na tu W |. YJ5L"J4 
Dukat cesarski men. . 5165 
10 marek niemieckich R8|50 


% anis 27 września 1502 Nr. 16599 na 14 
"dO i I ə a 14 zt 
4 ki ka ai 1802 Nr. 17136 na 16 zł. 
27 et. 
z dnia 27 września 1802 Nr. 17187 na 14 zł. 
be. 


"ny wutzeciągu jedaego roku 6 tygodni i 3 
dni leme od 3 ogłoszenia tego edykiu w 
W gaż.cie Lwowskiej rzeczone vbligac e są- 
dow yrzeńłożyli gdyż takowe inaczej awor- 
ljzówano Zosiyüë. 

L»ów dunia 15 października 1881. 


(1182 1—3) KEdykXkt. 
L. 5453. C. k. sąd powiatowy w Rady- | 
mnie przeprowadzi w dniach 21 lutego, 21 


i 15 maja 1882 każdym razem o godzinie 
10 rano odbędzie się przymnsowa sprzedaż 
realności pod lk. 50 w Rzuthowie położonej 


6 


4 


20 Sinner 1882 auf Seite 3. Gp. 2. enthalte- 


marca i 26 kwietnia 1882 zawsze o godzinie | na 300 zł. oszacowanej, do nieletnich Teo-|nen mit ben Worten „Bu Begin der henti- ! 
dora i Ahafii Przeworskich vulgo Przewoż- į gen“ beginnenden Aufjageś in der Stelle pon! 
„ben wit ftehen* bis „erfenneu” da Bergehen in Prag Hat auf Antrag der € £. Staatsan: 
nah $ 300 St. ©. begriinde, und es wird | waltjchaft mit bem Ertenntnifje bom 14 Jän- 
nach $ 493 St. P. O das Verbot der Wei- | ner 1882, B. 1141, Die Weiterverbreitung bec 
terverbrettutg Diejer Drudjegrift ausgejprochen. | iu Jitrid erjchelnenden Żeitihryt „Der Social- 


10 rano egzekucyjną licytacyę realności pod 
nr. 11, 13 i 76 w Nienowicach położonej, 
niestanowiącej ciała hipotecznego, dłużnika 
Stefana Kołodzieja własnej, na rzecz Borucha 
Reissberga w celu wydobycia wierzytelności 
150 zł. z pn. 

Cena wywołania 208 zł., wadyum 21 
zł. a. w. wynosi. Resztę warunków można 
przejrzeć w sądzie 

Radymno dnia 30 grudnia 1881. 
(1186 1-3)  ©bwłosrczemie. 

L. 280 0.k sąd obwodowy w Tarno- 
wie zawiadamia Ludwikę Sieklowską, Maksa 
Holzera, Adolfa hr. Ponińsk ego i Władysła- 
wa hr. Ponińskiego z życie i miejsca poby- 
tu niewiadomych, że w sprawie ekstrykacyj- 
nej ceny kupna dóbr Łykta górna, Kuniea 
i B.tomsko, dla nich kuratora w osobie ad- 
wok.ta dra Brzeskiego, zaś tegoż zastępcą p. 
adwo.ara dra Goldhammera ustanowiono gi 

W Tarnowie dnia 19 stycznia 1882. 
(1191 1—3) Edy kt. 

L. 54396. ©. k. sąd krajowy jako han- 
dlowy we Lwo ie, * zywa niniejszem w myśl 
art, 73 ust. weksl. posiadacza, wedle podx- 
nia Izaaka Aug, zagubionego wek lu z daty 
Sambor dnia 25 kwietnia 1879 na sumę 150 
zł. opiewającego, we dwa miesiące od daty 
wystawienia we wowie płatnego. przez lzaa- 
ka Aug na własne zlecenie wystawionego, a 
przez Władysława Zakrzewsklego i Leopol- 
dynę Zakrzewską do zapłaty przyjętego, by 
takowy w przeciągu 46 dui, licząc od dna 
trzeciego ogłoszenia edyktu niniejszem roz- 
pisanrgo sądowi tem +ewniej przedłożył, leże 
w razie przeciw ym pom eniony weksel na 
prośbę Isaaka Auga za umorzeny uznauym 
zostanie. 

Lwów dnia 10 grudnia 1881. 

(1190 1—3) wbwwteszczcuie. 

L. 6168. O. k. sąd krajowy we Lwowie 
oznajmia iż, na podstawie dokonanego, dnia 
9 lutego 1882 wyboru, adw. Dr. Rares sta- 
łym zarządcą masy rozbiorow-j Chaima A- 
brahama Rozenberga, zaś Izydor Baumann 
zastępcą zarządcy masy, zamianowani zosiali. 

e. k. sądu krajowego 

Lwów dnia 11 lutego 1882 
(1187 1—3) BRBdykt 

L. 5878. C, k. sąd krajowy we Lwowie 
podaje do powszechnej wiadomości że otwo- 
rzony uchwałą z dnia 22 października 1881 
1. 46670 konkurs do majątku Władysława 
Dobrzyńskiego uchwałą z dnia dzisiejszego 
zniesiony zostaje. 

Lwów dnia 11 lutego 1882. 

(1181 1—3) Eddy M t 

L. 8643. ©. k. sąd powiatowy w Leżaj- 
sku oznajmia, że w sprawie Zakładu kredy- 
towego  włościańskiege przeciw nieletnim 
Halenie i Annie Dubarom pto. 163 zł dnia 
14 marca, 14 kwietnia i 15 maja 1882 każ- 
dym razem o godzinie 10 rano, odbędzie się 
przymusowa sprzedaż realności pod lk. 1% w 
Rzuchowie położonej, na 400 zł. oszacowanej. 

Zakład wynosi 40 zł, Warunki licyta- 
cyjne i odnośne akt; złożone w Sądzie do 
przejrzenia. 

Lerajsk 12 września 1881. 

(1174 1—3) Bdyk ut. 

L. 9059. O. k. sąd obwodowy w Zło- 
czowie ogłasza, że na rzecz i ządanie Stani- 
sława i Hipolity Frankowskich tudzież Jekó- 
ba Lwów jako wierzyciela hipotecznego od- 
będzie się relicytacya realaości pod lk. 284 
i 286/886 w Złoczowie Dom. XI pag. 96 i 
Dom. XVI. 535 hasr. 7 i 9 zapisanych Bro- 
war i Gubernia zwanych w zabudowaniu są- 
dowem dnia 14 marca 1882 o godzinie 10 
przed południem za jakąkolwiek cenę. 

Cena wywołania wynosi 7311 zł. w.ja. 
wadyum wynosi 732 zł. wa. dalsze warunki 
przejrzeć można w Registraturze e. k. sądu 
obwodowego w Złoczowia. 

Dla wierzycieli którzyby po dniu 7 ezer- 
wca 1881 do tabuli weszli, lub którymby u- 
chwała licytacyę dozwalająca lub dalsze licy- 
tacyi lub ekstrykacyi dotyczące uchwały * 
cale nie, lub wrześaie nie zostały doręezo- 
ne, ustanowiono kuratorem adw. Dr. Ludwi- 
ka Heynego ze zastępstwem przez adw. Dr. 
Mijakowskiego. 

Złoczów doia 31 grudaia 1881. 

(1183 1—3) ©bwieszczenie. 

L. 6390. W dniach 28 marca, 27 kwie- 
tnia i 31 maja 1882 odbędzie się przymuso- 
wa sprzedał realności nietabularnej, pod nr. 
konks. 63 w Potoku wielkim położonej nie- 
objętej masy spadkowej Michała Zapotockie- 
go własnej, w tutejszym ce. k, sądzie na rzecz 
Mortka Scheera na zaspokojenie sumy 50 zł. 
wa. z pn. każdym razem o g-dzinie 10 przed 
południem z tem, że na perwszych dwóch 
terminach realność ta za cenę szacunkową 
lub wyżej niej, zaś na trzecim tukże niżej | 
tejże sprzedaną będzie. Cena szacunkowa 1300 zł | 

Wadyum wynosi 10 pre. tj. 130 zł i 
Resztę warunków w tutejszej registraturze. ; 

C. k. sąd powiatowy | 

Staremiasto dnia 19 grudnia 1881. | 
(1180 1—-3 vdp Bot 

L. 8815, C. k. sąd powiatowy w Leżaj- 


CE A ZZ A A OZ O AZ OZ RA TO a a R C ET TEZ E a SA AE RAZ 
RAI Z R e ZZ, 


ników spadkobierców Stefana Przeworskiego 
vulgo Przewoźnika należącej na zaspokoje- 
nie wierzytelności Zakładu kredytowego 
włościańskiego wa Lwowie w kwocie 143 zł. 
88 et. 

Zakład wynosi 30 zł. Waranki lieyta- 
cyjne i odsuośue asta złozone w sądzie do 


przejrzenia. 
Leżajsk 15 września 1881. 
11179 1—3) Edy k t 


L. 9139. ©. k. Sąd pewiatowy w Le- 
żajsku oznajmia, że dnia 14 maria 1882 o 
godzinie 10 rano odbędzie się przymusowa 
sprzedaż realności pod l. k. 30 w Sarzynie 
położonej, na 300 złr. oszacowanej, do Seba- 
stiana Garncarza należą ej, w sprawie Zakła- 
du kredytowego włościańskiego, we Lwowie 
pto. 200 zdr. 

Zakład wynosi 30 złr. 

Waruuki licytacyjne i odnośne akta 
złożone w Sądzie do przejrzenia. 

Leżsjsk, 24 września 1881. 
11177 1—3) Bad > kt. 

L. 6719 C. k Sad powiatowy w Le- 
żajsku zawiadamia Michała Wojdyńskiego, że 
w sprewie Zakładu kredytowego włośc ań- 
sk ego we Lwowie, przeciw miemu pto 93 
złr 76 ct. w. a. wydaną zost.ła rozolucya 
z dnia 31 marca 1881 L. 2049, którą celem 
zaskokojenia powy»szej kwoty dozwolono eg- 
zekue:jnej sprzedaży rea!lnośc: l. k. 26 subr. 
49 w Rudzie położonej, dłużnita własnej. i 
takowa doręczoną zostaje równocześnie usta- 
nowionemu kuratorowi Wawrzyńcowi Sawi- 
ckiemu z Rudy Wzywa się przeto Michała 
W.jdyńskiego, aby kuratorowi swemu potrze 
bnej udz elif iaformacyi lub innego zastępcę 
obrał i o tem Sadowi doniest. 

Leżajsk 17 września 1881. 
(130135 dy A. 

L 3562. ©. k sąd powiatowy powsłuje 
do spadku zmarłego w Huciskn na dniu 1 
kwietnia 1880, z pozostąwieniem ustnego 
ostatniej woli rozporządzenia Wojciacha Deg- 
ga, tegcż z miejsca pobytu i z życia niezna- 
nego, syna Dominika Drąga w terminie ro- 
cznym cd daty niżej wyrażonej z tem doło- 


żeniem, iż w razie niezgłoszenia się tako- 
wego w tymże terminie 1 niewniesienia de- 
klaracyi spadkowei, rozprzwa spadkowa z 


resztą spadkobierców i z ustanowionym dlań 
kuratorem Józefem Piakiem przeprowadzoną 
zostanie 

Głogów ania 13 sierpnia 1881. 
:1178 1—3) Wńy wt 

L. 9485 ©. k. Sąd powiatowy w Le- 
żujsku oznajmia że w Sprawie Zakładu kre- 
dytowego v» łościańskiego we Lwowie, przeciw 
Franciszkowi Siedleckiemu pto 84 złr. 24 ct. 
dnia 14 marca 1882, każdym razem o gudzi- 
nie 10 rauo, odbędzie się przymusowa sprze- 
daż realności pod łk. 249 w Sarzynie położo- 
naj, na 700 złr, oszacowanej. 

Zakład wynosi 70 złr. 

Warunki licytacyjne i odnośne akta 
złożone są w Sądzie do przejrzenia. 

Leżajsk 7 paździerui a 1881. 

(1176 1—3) Edyki 

L 8643. O. k. Sąd powiatowy w Le- 
żajsku oz ajmia, że daia 21 marca, 21 kwie- 
tuia i 22 maja 1882 każdym razem o go- 
dzinie 10 rano odbędzie się w sprawie Ža- 
kładu kredytowego włościańskiego przeciw 


Iwanowi Tyśkowi o zapłacenie 14 rat po 6! 


złr. i reszty kapitału 44 złr. 80 et. przymu- 
sowa sprzedaż realności pod l. k. 10 jw Dem- 
bnie położonej, Ra 1200 złr. oszacowanej. 
Zakład wynosi 120 złr. i 
Warunki lJicytacyjne i  odn: śne 
złożone w Sądzie do prze:rzeniz. 
Leżajsk 12 wrześ: ia 1881. 


akta 


(1122) 
tumdmadhuutg. 


Dag £. f. Qandes- als Hanbelsgertcht in| 


Krakau verordnet bie Gintragung iu Handel- 
regifter für Gejelljchaftśfirmen der unter dem 


BL. 29608. | 


Wien, am 24 Jänner 1852. 
Sdwaiger m. p 
Dr. Burdhard m. p. 


Jm Namen Seiner Wajeftät deg Kaifers ! 

Das f. É Landesgericht Wien als Pref- 
geridht hat auf Antrag der f. f. Staatõanwalt- 
idjaft crfannt, daj der Anhalt deś in Rr. 20 
der Żeitjchrift „Neues Wiener bendblatt* ddv. 
20 Jänner 1882 unter der MAujjhrift Parla- 
mentarijdyeg* enthaltenen Alujjageż m der 
Stelle von „denx wir ftefen" bis „des Staa- 
teg" dag Bergefen nad $ 300 St. G. begritn- 
temnd e3 wird nah $ 493 St. P D dag 
Berbor der Weiterverdrertnig diefer Drudjchrift 
auśgej prochen. 

Wien, am 24 Zümer 1882. 

SGdwaiger nt p. 

Dr. Butdhard m. P. 


Jm Namen Seiner Majeftät des Kaifers! 
Daż E f Qandeggeriht Wien als Prep- 
gericht fat auf Ylntrag der E f, Gtaatsan- 
waltjchaft erfannt, daß der Jubalt deg in Nr. 
20 der Beitfchrift „Złlujtrtrteś Wiener Ertra- 
! blatt Mbendauëgabe“ ddo. 20 Jünner 1852 
unter der Aufjegrift „Parlamentarijcheż Ber- 
einigte Qinfe" enthaltenen Yufjageż in der Stel 
fe von „benu wic ftehen“ big „erfenien* Das 
Bergeben nach $ 300 St G. hegriinbe, und es 
wird nach $ 498 St. P. D. das Berbot der 
Beiteroerbreitung biejer Drudjdrift auśgcjpro= 
hen. 
i Wien, am 24 Jänner 1882. 
Sdwaiger m. p. 
Dr. Burdharb m. p. 


Jur Ramen Seiner Meajeftät beż Kaijers! 
Das f. f Landesgericht Wien alg Preh- 
gericht Bat auf Nnirag der £. f. Staatsanwalte 
jchaft erfannt, bas der Inhalt des in Mr. 3610 
der Bettidrift „Deutjhe Beitung. Abenbausga= 
be“ ddo 20 Jänner 1582 unter der Mufførift 
„Kundgebungen deg Clubs der vereinigten Qin- 
fen“ enthaltenen Muffages in der Stelle von 
„denn wir jtchen' bis „erfenneu“ das Berge- 
der nah $ 300 St © begründe, und e3 wird 
nah §. 493 Ot B. O. bas Verbot der Wei- 
tervervreitung dicfer Drudjchrijt auśgejprochen. 
Wicu, am 24 Jänner 1882. 
SHwaiger m. p 
Dr. Burdhard m p. 


Jm Namen Seiner Włajejtit ds Kaifers ! 

Das f. £ Landesgericht Wien al3 Preh- 
gericht hat auf Antrag der t. £. Staatśanwalt= 
jchaft erfaunt, bag Der Juhalt des iu Rr. 20 
ber żeitjchcijt „Die Prefje Crjtes Abendblatt“ 
bdo 20 Jänner 1858 unter der Auffdrift 
„dus dem Club ber vereinigten Linfen" enhal 
temu Mufjages iu der Stelle von „denn wir 
jtefon" Dis „erfenuen* Da3 Bergehen nad $ 
300 Si ©. begritude, und e3 wird nad $ 
493 Gt P. D. das Verbot der Wetterver- 
breitung diefer Orudjcyrijt ausgejprochen 

Wie, am 24 Jänner 1882. 

Sdwatger m. p. 

Dr Burdgaro m. p 


j Dus f f gandesgeriht mg Brefzgeriehi 
in Graz fat auf Muirag der É é Staats- 
; amwaltfiaft mit dem Grfenntuijje vom 10 
Sünner Lss?, 4 450, die Wreitero rórcitung 
der Beitjchrift „Dorfbote" Jw. | vem 5 Jän- 
ner 1852 wegen des Mrtitels „Cin taijerlichev 
i Ausjpruch* uadh § 3 St ©. verboten. 

| 


B December 1881 angemeldeten Gcfelidhafts- | 


firma „Uzau cer Holz-Stoff und Papen-Fabrik 

Rvbinsobu. Serog et Comp. mit der gleichzei= 

tigen Unmerfang , 

| bag bie genannte Ge] 

fenen Gejeljchafterm | | 

s) Beruhard Serox Papier-folz- Stofffabrie 
fant m iiel tz a k 

b) Nathan Robiusobu Holzhändler in Ray- 


elljchaft aug 4 of- 


Chit 


s 


in Wagstsdt und 


à) Sumueł Piler Holz-Stofffebrifont in 
Użaniec befteht, | 
2 dap fie den Wobujig im Uzanie” ud 


das Gefdjaft fon jeit Bdngercu tu Bez 
trieb jtcht und 

dağ zur Westreiung der Gejelljchaft Hos 
bie Gejelljchafter Bernhard Serog um 
Nauhan Robinsohn berechtigt find und 
bie Firma follettiv zetchen werden. 
Kraksu am 16 Dezember 1551 
1654. Grfenttui je. 

„Mm Ramen Seiner Włajcjtót des Naijerś L 
Das f i Qamdesgeridt Wien als Prep- 


Sigismund P.llak $olfz-Stof|-$abrifant 


Da? i É Oderlandezgerihi al3 Gerits- 
i Hof H Tujłauz in Junsbrud bat auf Antrag 
jder É £ Staatsan:oaltjchaft in Bozen mit dem 
| Ertenntnijje vom łl ünner 1882, 3. 200 die 
Woetterwerureliung der Drudjehrijt „Notizen zu 
den Jnusbrud-Natienberger Worgingen. Drug 
vor 3 Wohlgemuth in Bozen“ nah $. 300 
Et ©. und den Art. VII uud VHL des Ge- 
jebes voume 17 Dezember 1862, dann nach § 9 
yi Brekgejege$ verboten. 


| Bas f E Zumtbesgeriht alg Strafgeruhi 
ln Prag bat auf Hutrag der b. f Staatzan= 
waltjcjaft mit dem Erfenutnijfe vom 7 Jün- 
jier 1882, Ą 294, die Weiterverbreitung ber 
|iu Bürih erjhetnenden Żeltfdrijt „Der 60- 
i ciafdemotrat" Jtr. 43 vom 24 Rovember L851 
i wegen deg Arttelś „Werejhjchagiu* nad Ś 
65 a St. ©., wegen deg Yrttfelś „Yvi3 au Die 
Gorrejpondeuten mb YOonenten be „Social: 
demotrot"noh $ 488 St. ©., nnd Art. V. 
|Deś Gejegea vom 17 December 1862, Dann 
- wegen deś Mugiweijes „gonds zur Unterjtigung 


W EE O RE W A A OC R a W ZEN A O ZZ ZZ A e nna 


sku oznajmia, że dnia 14 marca, 14 kwietnia gericht Dat auf Yntrag der E £ Staatżanwalte der Dpfer drs Socialijtengejegcś* und wegen 


jdjaft erfanut, bag der Anhalt des in Nr 20 beg Mufrufes „Parteigenoffen!“ nach § 310 Èt. 
der Beitjchrijt „fyrembdenblatt. Abendblatt“ ddo ©. verboten. 


Dag f. £. Sanbeśgeriht als Strafgeridht 


demofrat* Nr. 51 vom 15 December 1881 we- 
gen des Axrtifel$ „Avis an bie Correfponden= 
ten unb Abonnenten beż „Spcialdemotrat" 
nah $.300 St. ©., wegen der Artifel „Abo- 
nnementś Ginladung” und „Aus Ungarn“ nad 
$. 305 St. G, wegen deg Aujrufes Partei- 
genoffcu!“ nah §. BIO St ©, megen deg 
Artifels „Die Ubjipaffung des Staates nad 
ben $$ 58 b, e und 59 c St. Œ, mblidh mwe- 
gen deg Ylrtitel8 „Yluż Oejfterreicdh“ nach $ 65 a 
St ©. verboten. 


Dag t t. Qandeggericht aiś Strafgericht 
in Prag hat auf Antrag der É f. Staatgane 
waltjchaft mit bem Erfenutnifje bom 14 Jänner 
1882, B. 1140, bie Teiterverbreitung der in 
Bürih erfdhetnenben Zeitjihrijt „Der Social- 
demofrat” Mr. 50 bom 5 Dezember 1881 wegen 
der Urtifel „Avis an die Eorrejpondenten und 
Ubonnenten des „Socialdemofrat” und „Leie 
Nachrichten nah $ 300 St. G, wegeu değ 
YUrtte(8 „Lehrreche ŻZablen* uad) $ 30% St. 
©., megen deg Murtlfels „Der Stuatsjoeializ= 
muĝ“ nad $ 65 a St. ©, wegen des Mrtitels 
„duż bem Qande der Jnfamie* nach den $$, 
58 c und 59 c St. ©., endli wegen deg Auf- 
rufes „Parteigenofjen!" nad $. 310 St. G 
verboten. 


Das t. f. Landesgericht alg Strafgericht 
in Prag bat auf Antrag der £ £ Staatsan: 
waltjchajt mit bem Grfenntnifje vom 14 Jän- 
ner 1682, B. 1148 bie Weiterverbreitung der 
in Bubdapeft erjdheinenden „Voltözeitung* Nr. 
5 bom 25 December 1881 wegen des Artitels 
„Die Welhnacht Des Arbeitera" nah $ 302 
St ©. wegen der Wrtifel „Wie fid) bie Bei- 
ten ändern“ und „Ein Hoch der Sveialdbemo- 
fratie ©Deutjchlanda" nah $ 305 Gt. ©. en- 
blid) wegen der AUrtifel „Das Wreihnadtafeft“ 
und „An bie Meinen Gejchóftalcute" nadh den 
$$ 302 und 305 &t. 6. verboten. 


Das t. f Landesgericht als Strajgericht 
in Prag Hat auf Antrag der f. £ Staatsane 
wvolifdaft mit dem Grfenntnijje vom 14 Jän- 
ner 1882, B. 1142, Die Weiterverbreitung der 
in Budaoeft erjdeinenten „Woliszeltung" Nr 
1 vom 1 Sinner 188% wegen der AMrtifel 
„Aufcuf", „Gebtct bon A Q. Traeger“ und 
„Neujahr 1882“ nach § 305 St © wegen 
bes Artifels „3n ber ungarijcheu Worjtadt 
Wienś* nah § 63 St ©, ferner wegen bes 
Yrtifeis „Der jhlummernbe Lówe* nad den 
$$ 302 und 305 St. ©. verboten. 


Daš f. f. Kreiggericht al8 Pregzeridhł in 
Reichenberg hat auf Wntrag der f. £ Staats- 
anwaltjchajt mit bem Grfenntnijje vom 10 
Jinner 1682, Z. 126 Stf., die Weiterverbrei- 
tung der in Bubapejt erjchelnenben „Bolfżzci- 
tung” Jir. 1 vom L Jänner 1652 wegen des 
Arutel$ „Neujagr 1882“ nah § 802 St. ©, 
bamn wegen deg Mrtifefg „Der fHlummernde 
Röwe” nach $ 305 St. G. verboten 


Dag Ë. f. KRreisgeriht als Preggeridht 
in Reichenberg Hat auf Antrag ber tf. Staatsan= 
waltjhaft mit dem Grfenntnifje vom 14 ün- 
ner 1582, 8 201, Sif. bie Weiterverbreiting der 
in Budapejt erjdcinenden „Bolfszeltung Jtr. 2 
vom 5 Sinner 1882 wegen deg Avtitel8 „Rah 
dem Brande“ nah $ 302 St. ©. verboten. 


Das É. E Rreisgericht als Preggeriót ti 
Böhmifdh Leipa hat auf Antrag der t. f. Staats- 
auwaltjhaft mit bem Grtenntnijje vom 18 Jän- 
ner 1882, B. 353, die Weiterverbreitung der 
Beitjchrift „Ubmehr Nr. 1087 vom 14 Jänner 
1882 wegen des Artifels „Hüben wic drüben“ 
nah $ 300 St ©. verboten. 


(1178) dy t t. 

L. 17344. 0. k. sąd obwodowy w Tar- 
nopolu podaje do wiadomości. że w celu ścią- 
gnienia sumy 92 zł. 800 zł. i 320 zł. a. w. 
z pn. na rzecz Tekli Burka odbędzie się dnia 
l4 kwieuua 1882 o godzinie 10 przed po- 
łudniem egzekucyjna sprzedaż realności dłu- 
żulezki Tauby Katz jak dom. 6 pag. 100 n. 
4 haer. w Tarnopolu położonej. 

Cena wywołania wyuosi 956 zł. 691/3 
ct, wadyum 48 zł. a w. Bliższe warunki 
przejrzeć można w registraturce sądu. 

Dln wierzycieli, którzyby po dniu 30 
«rześnia 1880 prawo zastawu uzyskali, lub 
ktorymby uchwała względem dozwolenia li- 
cytacyi z jakiegokolwie« powoiu doręczoną 
być nio mogla, ustanowiono kuratorem ad 
actum p adwokata dra Horowitza. 

Tarnopol doja 17 stycznia 1832. 


(1154 2—3) Edykt 

L. 8399. W dniach 2 marca, 23 mar- 
ca i 20 kwietnia 1882 o godzisie 10 rano 
odbędzie się w tutejszym sądzie tylko powyż 
lub za cenę szacunkową egzekucyjna licyta- 
cya realności pod l. 3 w Weissenbergu obe- 
cnie Wilhelma i Krystyny Moos własnej, na 
rzecz c. k. uprz. galie. ake. Banku hipote- 
cznego pto 347 zł. 97 et. a. w. z pn. W ra- 
zie nieudałej sprzedaży, wyznacza się celem 
ułożenia ułatwiających warunków termin na 
dzień 4 maja 1882 godzinę 10 rano. 

Cena wywoławcza 2604 zł., wadyum 
261 zł. Resztę warunków wolno w tus. re- 
gistraturze przejrzeć. 

C. k. Sąd powiatowy. 

Gródek dnia 28 grudnia 1881. 
(1161 2—3) kmdy kt. 

L 9186. ©. k. sąd powiatowy Wado- 
wieki zawiadamia, że Apolonia Lechocka, Jan 
Wierzbicki jako kurator spadkobierców An- 
toniego Hanaka i Elżbieta Hanakowa matka 
i opiekunka małoletnich Karola, Antoniego i 
Jana Hanaków wnieśli w tymże sądzie pod 
dniem 6 grudnia 1881 1. 9186 skargę prze- 
ciw Annie Pelkowej i Teresie Br Neu z ży- 
cia i miejsca pobytu niewiadomym, a wzglę- 
dnie niewiadomym ich spadkobiercom 0 wy- 
kreślenie sumy 600 zł. w. w. czyli 252 zł. 
z tabeli płatniczej i przyznania tejże dawnym 
właścicielom realności pod l. k. 224/229 w 
Wadowicach z pn., skutkiem której termin 
do rozprawy ustnej na dzień 27 lutego 1882 
o godzinie 9 rano wyznaczony został. Ponie- 
waż pobyt pozwanych jest niewiadomy, prze- 
to celem zastępowania ich, ustanowił sąd na 
koszt i niebezpieczeństwo pozwanych kura- 
torem adwokata p. dra Marka, z którym spór 
według przepisów ustawy przeprowadzony 
będzie. 

Wzywa się pozwane. aby w przezna- 
czonym terminie jużto same osobiście siawiły 
się, lub potrzebnych do obrony środków te- 
mu kuratorowi udzieliły lub innego obrońcę 
sobie obrały i sądowi o tem doniosły, ina- 
czej ze zaniedbania wynikłe skutki same po- 
nosić będą. 

Wadowice dnia 11 grudnia 1881. 
(1157 2—3) dRbwieszczawie. 


L. 63. ©. k. sąd powiatowy w Kosso- | 


wie zawiadamia, że w sprawie Chamia Schü- 
sla przeciw Nykole i Jendorze Guluk o 165 
zł. z pn. odbędzie się tu pomusowa sprze- 
daż realności dłuźniczej n. 679 i 592 w Ža- 
bni położonej, ciała tabularuego niestanowią- 
cej, w terminach dnia 16 lutego, 15 marca 


i 19 kwietnia 1882 zawsze o godzinie 10` 


rano z tem, że na pierwszym terminie tylko 


za cenę szacunkową lub wyżej, a w termi- 


nie ostatnim i niżej tej ceny sprzedaną zo- 
stanie. Bliższe warunki licytacyjne wolno 
przejrzeć w tus. registraturze. 

C. k. Sąd powiatowy. 

Kossów dnia 28 października 1881. 
(1175 2—3) Edykt. 

L. 3528. ©. k. sąd powiatowy w Bo- 
chni zawiadamia, iż celem zaspokojenia su- 
my 800 zł., a względnie 698 zł. 90 et. z pn. 
odbędzie się na rzecz Zakładu kredytowego 
włościańskiego we Lwowie dnia 20 marca, 
24 kwietnia i 29 maja 1882, każdym razem 
o godzinie 10 z rana egzekucyjna sprzedaż 
połowy realności wedle wykazu hipotecznego 
gminy Krzeczowa l. 15 dłużnika Wineetego 
Krawczyka własnej. 

Cena wywołania wynosi 1600 zł. jako 
wartość tej realności, wadyum wynosi 160 
zł. a w. Na pierwszych dwó-h terminach 
realność ta tylko za lub wyżej ceny wywo- 
łania, zaś na trzecim terminie także niżej 
wywołania sprzedaną zostanie. Resztę wa- 
runków licytacyjnych przejrzeć można w tu- 
tejszej registraturze. 

Bochnia dnia 26 stycznia 1882. 

(1156 2—3) ©Wbwieszezenie. ; 

L. 18697. Ck. sąd powiatowy w Kossowiea 
zawiadamia, że w sprawie Fedora Petrowań- 
ezuka przeciw Stefanowi Nedobojeczuk o 80 
zł. a. w. z pn. odbędzie się pomusowa sprze- 
daż realności dłużniczej w Kosmaczu n. 252 
położonej, ciała tabularnego niestanowiącej, 
na 215 zł. oszacowanej, dnia 22 lutego, 22 
marca i 26 kwietnia 1882 zawsze o godzi- 
nie 10 rato z tem, że na pierwszym termi- 
nie tylko za cenę szacunkową lub wyżej, a 


w terminie ostatnim i ziżej tej ceny sprze-. 


daną zostanie, wadynm wynosi: 10 procent. 
Bliżs.e warunki licytacyjne wolno przej- 
rzeć w tus. registraturze. 
C. £. Sąd powiatowy. 
Kossów dnia 2 grudnia 1881. 
(1147 2—3) Edy kt. 


L. 8828. C. k. sąd powiatowy w Oho- 
dorowie podaje niaiejszem do publicznej wIa- 


domości, że na zaspokojenie kwoty resztują- 
cej 196 zł. w. a. z pn. przymusowa Sprze- 
daż realności pod l. k. 57 w  Leszczynie 
położonej, dłużnika Kuzia Dosiaka własnej Z 
wyjątciem wyłączonych na podstawie tu sąd. 


uchwały z dnia 22 kwietnia 1880 I. 3585 
parcel gruntowych w tut. c. k. sądzie w 
drodze publiczuej licytacyi na rzecz €. 


uprz. Zakładu kredyt. włościańskiego dnia: 
24go lutego, dnia 23 marca i dnia 25g0 
kwietnia 1882, każdym razem o godzinie 10 
przed południem, z tem przedsięwziętą Z0- 
stanie, ze na pierwszych dwóch terminach 


realność ta tylko za cenę wywołania 700 zł. 
w. a. lub wyżej tejże, zaś na trzecim ter- 
minie także niżej ceny wywołania sprzedaną 
zostanie. 

Wadyum wynosi 10 pr. ceny 
kowej. 

Resżtę warunków tudzieź akt opisania 
i oszacowania realności przejrzeć można w 
tusądowej registraturze. 

Chodorów 381go grudnia 1881. 

(1146 2—3) Ogłoszenie licytacyi. 

L. 1594. O. k. sąd obwodowy w Tar- 
nopolu podaje do ogólnej wiadomości, że w 
sprawie egzekucyjnej galie. Towarzystwa 
ziemskiego i galie. Banku kredytowego prze- 
ciw Juli! hr. Ostrorogowej celem ściągnięcia 
sum 14006 zł. 70*/ą et. w. a. i 600.000 zł. 
w. a. z przyn. odbędzie się w zabudowaniu 
sądowem w biurze Nr. 6 publiczna przymu- 
sowa licytacya dóbr Hnilecze wielkie, Hni- 
liczki i Koszlaczki w o«ręgu sądu powiato- 
wego Nowesioło położonych, do Julii hr. O- 

I strorogowej należących, na koszt i niebezpie- 
czeństwo Joanny hr. Della Skala w jednym 
terminie, a to, 27go kwietnia 1882, o godzi- 
nie 10 przed południem pod następującemi 
warunkami: 

1) Cenę wywołania stanowi 
dóbr w sumie 291.241 zł. w. a 

2) Dobra te sprzedane będą ryezałto- 
wo i niżej ceny wywołania jednakże nie ni- 
żej 170000 zł. w a. 

8) Wadyum 17.000 zł. w. a. 

4) Wyciąg hipoteczny i resztę warun- 
ków przejrzeć można w sądowej registraturze. 

O tem zawiadamia się niewiadomych 
z miejsca pobytu wierzycieli hipotecznych a 
to: Wincentę Winuieką, Aleksandra Raci- 
borskiego, Antoniego Sobolewskiego, Teofilę 
z Sobolewskich Lencewiczową, Maurycego 
Bardacha, Hirsza Weisselberga, Sabinę Sa- 
mueli i R. Lande tudzież tych wierzycieli, 
którzyby po dniu wydania wycągu tabular- 
nego do tabuli weszli, lub którymby uchwa- 
ła niniejsza, lub poźniejsze wydać się ma- 
jące uchwały z jakiegokolwie: bądź powodu 
albo wcale, albo wcześnie doręczone nie 
zostały, do rąk ustanowionego już kuratora 
adwokata Dra Zywiekiego z zastępstwem ad- 
wokata Dra Schmidta. 

; Tarnopol 7go lutego 1882. 

' (1149 2—3) dykt. 

I L. 946. O. k. sąd krajowy w Krako- 
: wie zawiadamia niewiadomego z miejsca po- 
` bytu Ferdynanda Negendanka byłego restau- 
ratora w Czerniowcach, że Jan Groetz wniósł 
przeciwko niemu pozew de praes 30 grud- 
dnia 1881 l. 31736 o zapłaceni: sumy wek- 
slowej 500 zł. z pn. wskutek którego wyda- 
(nym został nakaz zapłaty z dma 31 grudnia 
1881dol 31728, który ustaaowionemu dla po- 
zwanego kuratorowi ad actum p. Drowi Wła- 
dysławowi Wilkoszowi adwokatowi w Krako- 
wie doręczonym został, 

Poleca się przeto pozwanemu, aby prze- 
ciw powyższemu nakazowi zapłaty w zakre- 
sie dni trzech od dnia, w którym edykt ni- 
niejszy po raz trzeci w Gazecie Lwowskiej 
umieszczonym zostanie, zarzuty wekslowe 
do sądu tuie,szego wniósł, lub udzielił tak 
ustanowionemu dla niego kuratorowi ad ac- 
tum potrzebnej informacyi, celem zastąpienia 
go w rzeczonym sporze, w razie bowiem 
przeciwnym wynikłe z zaniedbania skutki 
sam sobie przypisać by musiał 

Kraków 13 stycznia 1882. 

(1150 2—3) Kkdyki. 

L. 9623. Dnia 18 kwietnia, 28 maja, 
27 czerwca 1882, każdym razem o godzinie 
10 rano odbędzie się publiczna sprzedał re- 
alności pod l. k. 95 w Brzesku objętej Ma- 
teusza Gładysiewieza wł.snej, ua rzecz Moj- 
; żesza Krautera celem zaspokojenia 300 zł. 

l Cena szavunkowa 600 zł 
] Wadyum 60 zł. 
; Akt oszacowania i warunki licytacyjne 
przeglądnąć można w registraturze. 
C. k. sąd powiatowy. 
Brzesko dnla Ż1 grudnia 1881. 
(1151 2—3) Edy kb t. 

L 9624. Dnia 28 marca, 2 maja, 6 
czerwca 1882 każdym razym o godz. 10 rano 
odbędzie się publiezna sprzedaż realności 
wyk. kip. 328 księgi grunt. gm. Brzesko 
objętej, Katarzyny Jaworskiej i połowy real. 
wyk, hip 335 księgi grunt. gminy Brzesko 
objętej Jana Górskiego wł»snej, na rzecz Moj- 
żesza K:autera celem zaspokojenia 184 złr. 

Cena szacunkowa 150 złr i 270 złr. 

Wadyum 10pre. ceny szacunkowej. 
Akt oszacowania i warunki licytacyjne 
przeglądnąć można w registraturze. 

C. k. Sąd powiatowy. 

Brzesko dnia 21 grudnia 1881. 
(1152 2—3) ©Ghwieszczenwie. 

L. 600. Bobrecki e. k. Sąd powiatowy 
w sprawie egzekucyjnej Katarzyny Jaszczur 
przeciw Józefawi Matys o zapłacenie 80 złr. 
aw. zpn. rozpisuje ponowną przymusową 
sprzedaż połowy gospodarstwa pod l. d. 12 
w Podmanasterzu połozonego wyk. hip. L. 
12 w jednej połowie a wyk. hip. 58 w jed- 
nej czawartej części objętego dłużnika Józefa 
Matysa własnego w jednym na dzień 23 
marca 1882 godz. 10 rano wyznaczonym 
terminie pod warunkami t. s. uchwałą z 14 
sierpnia 1881 l. 5685 objętemi a w nr. 231, 


Szacun- 


wartość 


Gazeta Lwowska Nr, 40 z dnia 18 lutego 1882, 


7 


232 233/81 urzędowej Gazety Lwowskiej, na 
leżycie ogłoszonemi, z tą zmianą że powo- 
łana połowa gospodarstwa także niżej ceny 
szacunkowej 113 złr. najwięcej ofiarującemu 
za gotówkę sprzedaną zostanie. 
C. k. Sąd powiatowy. 
Bobrka 27 stycznia 1882. 
(1155 2—3) Edy k t. 

L. 6051. Celem zaspokojenia dwóch rat 
po 162 złr. 50 ct w. a. i kanitała 2405 złr. 
w. a. 19 et. zpn. na rzecz galie. Zakładu 
kredytowego Lwowskiego odbędzie się dnia 
22 marca, 24 kwietnia i 22 maja 1882 
zawsze o godzinie 10 rano przymusowa 
publiczna sprzedaż realności nietabularnych 
pod l. 215, 274 i 297 w Ostapie położnych 
Mojżesza Majera i Kelmana Hersza Horo- 
witza własnych, przyczem na pierwsżych 
dwóch terminach realność za lub wyżej ceny 
szacunkowej na trzecim i niżej tej ceny 
sprzedaną zostanie. 

Cena szacuukowa 4500 złr. w. a. 

Wadyum 450 złr. w. a. 

Bliższe warunki w registraturze przej- 
rzeć można. 

C. k. Sąd powiatowy. 
Grzymałów 20 stycznia 1882 
(1145 2—3) Edykt 

L 12558 C. k. sąd obwodowy w Tar- 
nopolu podaje do ogólnej wiadomości, że w 
sprawje egzekucyjnej Abla Landesberga, To- 
warzystwa wzajemnego kredytu w Krakowie 
i galic. Towarzystwa kredytowego ziemskie- 
go celem ściągnięcia wierzytelności 11000 zł. 
wa. i 4.500 zł. w,a. po strąceniu wpłaconej 
kwoty 600 zł. tudzież celem ściągnięcia wie- 
rzytelności 4.649 zł. 21 et. aw. z przyn. od- 
będzie się w zabudowaniu sądowem w biu- 
rze Nr 6 publiczna przymusowa licytacya 
dóbr Samołuskowee w okręgu sądowym Hu- 
siatyńskim położonych do dłużniczki Julii hr. 
Ostroregowej należących w jednym terminie 
a to: 28 kwietnia 1382 o godzinie 10 przed 
południ*m pod następuiaącemi warunkami: 

1. Cenę wywołania stanowi wartość dóbr 
w sumie 134.303 zł 45 et. w. a. 
dobra te sprzedane zostanąj ryczałtowo 
także niżej ceny wywołania jednakowoż 
nie niżej 70 000 zł. wa. 
. wadyum 13.500 zł. wa 
. resztę warunków, wyciąg tabularny i 
akt ocenienia można przeglądnąć w re- 
gistraturze sądowej. 

O tem zawiadamia się wierzycieli z 
miejsca pobytu niewiadomych Aleksandra 
Raciborskiego, Sabinę Samueli i R. Lande i 
tych wierzycieli którzyby po dniu 6 czerwca 
1880 na tych dobrach prawo hipoteki uzy- 
skali, albo którymby niniejsza nebwała lub 
też dalsze w tej sprawie zapaść się mające 
uchwały wcezas lub wcale doręczone nie 
zostały do rąk z zastępstwem adw. Dr. Kwiat- 
kowskiego i w osobie adw. Dr. Glogiera u- 
stanowionego kuratora. 

Tarnopol dnia 7 lutego 1882. 

(1160 2—3) BMdy kt. 

L. 6049. C. k. sąd powiatowy w Turce 
ogłasza niniejszem że na prośbę Dyrekcyi 
c. k. uprzyw. zakładu kredyt. włość. we 
Lwowie wsprawie egzekucyjnej przeciw Mi- 
chałowi Zuk o 100 zł. aw. z pa, odbędzie 
się w sądzie tutejszym w dniach 8 marca, 
12 kwietnia i 15 maja 1882 publiczna liey- 
tacya realności włościańskiej pod lk. 12 subrp. 
79 w Lopuszance lechnowaj położonej. 

Jaką cenę wywołania ustanowiono kwo- 
tę 400 zł. 

Wp:erwszych dwóch terminach nastąpi 
sprzedaż real. tylko za cenę wywołania na 
trzecim zaś niżej tej ceny, każdy chcący 
wzi;ść udział w licytacyi winien złoźye przy 
terminie do rąk komisyi. Wadyum 40 zł. 
w gotówce lub w papierach wartościowych. 

Co do innych warunków można się po- 
imformować w tusądowej Registraturze lub 
przy komisyi. 

Turka dnia 16 grudnia 1881. 

(1158 2—3) E dy kB «. 

L. 7829. Sieniawski e. k. sąd posiato- 
wy ustanawia dla niewiadomych z miejsca 
pobytu Saula i Estery Hittnerów w sprawie 
egzekucyjnej Marsusa Karpfa przeciw tym- 
że o zapłacenie 25 zł. 45 ct. celem doręcze- 
nia uchwały z dnia 14 maja 1881 1. 1601 i 
zapaść się mających uchwał, kuratora w o- 
sobie Pinkasa Reifera, wzywając Saula i E- 
sterę Hittnerów, by kuratorowi dowody swo- 
je dostarczyli lub sądowi innego pełnomoc- 
nika wskazali 

Sieniawa 31 grudnia 1881. 

(153 2—3) Kayki. 

L. 13074. W niu 28 marca 1882 o 
godzinie 10 rano odbędzie się w Sądzie tu- 
tejszym przymusowa sprzedaż połowy real- 
ności nr. 188 w Chrzanowie, do masy kon- 
kursowej Abrahama Leinzejga należącej, na- 
wet poniżej wartości szacunkowej, 500 złr. 
wynoszątej. 

Wadyum 50 „łr. 

Resztę warunków można przejrzeć w 
registraturze Sądowej. 

C. k. Sąd powiatowy. 

Chrzanów duia 31 grudnia 1881. 
(1159 2—3) Edyk t 

L. 14591. Sokalski e. k. sąd powiato- 
wy wyznaczył w celu wydobycia wierżytel- 
ności Adolfa Grossmana w ilości 100 zł. 


2. 


A W 


przymusowy jawny przetarg należącej do dłuż- 
niezki Hudli Boez jak Tom IX. p. 492 n. 223 
haer. na 1088 zł. 50 et ocenionej niepodzie- 
lnej połowy realności pod | spis. 89 w So- 
kalu na dniu 28 marca, 18 kwietnia i 23 
maja 1882 zawsze od godziny 10 przed po- 
łudniem w gmachu sądowym. 

Poręczne 108 zł. 85 ct. Wpierwszym i 
drugiem terminie nabyć można realność tę 
tylko za cenę wyższą lub nie niższą od ceny 
szacunkowej, w trzecim zaś nawet poniżej 
tej ceny. 

Resztę warunków, tudzież protokoły o- 
pisania i ocenienia realności tej przejrzeć 
można registraturze sądu tegoż. 

Sukal dnia 17 grudnia 1881, 

(1070 3—3) Edykt. 

L. 12825. Na zaspokojenie wierzytel- 
ności Antoniego Głabła 28 złr. 88 et. odbę- 
dzie się w tutejszym Sądzie 24 marca, 28 
kwietnia i 2 czerwca 1882 o 10 godz. rano 
licytacyjna sprzedaż realności dłużników Ma- 
ryl Sieczka, Wojciecha, Antoniego, Jadwigi 
i Józefa Sieczków i Barbary Duda własnej, 
pod lk. 29 w Muninie położonej. 

Wadyum wynosi lOprc. ceny wywała- 
nia 370 złr. 

Bliższe warunki, akt detaksacyi i wyciąg 
tabularny dostarczy registratura. 

C k. Sąd powiatowy. 
Jarosław 380 listopada 1881. 
(1055 3—3) Edyk t. 

L 4928. O. k. Sąd powiatowy w Ska- 
łacie wzywa wszystk ch, którzyby sobie pra- 
wo do spadku, po Szabsie Bleich dnia 1 maja 
1881 we Lwowie bez pozostawienia ostatniej 
woli rozporządzenia zmarłym rościli, aby 
takowe w przeciągu roku do tutejszego Sądu 
zgłosili, w razieprzeciwnym spadek, którego 
kuratorem Filip Besarabowicz ze Skałata je t 
zamianowanym, zgłaszającym się będzie przy- 
znanym, a wrazie gdyby się nikt n.e zgłosił, 
na rzecz Państwa będzie ściągnięty. 

Skałat dnia 23 września 1881. 
(1088 3—3) Eddy kt. 

L. 654. ©. k. sad powiatowy w Ka- 
mionce strum. ogłasza, że na prośbę towa- 
rzystwa tredytowego dla rolnictwa, handlu, 
przemysłu i rękodzielnictwa w Busku de pr. 
6go lutego 1882 l. 654 celem zaspokojenia 
pretensyi w kwocie 1000 zł. w. a. z pn. w 
stanie biernym realności Kugenii Julii Anny 
3 im Piotrowskiej zamężnej Metzger wedle 
Dom. II pag. 380 n. 2 haer własnej, w Ka- 
mionee Strumiłowej na lwowskiem przedmie- 
ściu pod l. k. 101 położonej, wedle Dom. II 
pag 330 n. 2 haer. zaintabulowanej, odkę- 
dzie się w dniach: 14go kwietnia, 12go ma- 
ja i 15go czerwca 1882, każdym razem o 
godzinie 10 przed południem, w tutejszo-są- 
dowym lokalu publiczna przymusowa sprze- 
daż w drodze licytacyi, rzeczonej realności 
pod l. 101 w Kamionce położonej, wedle 
protokołu z 14go października 1881 l. 6212 
na 3004 zł. sądownie oszacowanej. 

Cena wywołania i cena szacunkowa 
3004 zł. w. a. 

Wadyum 10 pr. ceny wywołania, 

Protokół oszacowania i resztę warun- 
ków licytacyjnych przejrzeć można w tutejszej 
registraturze. 

Kamionka 8go lutego 1882. 

(1037 3—3) Edy« t. 

L. 8340. ©. k. Sąd obwodowy w Zło- 
ezowie ogłasza, że ną zaspokojenie pretensyi 
e. k uprz. ake. Banku hisotecznego w kwo- 
cie 7800 złr. a w. zpn. odbędzie się przy- 
musowa sprzedaż folwareu „Zuzania* Dom. 
506 pag 381 hr. zapisanego w powiecie 
przemyślańskim położonego w tutejszym za- 
budowaniu sądowem dnia 21 marca 1882 o 
godzinie 10 przed południem, także niżej ce- 
ny wywołania 4346 złr. w. a. jednak nie 
niżej jak 2300. 

Wadyum wynosi 217 złr. 30 et. 

Dalsze warunki przejrzeć można w tu- 
sądowej registraturze. 

Dla wierzycieli którzyby po 15 marca 
1879 jako dniu * yeania ekstraktu tabularnego 
do tabli weszli, lub którymby uchwała licy- 
tacyę dozwalająca, albo dalsze licytacyi lub 
ekstrykacyi dotyczące uchwały wcale lub 
w cześnie nie zostały doręczone, adwokata Dr. 
Wesołowskiego ze zastępstwam przez adw. 
Dr. Mijakowskiego na kuratora ustanowiono. 

Złoczów 31 grudnia 1881. 
(1105 3-3) E d y kt. 

L. 433. (. k. sąd powiatowy w Leżaj- 
sku oznajmia, że wsprawie egzekucyjnej Jó- 
zefa Glanzera przeciw Aronowi Walkerowi 
pto 1428 zł. w. a. dnia 7 marca i 18 kwie- 
tnia 1882 każdym razem o godzinie 10 ra- 
no, odbędzie się przymusowa sprzedaż 1) 
gruntu pod lk 3 w Dornbachu Rzuchower 
Acker także Poluchno zwanego, 2) gruntu 
„Sehulzengrud* bez Nr. konskrypeyjnego, w 
Dornbachu położonego, 3) połowy gruntu 
pod Nk. I w Dornbachu i połowy z części 
onegoź zwanej „Poluchno* czyli pod „Rzu- 
chowem“, 4) połowy gruntu pod Nk. 18 w 
Dornbachą pod nazwą LI i IV Flur do A- 
rona Walkera należących, na 1700 zł. osza- 
eowanych pojedynezo lub razem. 

Zakład wynosi 170 zł. Warunki licyta- 
cyjne i odnośne akta złożone w sądzie do 
przejrzenia. 

Leżajsk 25 stycznia 1882. 


(1042 38) Edykt. 

L. 11252. Wskutek przyzwolenia Tar- 
nopo!skiego e. k. sądu obwodowego uznaje 
się Józefa Bobyks z2 Zalesia marnotrawcą do- 
dając mu kuratora w csobie Tymka Onłyka 
wójta z Zalesia. 

O. k. Sąd powiatowy. 

Czrrtów dnia 19 listopada 1881. 
(1103 3—8) Obwienzczemie. 

L. 8465. C. k sąd powiatowy w Ko- 
marnie podaje do wiadomości, że celem Za- 
spoko,enia pretensji Mech!a Fischmana w 
kwocie 67 zł. wa. z pn. odbędzie się lieyta- 
cya re lvości pod lk. 156 w Rumnie wyka- 
zem hypotecznym lk, 49 księgi gruntowej 
gminy Rumna objętej dłużniczki Maryanny 
Pawluk własnej na trzech terminach dnia 3 
marca 4 kwietnia i 4 maja 1882 każdyra 
razem o 10 godzinie rano w biurach tego 
sądu. 
Termin do ułatwiających warunków 
dnia 16 maja 1882 tamże. 

Cena wywołania 280 złr. w. a. wadyum 
10pr. ceny wywołania w gotówce. 

Reszta warunków licytacyjnych tudzież 
wyciąg tabularny i protokół oszacowania 
można przejrzeć W tutejszo-sądowej registra- 
turze. 

Dla wierzycieli hypotecznych niewiado- 
mych lub którymby uchwały nie mogły być 
doręczone, ustanowiony kuratorem p Michał 
Orłowicz z Komarna. 

Komarno dnia 20 grudnia 1881. 


1104 3—3) Edykt 

L. 17551. W dniach 7 marca, 13 kwie- 
tnia i 22 maja 18g2 o godzinie 10 rano, 0d- 
będzie się w tutejszym sądzie przymusowa 
publiczna sprzedaż realności pod lk. 127 w 
Pianowicach połeżonej, wyk. bip. l 83 w 
nowej księdze gruntowej objętej w sprawie 
Izaaka uóilera przeciw Hryciowi Karpiak, a 
względnie tegoż spadkobiercom Ewie Kata- 
rzynie i Naśtce Karpiskom przez matkę io- 
piekunkę Annę Karpiak p'o. 38 zł 71 et. 
wa. z pn. Cena szacunkowa i wywołania wy- 
265 zł. wadyum 26 zł. 50 et. Przy pierwszych 
dwóch terminach realność ta tylko za lub 
wyżej ceny wywołania przy trzecim nawet po- 
niżej takowej sprzedaną będzie. 

Resztę warunków lieytacyjnych wolno 
w tutejszo sądowej registraturze przejrzeć 

k. sąd powiatowy miej. del. 

Sambor dnia 31 grudnia 1881. 
(1096 3-3 Body kt. 

L. 1250. 0. k. sąd krajowy we Lwo- 
wie ogłasza, że W sali rozpraw tegoż sądu w 
celu zaspokojania pretensyi Agnieszki Kor- 
czyńskiej w kwocie 136 zł. z pn. odbędzie 
się dnia 27 marca i 27 kwietnia 1882, każ- 
dym razem 0 godzinie 10 przed południem 
przymusowa licytacya do dłużników tj. Jana 
Klsza i spadkobierców Ś. p. Zofii Klisz na- 
leżącej realności pod 1. 65*/, we Lwowie 
położonej, na których to terminach realność 
ta tylko wyżej ceny wywołania 828 zł. 68 
ct lub przynajmniej za tę cenę sprzedaną 
zostanie. Dalej, że jako wadyum kwota 82 
zł. 36'/, ct. złożoną być ma, że akt 08Zza*0- 
wapia, warunki lieytacyjne i ekstrakt tabu- 


' wierzycieli, 


8 


larny w registraturze sądowej przejrzeć lub 
odpisać wolno, nareszcie, że dla nieobecnych 
wierzycieli hipotecznych, tudzież dla wszyst- 
kich tych, którzyby po wydaniu wyciągu ta- 
bularnego to jest po dniu 10 grudnia 1881 
rzeczowe prawa ne wspomnianej realności 


(1144 2—3) 


Konkurs. 


Przy powszechnym Zakładzie cho- 
rych w Stanisławowie opróżniona jest 


| L. 151. 


Ogłoszenie 
MA" KKoncypienta | 


z à lkuletnią praktyką adwovacka, poszukuje | 


nabyli, lub którymby uchwały sądowe niniej- a osada ade A ry: 
szej sprawy egzekucyjnej dotycące VA jakiego ¿araz Dr. L. Myszkowski atwokat | > ; BU t płacą Logen 600 
od Zd. W. a. Zprawem używaniin % olnego 


bądź powodu doręczone być nie mogły, 
« Okat dr. Hryszkiewiez kuratorem mianowa- 
ny został. 

Lwów dnia 4 lutego 1882. 


w Jarosławiu. 
1 


GGDQO0OGÓWYA 


pomieszkania, ogrodu, opałui oświet- 
lenia. 
W skutek rozporządzenia Wyso- 


(1143 3-3) Edy kt : r kiego Wydziału krajowego z dni: 
AG a WóE D ę | A IE TA jowego z dnia 31 

tynie podaje do wiadomości, że w ME la tańcząc CH s GRE 1881 1 65252 ogłaszamy 

dobycia należytości wysokiego Skarbu w kwo- onau A> ię posadę z tem ozawa 


Tance salonowe 
czyli praktyczny przewodnik tla 
tańczących. 

Kreść: Słowo wstępne. — Polonez. — Wale. — 


mieniem , iż posada ta nadaną będzie 
na rok jeden prowizorycznie. a po je- 
dnorocznej zadawalniającej służbie na- 
stapi stabilizacja. 


cie 28 zł. 88¢t. i 122zł. z pn. dozwolił przy- 
musową publiczną sprzedaż */i3 i ie CZ 
razem 1*/,,, części realności pod l. k. 57 w 
Śniatynie wedle księgi główmj tom. II str. 


46 poz. VII i XVI wł. Józefa Szlomy Gross Kontradans Mazur Lansyer 

dans. — Mazur. — Lansyer. — Polka. — RADE: , 
własnych, na 159 zł. 90 et. oszacowanych. Polka - Mazurka — Galop. U Kotylion. — Ubiegający się © tę posadę mają 
Ta sprzedaż odbędzie się w dwóch termi- Oberek, — Krakowiak. — Zakończenie. podania swoje, zaopatrzone w dowody 
nach 22 marca i 25 kwietnia 1882 za lub Nakladem uzdolnicnia, wnieść do Magistratu kró. 


powyżej ceny szacunkowej, a gdyby takowe 
bez skutku upłynęły, wyznacza się do uło- 
żenia warunków ułatwiających termin na 27 
kwietnia 1882. 

Cena wywołania wynosi 159 zł. 90 et. 
wadyum 10 procent od tejże. Protokół osza- 
cowania i resztę warunków lieytacyjnych 
można przejrzeć w registraturze tutejszego 
sądu. Kuratorem masy Jana Manowardy j 
którzyby po dniu 18 lutego 1880 
prawo zastawu uzyskali, lub którymby obe- 
cna lub która z następnych uchwał z jakie- 
gokolwiek powodu nie mogła być doręczoną 
mianowany adwokat dr. Schaefer w Sniatynie. 

: C. k. Sąd powiatowy. 

Śniatyn dnia 30 grudnia 188]. 

(1131 8—8) kóz kr. 

L. 7353. C. k. sąd powiatowy w Ku- 
tach podsje do wiadomości publicznej, że na 
dniu 23 lutego, 29 marca i 28 kwietnia 188%, 
każdym razem o godzinie 10 rano odbędzie 
się przymusowa publiczne sprzedaż realności 
pod nr. 282 w Kutach p:łożonej, niestano- 
wiącej tabularnego ciała, należącej do Micha- 
ła Moskaluka i na 600 zł. sądownie oszaco- 
wanej, w celu zaspokojenia pretensyi Teka 
Kamila 92 gł, a. w. Z pn. 

Warun'i licytacyjne przejrzane być mo- 
ga w tusądowej registraturze. 

Kuty dnia 23 listopada 1881. 

3—3) KEdy kt. 

L. 14285. Dnia 21 lutego dnia 21 mar- 
ca i dnia 24 kwietnia 1882 o godzinie 10 
rano odbędzie się w tutejszym sądzie przy- 
musowa publiczna sprzedaż realności w Wa- 
niowicach położonej, wyk. hip. |. 55 w spra 
wie Izaka Karpa przeciw Mojżeszowi Men 
delschn pto 150 zł. z pn 

Cena szacunkowa wywołania wynosi 180 
zł., wadyum 18 zł a. w. Przy pierwszych 
dwóch terminach realność tylko za lub wy- 
żej ceny wywołania, przy trzecim nawet po- 
niżej takowej sprzedaną będzie. 

Resztę warunków lieytacyjnych wolno 
w tutejszoądowej registraturze przejrzeć. 

C k. Sąd powiatowy m. del. 

Sambor dnia 3 grudnia 1881. 


miasta Stanislawowa do duia 1 kwie- 

tnia 1882. 

Od Magistratu król. miasta jako zarządu 

powszechnego Zakładu chorych. 
Stanisławów, d. 12 lutego 1882. 


F. H. RICHTERA we Lwowie. 


Cena 80 cent. 
(307 ,—2) 


Ogloszenie licytacyi. 


CHCH 


Oddział zastawniczy 
galicyjskiego BANKU kredytowego 


ulica Jagiellońska 1. 8 (dom własny) 
podaje do ogólnej wiadomości, iż zapadłe do d. 31 grudnia 
1881 roku zastawy w dniach8 i 9 marca 1882 rokuw 
godzinach od 9 do 3 przez publiczną licytacyę (w myśl 
$. 59) najwięcej dającemu za gotówkę sprzedane zostaną. 

Lwów dnia 18 lutego 1882 , 


- (1163 1—3 
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wy TATY p PA po die Li 
Cztery wielkie medale zasługi I list pochwalny!!! ma 


(1126 
Znakomite powodzenia i powszechne uznanie, jakie zyskały moje wyroby, zniewalają mnie do po- 


i PILIPTON 

‚pgi włosom siwym i wypłowiałym po kilkukrotuem usyciw przywraca piękuy, naturalny kolor. Pili 
5 w tee TAT JIĘ pa w [AR FO. do $ Hisa h 15 a 

tom nie fartuje, lecz tylko odmładza włosy, które pod wpływem tego Mio o ulg i 
a) kaja pierwotną barwę. Ocna flnkonu i zł. 50 ct. | 
M. y- uE "M : w « A-A 
ah Ge Aa fa Wi NU RD E TW i 
'$4| najsilnicjsze wypadanie włosów w przeciągu dwóch tygodni wstrzyimuj ki i 
JE niejsze wypad i i óch „yinuje, cebulki włosowe wzmac 

ji do wytwarzania i porostu włosów pobudza. Miejsca wyłysiałe nieprzedawvione pod ynie) 

| A tego środka pokrywają się pięknym włosem. 
Galy fakon 3 zł. Pół flakonu I zł. 66 et, 


Woda ateńska 


| używa się do skrapiania włosów, oprócz , przyjemnego zapachu, zapobiega tworzeniu się łupieży 
oczyszcza skórę i włosy. Cena 80 cé. „ 


NIGRĘTINA | 


Doniesienia 


| | ać | 


serya L 


Pola, Ujejskiego ete. 
Serya 


Serya 
Pola, Obrazy 
Krasińskiego. Mumoreski ete. 
Sery 
Poezye, Humoreski, 
sery 
historyczny. Humoreski ete. 
Seryx 
rykański. 


Seryu WII. Kaczkowski Zygmunt, Graf 


z rycinami 
Kly..ego, Bełzy, Ordona, 
górskiego, W. Lama, 


wyjąwszy Beryi VII, kosztującej 
Serye nabyć można do woli podług 


sięcznych po 50 et. za każda wzięta Seryę. 


EJ. Akka 


"paT 


SEE E OE EOE OEE OEO EEOAE 


AB 


Tanie i wyborowe czytanie! 


Tylko 5 centów 


a navet mniej z» arkusz dllustrowanego druku Powieści, 
Nowelli, Humorystyki ete. etc. 

Bolesławita, Bezimienna. Powieść, Łoziński, 

Wilkońskiej, Zaeharyasiewieza ete, Poezye 


Jeż T. T., Ojciec Nikoń. Powieść histor. Powieści: 
Turskiego, Zacharyasiewicza. Poezye: 
Zaleskiego. Listy: Kraszewskiego, Lama. Humoreski ete 
Bolesławitx, Czarna perełka. Powieść. 
litewskie z rycinami J. Kossaka. Poezye: 


Zacharyasiewiez J., Noe królewska 
powieść. Barlicz Sas, Nos w Stepie. 
Rebusy, Szarady ete, 
Kruszewski, Boża Opieka. l'owieść. 
Sabowski, Nieszczęśliwa Powieść. 


Zacharyasiewiez J., Szczęście Kobiece. Powieść. Sabowski, Pojedynek ame- 
Powieść. Orsza, Duch Komornika, 
Grottgera, Z życia szlachcica. Ryciny 4 poszyą. 
Sawickiego, Beriicza Sasa ete. ; K 
Rak. Powieść. Kraszewski Upior. Powiastka. 
Powieści i nowelle hr. Komorowskiej, Sewera, 
Przewodnik towarzyski 
Komorowskiego, 
Rodocia ete. 

Dzieła te stanowiące treść „Strzechy' nabyć można za cenę © ztr. 50 et. od Sery! 
3 złr. 50 et. 

wyboru pojedyńczo lub razem. 

Przy nabyciu ratami placi się 1 zir. za każdą Serye zaraz, a 


KSIĘGARNIA 
Eichtera 


ww e L ww c» ww Že. 


R p li MC JG o ja DJ-a JE JK. 
Cab ntn EJE rE AOTER ENEE 


b) 7 A z + s g ; i k4 : DF t | 
Po długiem doświadczeniu udało się wi wynaleźć wyborny środek do natychmiastowego farbowania | 
włosów na trwały i piękny kolor czarny lub ciemny ; jest on zupelnie nieszkodliwy i w zastosowa- 
niu bardzo prosty. Cena 1 zł. 


Antilenttilia 
opalenie słoneczne, plamy watrobiane, 
delikatność i przejrzystość. Cena 2 zt. 


' usuwa piegi, nadaje twaray  białość, 


f SAT A 7, 
yu BA FISOL O WA 
PA środek, usuwa Z twarzy pryszcze, liszaje, trędziki, pierzchnienie i łuszczenie się 
skóry i wygładza zmarszczki i pory. Twarz odświeża i nadaje nieporownana delikatność. Cena 1 zł, 
ń R. | 


MAG NOLIN A | 

% | jedyny środek odświeżający płeć, skóra sucha, szorstka i zgrzybiała pod wpły: i | 
9 R l ABAT L >. H A JA (u Ur ve 4 

| staje się miękką, przejrzysta i delikatną. Magnolina usuwa oa TE AET 


'wągry t.j. czarne punkciki, które najwięcej osiadają w okolicy nosa. Cena t i 
; y A Ą PE 
środka R zł. 50 et. ago znakomitego 


Plamy żółte, brunatne i ostudy z twarzy, szyi i piersi pod wpływem tej cudownej wody po kilka- 
krotnem użyciu zupełnie nikbą. Cema I zł. 56 Cte | | 


Orientalina czyli Pudr w płynie 
nadaje twarzy prawdziwie naturalną, piękną i przyjemną białość (dla oka niedostrzegalną) odświeża | 
| ję i konserwuje. Cena 1 złr. k % 

; zE peoe e ea AR Ap 0 «4 

PODR KSIĄ ŁĘCY LALY 
unikatem w sztuce kosmetycznej, nie zawiera bowiem w swym składzie ani bi i 
+ żadnych metalicanych pierwiastków szkodliwych dro, pomimo IA 1 
ło twarzy, nadaje śliezną, naturalną i bardzo przyjemną białość i delikatność. | 
Lena pudełka I zir, , i 


PUDR KSIĄŻĘCY 
cielisto"różowy i cielisto-żółlawy po I złe. 20 ct. 


a a A 
WwWREM ORYENTALCGNY BEALY 
ap cielisto-różowy dla blondynek i cielisto-żółtawy dla szatynek 
p. ramy "zgnią g $ 3 i ; i i ; i 
ži Kremy te czynią zadość wszelkim wymaganiom, nadają bowiem twarzy naturalną bixałość, delikat- | 
j ność | przejrzystość, Są nieszkodliwe i dla oka niewidzialne. Twarz martwa. pokryta bruzdami, nie- 
EY równo-szorstka, zostaje całkiem odświeżoną i odimłodzeną. —- Cena J złr. 20 et i 
s EEE e E „2 | e MARA a Z Ę p 2o z 
gai Powyżej wymienionych * ÓW yć można Ww ¢ i i í i 
| pr A j RA ER b rty kułów nabyć można we fabryce wa Lwowie przy ulicy Kopernika 
P „3i w filii w Krakowie, _ Sukienniee 1. 20, także u Stechera w Stanisławowie ; Jarurógiewi- 
, Cna w Tarnopolu i u harzykiewicza w Podhajcach. 
i 


J. IHNATOWICZ 
LM 


BY RACI TARO AONA ZADBA l AOC SA HARZ SIŁA 


Żółty generał. Powieść. Powieści 
Kraszewskiego, Lenartowicza, 
Razem 54 arkuszy. 

Bałuekiego, łozińskiego, 

Lenartowieva, Bohd. 

Razem 58 nrk. 

Jeż T. T., Nihilista. Powiesé. W. 

W. Pola, Ely...eg0, 

: a Razem 52 arkuszy. 

Powieść, Mühlbach, Baron Kobielski. 
Lituanika A. Grottgera z tyeinami. 

o Razem 52 arkuszy. 
Mühlbach, Bianka Malighieri. Powieść. 

Wilkońska, Przyjażń i Milość. Obrazek 

Kazam 50 arkuszy. 


EKE 


Bly....go, Pola, 


EJEDE 


nA 


| jest prawd. . 
ani ołowiu, w 
jemnie prz 


EC e, 


zdarzenie prawdziwe. Artura 
Artykuły L. Tatomira, Sr 
Razem 51 arkuszy. 


"w 
s 
je 


PUTs 


A. Urbańskiego. Wency 
Poezye: Antoniewicz, 
Wł, Zagórskiego. Humorski: 40- 

X Razem 77 arkuszy- 


a CIT 


i salonowy. 


ecu 


resztę w ratach mie- 


3-4 3 


| hm | 
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Muudntadiuną, 


Der Gefertigte Credit-Werein 
erlaubt fich biemit feine Ntitąlieder zu der 
am 26 Februar 1582 1/ac um 6 Ugr 
Abend? im Gemeinderathajaafe in Bro- 
dy jtattjindenden Generafverjammhing 
bóflichit einzuladen. 

zTageźorining. 

1. Rechnuingódorlage und Crtheiltng 
deg Absolutoriums an die Leitung, 
fir dag Jahr 1881. 

2. Wafl der Werwaltungśrithe 
8. 24 der Statuten. 
Wirody 17 Februar 1882. 

Die Diettion de Credit-VBereineg 

tegijtrirte Genofjenjchajt mit bejchrintter 

Haftung in Brody. 

Salomon J. Horowitz. 

M. A. Landau. 


200 0000029:0-0:0:0:0:0:4 


korale 


sf francuskie rznięte, meapo- 
liiańskie toczone, oraz 


Biżuterye 


Hax «p» E* zp H zB WW €>5 


poleca w wielkim wyborze po stałych cenach 
j HANDEL 


Romualda Turasiewicza 


przy ul. Akademickiej ]. 22. 


ORSZYŃ 


Zdrojowiska Solankowe -Borowinowe 


poleca swoje cenne 
przetwory lecznicze do picia i kąpieli 


i przyjmuje zamówienia na takowe. 


Woda gorzka naturzina z zdroju | 
„Bonifacego w małych dawkach sprawia już 
obfite wypróżnienia bez bola i upośledzenia trawienia 
i zaleca się wskutek tego do dłuższego użycia. 

Sól gorzkku rodzima ze zdroju „Bonifacego“ 
ługowana pod kontrolą komisyi Towarzystwa lekarzy 
galicyjskich ie. k. profesora chemii Dr. Radziszew- 
skiego, na sposób soli karlsbadzkiej. 

Na zasadzie doświadczenia, zrobionego tak w 
klinice mojej, jakoteż w praktyce prywatnej, uważam 
użycie soli morszyńskiej ze zdroju „Donifacego* jako 
srodka bez bolu i osłabienia lekko czyszczątego za 
nader skuteczne. Z tego powodu przenoszę podawanie 
tej soli w cierpieniach kobiecych z zatkaniem p łą- 
czonych, nad sól Karlsbadzką,. glauberską, oraz wody 
gorzkie i mogę ją sumiennie polecić, w miejsce wy- 
mienionych środków leczniczych, z dodatkiem, że co 
do działania i skutku takowe przewyższa. 

Lwów d. 17 listopada 1881. (445 5--6) 

Prof. Dr. Adam Czyżewicz 
c. k. radea zdrowia. 


Eug bromo-solankowy ze zdroju 
„Magdałemy*, takiej samej dobroci jak krene- 
nachski i halski. 

Ług borowinowo-ssolankowy, po raz 
pierwszy do użytku lekarskiego wytworzony, a posia- 
dający przy miernej stosunkowo ilości soli kuchennej 
i bromu wiele kwasu mrówkowego i żelaza. Powyż- 
sze Ługi są n» składzie w Wiedniu u pp. Dr. J N. 
von Heinrich, właściciela Romisches Bad, zaś główny | 
skład dla Austr. u Dr Wells, e. k. liweranta nad- 
wornego wód mineralnych zum „Blauen Igel“ 1. 5. 

Na składach: w Krakowie u pana J. Wentzla 
(upoważniona Filia wód mineralnych naturalnych Ga- 
licyjskich i Czeskich), We Lwowie w aptekach Pp.: 
K. Mikolascha, J. Beisera, J. Piepesa, O. Krzyża- | 


faut 


(1188) 


pe 


Ma 


S£ 


nowskiego, Z. JRuckera, w handlu p. Karola Klimo- 
wieza; w Tarnowie u p. J. Reida ajt,; w Rzeszowie 
w handl. Schaittera i spółki; w Przemyślu u p H. 
Tarczyńskiego apt.; w Czerniowcach w handlu p Ig- 
nacego Sehnircha;, w Stanisławowie u p. Jana Ma- 
cury; w Stryju u p. Zagórskiego, w Jassach w apt. 


x 


pp. Antoniego Lindego, A. Racowitz, Rudolfa Pete- 
lenza, Franciszka Konga; w Roman w apt. p. Maksa tt 
Frdnkla; w Bakan w handlu p. Jurista; w Botusza- 
nach whandlu p. M. Spilera; w Suczawie w aptekach 
pp. Mik, Karczewskiego i Juliusza Fieberta. 


W myśl $. 25 siatutów odbędzie się 
dnia 37 lutego 1882 o godzinie 5 z 
wieczora w sali kasyna mieszczańskiego 


Walne zgromadzenie 


członków zarejestrowanej Spółki zaliczkowej 
stowarzyszenia urzędników z poręką nieogra- 
niczoną, 

Pod rozprawę będą wzięte: 

a) Bilans i sorawozdanie za rok 1881; 

b) Wydanie absolutoryum na rachuek i 
bilans za rok ubiegły na podstawie spraw- 
dzenia i sprawozdania Rady nadzorczej ; 

e; Uchwała względem podziału ezystego 
zysku ; 

d) Uchu ała względem oznaczenia stopy pro- 
cento+ej od wkładek oszczędności; 

e) Uchwała budżetu na rok 1882; 

f) Wybór 5 członków Dyrekcyi na czas trzy- 
letni, 1 na jeden rok i 3 zastępców na 
jeden rok; 

g) Wybór 3 członków Rady nadzorczej na 
czas trzyletni i 2 zastęceów na jeden rok. 
Biłans i rachunki mogą być przejrzane 

przez członków w kancelaryi Stowarzyszenia 
od 16 do 27 lutego b. r. 
Dyrekcya zarejestrowanej lwowskiej Spółki 
zaliczkowej stewarrzyszenia urzędników. 
Lwów, dnia 15 lutego 1882. 
Bałaban. Dr. Bełeikowski. 
Prezes Dyrekcji. Członek Dyrekcji. 
Potem nastąpi 


| 

| 

| 

Walne zgromadzenie 

| wydziału miejscowego pierwszego ogól- 
| nego stowarzyszenia urzędników austr. 
| węg. Monarchii. 


Porządek dzienny: 
a) Bilans i sprawozdanie za rok 1881; 
b) Wybór 5 członków do Wydziału miej- 
scowego na (zas trzyletni. 


Marka ochronna. 
Pure ic wv ann a 


na wystawie przyrodniezo-lckarskiej 
w Krakowie 1881 


Kawa zdrowia 


Kawa słodoiwa 
wyrobu aptekarza 
HENRYKA BLUMENrELDA 
we Lwowie, 


złożona z najskuteczniejszych i najcenniejszych 
składników, głównie ze słodu. 


Dla cierpiących na piersi, Żołądek i niedo- 
krewność równie też dla dzieci słahych i de- 
likatnych, jest najlepszymi pokarmem. 
Przez pierwszorzędne powagi lekarskie dla 
osób nerwowych i niedokrewnych zalecana. 


Sposób użycia : 
Jedną do dwóch łyżek przez 5 minut 
gotować na jedog filiżankę, 


Cena 30 cent. 


Główny skład w aptece 
pod „Zřotymnm sioniem“ 
Henryka Blumenfelda 


we LWOWIE. 
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Das billigste Familien-Journal Oesterreichs. | | 
EE YAM EC EE ZKKK i | RA aa a == aara O EE 


Wir empfehlen unferen gechrten Qefern und Qeferinnen Dag 
vorzitgliche ifluftrtrte Familien-Journal 


a |  „adene Wel“ 

Sł mit dem Beikiatte „Mene Wiener MuBen=LBelt" f jE 
z! i zur Unterhaltung und Belehrung. 5 
>! Diejeż Journal zählt bie berithrntejten Mutoren des Jn- und æi 
s] | Uuslarbeś zu feinen Mitarheitern und erfreut fich in Folge feiner | |.2 
SĘ | augerordentlichen Neichhaltigieit und Gediegenheit des bejten Crfol- j JĘ 
s | ges Trog deg Manigfaltigen und in hohem Mage interejjanter | PO 
zl | Onpalteś beträgt der Abonnementż-Preis nur 1 Gulden vierteljabrig. | |= 
Si Man abonirt am beften per Poftamveifung bei der 

dminijtration der illujtr. Zettjdriji „Nene Weit“ 


Wien, IX., Maximilanplatz 3. 
Nummern auf Betlangen franco 


WEDRZEECE RSE ZE EE E 


= Einzig seiner Art in Oesterreich. | I 
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Nakładem księgarni 


F. H. RICHTERA (H. ALTENBERGA) 


WW e rowr ii <>. 
Wyszła w wydania drugiem znacznie pomnożonem. 


Antologia postów polskich 


W 
Rychle wyczerpanie, bo w ciągu zaledwie ośmiu miesięcy pierwszego wydania te- Ó 
go dzieła, którego układu dokonał znany poeta p. Władysław Bełza, a illustrowali (5 
artyści tej miary, co Andriolli, Brandt, Gerson, Kossak, Lesser, Pillati, Żmurko, jest kd 
najlepszym dowodem, że „Amtologia poetów polskich‘: przypadła do smaku 2 


XXX XXXXXXXXXXX CR 


zá 
a 


publiczności naszej że stała się nieodzownem dziełem w bibliotekach prywatnych, a oraz dy 
W istocie po wielu latach przerwy w tego rodzaju publikacjach, „„Amtelogia 
katt byla zjawiskiem nader pożądanem, zwłaszcza, że podawała w systematycz- 

nym å 0 

szych, aż do ostatnich czasów. e 
W wydaniu obechem, znacznie rozszerzonem co do treści znajduje pomieszczenie “à 

szych naszych rysowników. Mimo zwiększonej objętości książki z 26 na 32 arkuszy dru- 

ku mimo przyozdobienia jej sześściu illustracyami więcej niż w pierwszem wydaniu S2 

wyższoną i wynosi 6 zł. ( 


najoedpowiedniejszym i najmilszym podarunkiem dla miłośników pezyi ojczystej, $ ) 
a 

+ nader pracowicie dokonanym układzie, całokształt naszej poczji od najdawniej- 
siedmdziesięciu s:'eściu poetów polskich, których utwory ozdabia 12 illustracyj najpierw- ła 
mimo wreszcie przepysznej oprawy — cena Amtolegii Pols: jej nie została pod- 4 


TNS. 116 1—3) 
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L. 1123. 


Ogłoszenie. 41185 1—3) 0 


Kupon naszych obligacyj pierwszeństwa Iszej emisyi, płatny 1go 
marca 1882 v.. wypłaconym będzie przez e. k. uprzyw. austr. Zakład 
kredytowy dla handlu i przemysła w kwocie 5 zł. w. a. srebrem za 
złożeniem 2.8 krajcar» jako przypadającej należytości stemplowej za każ- 
dy kupon. 

W zupełvie ten sam sposób będzie wypłaconym, aż do dal 
szego zarządzenia, także każdy następny kupon naszych akcyj i obli- 
gacyj pierwszeństwa [szej illgiej emissyi przez wyż wymieniony 
Zakład. 

Wiedeń, dnia 15 lutego 1882 r. 

Z Rady zawiadowczej Iszej węgiersko-galicyjskiej 
kolei żelaznej. 
(Przedruk nie będzie płacony.) 


|, MAAGERA 


e. k. wyłącznia ŚW ARKE BAN U1TZ. prawdziwy, czyszczony 
á 

reparowany przez Wilhelma Maagera we Wiedniu. 
o 

Przez pierwsze znakomitości medyczne rozbierany i jako łatwy do stra- 

wienia także dzieviom szczególnie zalecany i ordynownay, za najezystszy, 

najlepszy i za najnataralniejszy uznany środek* przeciw słabościom 

piersi i płac, Szłiersefakorm, ostudom, czyrakom, wyrzue 

tom naskórnym, słabościom gruczułowym, osłabieniom 

it. p. FLASZKA po Ł zł w moim składzie fabrycznym Wien, Heu- 


markt Nr. 3%) lub w najznaczniejszych aptekach i handlach korzennych 
w monarchii. 


i Sp, Hirsch Gleicher, S. Biumenberg, M. Weintraub kup., Sambor 


* W najnowszych czas»:h napełniają do trójkątnych flaszek niektóro handle zwykły i nie- 
czyszczony tran i sprzedzja takowy pubiiczności jako prawdziwy j czyszezony traii z dorscha, 
wyrobu Hangera. Ażeby zapobiedz tym oszustwom, uprasza się tylko te flaszki jako praw- 
dziwym tranem wyrobu Maasera napełnione uważać, <tóre na flaszee mają etykietę powyższą marką 

pazia p z an Z w è E i 
ochronna kapsle na korkn i przepisem użycia z nazwiskiem Ma»sger, zaopatr'one są 
| kx) Tamže znajduje się główny skład dla austro-węgierskiej monarchii bandażów i opatrun- 
ków Listerowskieh międzynarodowej fabryki w Schaffhausen, fabryki Sezodont Halli Ruckle w No- 
wym Jorku i fabryki legumin Hartenstein & Co, w Chemnitz. 
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27. zm ik a» y 


Kor „4 g Ry n r 


W. AP WIA. 


We Lwewie, ulica roi i. 6. 
SKŁAD DLA GALICYI 


Bees Poel, Szkła | towarów „AK 


WW nd Hz WM. 10 SCW. 


porer: 


Wypożyczanie naczynia stołowego 
z porcelany i szkła, 


ý ERKE 
Ę Ę x i > 


(162 33—?) 
bale i wieczorki. 


Ee" Podczas pobytu Ne jjaśniejszego Pana we Lwowie, dostarczałem nakrycie stołowe 
-nie nocześnje ha É AE pala 


POWŁOK EWZZCE i 


TASEN- CZEK 


ALADA | M 


SO" Najlepsze krew tworzące pożywiewie “Eg z fabryki Starker i Pobuda, k. nadwornych dostawlcieli w Sztuttgardzie. Mialto- Legum!nosen-czekolada 
jest według orzeczenia pierwszorzędnych sanca powag dla osób cierpiących na złe trawienie i na szkrofuły, tudzież dla dzieci cierpiących na niedokrewność, dla kobiet karmiących dzieci, dla dziewcząt słabej 


konstytucyi itp., znakomicie pożywnym i przyjemnym nspojem. 


Maite _Legniwinosen- M: tia udowodniła swą skuteczność jako wzmacniająca, i lekko strawna zupa w powyżej wyszczególnionych słabo- 


ściach, tak samo jako nadzwyczaj pożywny śrôdex, jak nien:niej jako wyśmienita żywność dia dzieci od "pierwszego roku życia posząwszy. Szczegółowe ceny są wydrukowane na wszystkich pakietach. Środek ten dostać 


mone we wszystkich aptekach i haudlach korzennych monarchii. a en gros w głównym składzie Pawła Eckardt w Wiedniu I, Wcichburzgasse 24. 


N'ia 


Piekarska 1. 12, 


(8582 6 12) 


SKŁADY: We WSE zu Piotra Mikolascha apt. główny skład; w Krakowie: u Józeła Trauczyńskiego apt. główny skład; w Bełzie: u A. Grossa apt; w Przemyślu: u M. Kruga, kupoa. 


T owy kurs prywatny do egiaminów na je= 


też do egzaminów wszystkie 


wojskowych. 


Bazyli Pniwczuk, 


dnorocznych ochośników, jak 
zakładów 
(943 2—4) 


IM p. od 10 do 11 godz. zrana. 


00000 0%00—0—1906 90 


N alnowazy PORADNIK mój, wy- 
danie II1 o słabościach z zakażenia krwi 
pochodzących (wenerycznych) obojga płci, oraz 
sposoby leczenia, według najnowszych poglą- 
dow opracowany, z przydatkiem o A 
można nabyć u mnie za 1 zł. za pobraniem poczt, 
1 zł. 20 et. Także udzielam rady listownie, 
kiikunastoletni specya- 
Dr. A. Berger, lista chorób płciowych, 
oraz lekarz chorób dzieci. Ord. domowa od 3 
do 5 po poł UI. Karola Ludwika 1. 7. 
(305 5- 7) 


Brody. 


W. ADAM 'WICE, 


Wyłączny głowny skład 


HERBATY atu 


z MOSKWY 
w handlu 
wW. ADAMOWICZA 
w Brodach 
w oryginalnych pakietach 


ta, Ha 1 1a funt. w cenie od zir, 2.24, 8.24, 
4.24 i wyżej zu funt. Każda paczka zaopa- 
trzona bandarola i płabą 4 miejeca 
(1138 2-10) 


w. 


W e. 


Ityticie_ i. skody $ 


rozpoczyna się mowy Wurs do egzauinów 
na jednorocznych ochotniiów, tj 
takich, którzy nie ukończywszy szkół przepi- 
sanych, chcą zostać jednorocznymi ochctnikami, 
z dniem 1 marca r. b. Zgłuszać się 
można w Zakładzie co dzień od godz. 5 do 7 
po połud. Na zgłoszenia się z prowineji u- 
dziela Dyrektor zakładu listownie wszelkich 
wyjaśnień, a na żądanie rozsyła programy 
i plany naukowe bezpiatnie, 

Zakład utrzymuje już od lat lotu wzorowo 
kierowany pensyomii, do którego przyj- 
mują się uczniowie uczęszczający Go szkół 
średnich publicznych. Pensyoniści Noszą MUN- 
dur zakładowy » trzema stopniami odznak 
za pilność i obyczajność 


fk. KOnCES. 
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ADAM WiCe, Brosy 
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Dyrektor Zakładu. 
(1053 2—5) 
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Mu ww dp ww tł Cz rywiechiego l' 


Zuzanna Krzyżanowska 


Kiuro mauczycielskie: 


5 


poleca nauczycielki z wyższem wykształceniem, gu- 
wernantki i bony Fraucuski, Niemki i Angie ki, oraz 
pośredniczy w ich sprowadzaniu. Przyjmuje naliczyć ie]- 
si za miernem wynagrodzeniem na stół i mieszkanie. 


s:ępnygh 


1477 


Uwiadszsnienie. 
znana Firma cd 2a 
poleca nowo ziotena 


pracownię i Skład obuwia 
dia dam i Gzieci 
we wlasuym domu, uiica Skarbkowska 
1. 16, dawniej niższą Ormiańska, 


Zamówienia w micjscu jako też ua prowia- 
cyę uskuteczuja się w jak najkrótszym czasie 
podług najnowszej mody. po cenach bardzo 
przystępnych, Obuwie niedogodne przyjmuję 
napowrót. 4 szacuukiem 


Jan Arbaszewski. 


. (LL52_1--1) 
Ogloszenie. 


lat 


Du'a 27 inicego b. r. 


3—12) 
we meer 


| 


l dni ua 
oduędzie sią w kiowzziowczeły 


poczte Tias e. lieytacsa inwentarza dzier- 


law negu. 


oeo | i mar iw HCO. 


4 gaiari W Łozińskiego 


_Uu8 3-0 Ia 


| Jeg” Do sprzedania 
RESTAURACY biisko Lwowa, ze 


stałymi abonsutami, jest 
z 2ma I REG i zwszelkiem urządzeniem z wolnej 
ręki zaraz ale, — Bliższa wiadomość w 
handlu isa Ważnego. ulica Czarnieckiego 
l. 2 we Lwowie. (194 2 2) A) 


Paulina Sarnów. 


Pracownia 
sukien damskich 


DY  ppn=we>CizĄZŻ UM 


era © 
B4 godzin 
wykończa się PaF najstrojniejsza suknia 
za miernem wynagrodzeniem podług najnow- 
szej mody także kraje i pasuje Sią- 
miki po 50 ct. 


Pracownia sukięń damskich i bielizny 
męskiej 
JURKIEWICZ 


ul. Halicka l. 44. 
(*13 12— 15) 


PATEE CAN ch wypadkach kbiesam 
ku regularności, w bladacz= 

„Ce, niedokrewbości i upławaeh, tndzież 

w wszelkich słubościach tajemniczych płei niewieściej, 

udziela skutecznej rady i pomocy pod zaręczeniem 
najściślejszej dyskrezyi (MOJE ro) 
Specyalista ehorób tajemniczych, pr. lekarz 

Wszech - Medycyny 

J. KURPIEL przy ulicy Wałowej 1. 8, I-sze 

piętro. — Ordynuje od Y do 12 

przed i od 2 do 6 „Po południu. Be" Wchód i wy- 

chód, tudzież czexa)nie separowane.-— = Także listownie, 


NTTRPETTREETTENNE fit | ulica Teatralna l. 9, 
| wchód od ulicy Kilińskiego I. 2 na l. piętrze. 
» MB 8 © ne en W i a lu 2 Beloa mmiesny | Uskuteeznia 


„ Montevideo w Ameryce Południowej 
premiowany pierwszemi nagrodami. 
MATĘ 


CEWNIGJSZY niż wszystkie iune wyroby tego ME Prawdziwy wedłng przepisu 


Nabyć rożna w Maie delikate- downy we 
sów, korzennych, aptekach ete. składu 0.T i. Winckiera Lwo»ie. $ł 
(95) 1-—4) 
KEH 


ONO 
y A A ZPOW ZE ~ 


e DYLIR S > 3 * He ET 
i Nakładem J. Fr. Ry At yy Treść: 
w krakowie, ul św. Jana |. 6 


Rozmowa kwiatami. 

, wyszła z druku i jest we wszystkich księgar- Znaczenie barw. 

niach do nabycia książka zbiorowa, obejmująca: 
Gry i Zabawy 


| Znaczenie drogich 
WSKAZÓWKI OBEJŚCIA SIĘ Z LUDŻMI igp dy Zeem, e 


| kamieni, Sx 

To- g 

| gólności. k 5 

LM TOZA JE ŚWIATOWE Ra | Anegdoty i Zagadki. (Rad 
uu i Utwory poetyczue: Gg 


toalety balowe 
| wieczorowe 


według uajświeższej mody, oraz wszelkie w za- 
kres krawieczyzny wchodzą e roboty po ce- 
mach jak majprzystępniejszych. 

(451 11—12) 
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BIURO 
Nauczycielskie 


Heleny Nowoleckiej 


ww HA m Hao ww ie 


& Lińim, | 


HH 


I 


mi 


<g= 


Miłość blizniego. 
A Uprzejmośc. 
3 Ukłony, ułożenie. 
A Rozmowa. dyskracya | 
J Korespondencya. 
O ubiorze. 
Stosunki 
skie wa wszelakich 
rę Eznościnch. 


i Wi F, bilety wiry. 


2Z%E 23% 


3 


towarz - | 


fe 


520305 ARZE rada dt 


pa. 16 i: GRY I ZABAWY TOWARZYSKIE |__| przy człowiek. Ut. Gołębia Nr. 16. 

Zapreazenia. Przyję- |! z my] Prawdziwy przyja- AE 4 

cia, Zachowanie się JENS NEGDOTY i ZAGADKI Ideały. (ciel. § A: owyższa firma ułatwia wybór żądanych 

przy stole. Toasty. WYBOROWE UTWORY POETYCZNE |__| Slówko.— Rozmowa. $ p uenajciekc e i Na ECON posia- 
| Zachowanie si- w sa- iae am Do wizytujących, x ających odpowiednią kwalifikacyę, tak pod 


względem nauk, jak i znajomości języlkków 
obcych: niemniej wuzyki, spiawii, 
i rysunków. Tudzież poleca bony, Polki 
i eudzoziemki, które na żądanie, sprowadza 


lonie i na. balu. 
i Uińce. Muzyka 
MW Podarki. 
% Milość i Przyjaźń. 
$ Małżeństwo. Żałoba. 
itd. itd. 


Ak: e zdania i mysli. 
"Tęsknota. Do sosny. 
Polka. — Do orła. 
Z dymem pożarów. 
joże coś Polskę. 
Złote zdania i myśli. 


Zamówiena % prowincyi za nadesłaniem nale- 
żynk i uskuteozuiw frauco odwrotną pocztą: J. 
Fr. Rymanowski w Irakoale ul s. Jane l 6. 
Cena egzemplarza 76 ceni, 
t70) 


z zagranicy, z gwarancyą strony moralnej, 

„ Wszelkie w tym rodzaju zlecenia zała- 
twione hyc moga przez koresp-nden= 
cye, tub osobiste porozumienie. 


JI. Mów GG. 


84'5 10- 12) 
de 29E „AŻ A ZE mA x Tana 3: 2» 
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Deklamacya. y 
Z księgi żywota. 2j 


A, ME: na Wystawie powszechnej w 1878. (| i aii p B | i sb 
A Dał, Ph y p y > NN 
Er, WIELKI MEDAL ZŁOTY I MEDAL LOSTĘPU 1872—1873 LU [i Mm i i T b 
4 DYPLOMY HONOROWE. Towar jest najtańszym, jeśli pociąganym 
<a z fabryki. 
MASZYNY NIEUSKAŃNE 
do wyrabiania NAPOI! GAZOWYCH wszelkiego gatunku M © 9 
Wody seleerskiej, Limoniady, Soda Water, win musujących, nasycania gazem piwa ete. 
3 3 B ps Jöhstadt w Saksonii, 
| 5 ° fabrykańt najtańszych i najlepszych 
o = DHR. 
| „5 Z sikawek 
| o= Ta 4 h P 
p Śri =. nagrodzony 19 złotemi medalami na wystawach. 
| [pfas] zr A BR. ; DD. 
| 3 3 W ostatnich 10 latach 2220 sikawek 
z p Ś sprzedanych. 
> > = z. „ILYDRONETY* Sikawki pokojowe od 9 złr. 
| Sikawki ręczne od 42 złr, — Bez zbiornik 
SYFONY o wielkiej i małej tłaczni, kształtów owalnego i waleowewo. wypróbowane pod ciśnieniem i EK "a s% i w OEE 


Otm atmosfer. Proste, trwałe, atwo da ezysz*zenia. 


HERMANN LACHAPELLE 


J. BOULET 


Oyna najlepszego gatunku Szkło kryształowe. , 

144, rue du FAUBOURG-POISSONNIERE. PARYŻ. 
Posyłka bezpłatna prospektów szczegółowych. 

& Comp. Następcy. (650 3—4) 


| g a Bliższa wiadomość u WŁ. Żaaka, 1.540 


Piekarska, Lwów. (3010 18. -26) s 


uży: świeży transport 


BC 3 PATA Ta iF E z WY a BY ze zbi 18 1/82 r 
> CO CCR C>KFRNTE HE JE ESENES 200 ODRECCNSCA | 
hi PREAUOWANA ZA SWE WYROBY NA WYSTAWIE PRZYRODNICZO - LEKARSKIEJ w KRA- t) 


KOY VENT sa Z 5D u e Ł sprow WÓ | 
u 
TH WY 


ERBATY 
chińskiej 


apteku pod „ŁŁOTYM 8 SŁONIEM* Henryka klameafelda we LWOWIE 
poleea: 


Sou 


gu 


Mialagę z china Y ra e 
3 
yr Taaza. ółtokwiatowa aromat . . zł. 440 
i GG e aptekarza M Nr. 8. EEK taj białobwiatowa , . zł. 360 
| Nr, nndzym, arna aromatyczna zł 3 
ks Henryka Blumenfelda W e L W 0 W i e. Y Nr, 4 Sone hong, malo aA zł. 250 
A] i LK Nr 5 Üengo, czarua (unilijau . zł. 1:80 
rh Srodex ten jest ekstraktem królewskiej kory chinowej. Dzisła niezawodnie przeciw niedo- Nr. U WWymiewki z herbaty. zł. 1:20 
B krewności, cierpieni ni nerwowym, febrom i osłabieniu. Jako toniczny i pokrzepiający wzbudza | g Nr. 7 i uailepnzyah berbat. zt. 1:50 
d apetyt i wywiera najzuakomitsze skutki w rekonwałeseenevi po chorobach ciężkieh wytieńczających. 8 KAWA w najprzedniejszych rodzaj jach 
A Główny s-tad w aptece pod „Złotym slonirm“ R dj w handlu 
k HENRYKA BLUWENFELDA we Lwowie. X Sf © 
g Cena 2 złr. 50 cni. (© : MOĄTBJI YJ 
(3) (149 2—?) 77 i 
= BE WA a WAY zza WE zza WEŃ Z po W FAW O OWY ZUW zy UT z WO z WE a 4 e 
o ERC COTERTE ONTO CE wej vASPOEBER = 
A N da Wrrpry Hupia *» Morze" fuck g =TĄPOMAK Ą 9 vua 
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x 
Ie RNA 


